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Hitler ante p-ortasS
I Berlin, 21. 11. PAT. Dzisiaj o godzinie 10..3G 

f rzedpołudniem prezydent Hindenburg przy­
jął na audjencji przywódcę narodowy ;h so- 
ejalislów Hitlera. Rozmowa trwała 2U minut, 
O audjencji wydano następujący komunikat: 
„Po złożeniu prezydentowi Hindenburgowi 
przez przywódcę narodowych socjalistów H i­
tlera zdecydowanego oświadczenia, że stron­
nictwo jego może współpracować tyiko z rzą­
dem przez niego samego prowadzonym, pre­
zydent Hindenburg zwrócił się do Hitlera ja ­
ko pizywódcy najsilniejszego • stronnictwa 
Reichstagu z prośbą, ażeby ustalił, czy i na 
jakich warunkach kieiowrny pizez Hitlera 
rząc! znajdzie w  Reichstagu pewną i zdolną 
większość, posiadającą jednolity program. —  
Killer oświadczył, że odpowiedź swoją na 
prośbę prezydenta prześle dzisiaj popołudniu 
na pj’śmie“.

Godzina audjencji do ostatniej chwili oto­
czona była ścisłą tajemnicą. Mimo to od rana 
Iw okolicy pałacu kanclerskiego gromadziły 
się tłumy, które przejeżdżającemu w  samo­
chodzie Hitlerowi w  towarzystwie Goeringa i 
5Frxka urządziły owację.

V*ors!a o trzech warunkach 
Hindenburga

Beilin, 21. 11. PAT. W  niedzielę wieczorem 
sekretarz stanu Meixner odwiedził Hitlera w  
hotelu. W izyta miała na celu porozumienie

Berlin. 21. 11- (Sch) W  kołach politycznych 
paruje przekonanie, że odpowiedź I "tiera, do 
tycząca kwestii utworzenia zdolnej do pracy  
większości, wypadnie negatywnie. Sądzą jed­
nak. n  Hitler również żądać będzie kancier 
stwa nuwet w  wypadku tworzenia rządu prezy­
dialnego. W  ostatnim wypadku jednak nie miał­
by Hitler widoków powodzenia, gdyż prezy- 
d-m* Hindenbure stoi na stanowisku- że po­
wierzenie kanclerstwa osobistości rartvjne] by-

się z Hitlerem w sprawie nowej audjencji u 
prezydenta W  prasie ukazały się intormaeje, 
ze prezydent chętnie byłby powierzył Hitlero­
wi misję tworzenia nowego gabinetu poi na- 
stępującemi warunkami: 1) zapewnienie rzą­
dowi większości parlamentarnej, 2) pozosta­
wienie na stanowiskach ministra Reichsweh- 
ry ; ministra spraw zagranicznych dotychcza­
sowych ministi ów Schleichera i Neuratha. 
3) poszanowanie dekretów gospodarczycn rzą­
du Papena. Wątpią tu jednak w  możliwość 
spełnienia pierwszego warunku, gdyż prawdo­
podobnie niemiecka part ja ludowa, podobnie 
jak i niemiecko-narodowi zajmą negatywne 
stanowisko wobec propozycyj hitlerowsk'ch 

* * *

Berlin, 21. 11. (Sch.) Prasa naroduwo-so- 
cjalistyczna wydała dziś popołudniu komuni­
kat, w  którym donosi, że w  toku dzisiejszej 
audjencji prezydent Hindenburg prosił Hitle­
ra, aby do czwartku wieczór dał mu odpo­
wiedź, czy rząd stojący pod jego kierownic­
twem znajdzie parlamentarną większość. Zle­
cenie to wraz z szeregiem zastrzeżeń i warun­
ków wręczone zostało Hitlerowi na piśmie. 
Przywódca narodowych socjalistów oświad­
czył, że odpowiedzi udzieli po dokładnem zba­
daniu sytuacji a przedewszystklem odpowie, 
czy pertraktacje z partjemi mają wi loki po­
wodzenia. Wynik tego badania przekazany 
zostanie prezydentowi dziś wieczór

loby sprzeczno z zasadą rządu prezydialnego
Jakolwiek ze s-rony narodowo-socjalistyczuej 
nie dochodzą żadne informacje, koła polityczne 
sądzą, że Hitler za pośrednictwem Goerlnga 
nawiąże kontakt z inneml partiami- 

Słychać, ż® wrazie niepowodzenie Hitlera prt 
zydeut powierzy misję tworzenia w.ększoścs 
przywódcy centrum- Zaznaczają jednak, że m: 
sja ta z.góry już byłaby zdana na fiasko. Syte a 
cja. zdaniem kół poinformowanych, jest j»w>

Dziś w numerze
{prócz artykułu wstępnego:)
Dr. H. Pfeffer: żyd , który pokonał Papena
(r )  N iezwykła dym isja
Mgr. Mojżtsz Reich: N ow y  dekret lekarski
M. K.: Z  teatru żydowskiego
Nieludzkie okrucieństwa poiicji rumuńskiej
Przewrót w  Mongolji
Ile zarabiają polscy uyplomaci zagranicą?

Dziś dodatek:
P R Z E G L Ą D  R A D J O W Y

rodzaju- że zażegnania przesilenie rządowego  
nie należy się spodziewać przed końcem bie­
żącego tygodnia. Pew  ność panuje jedynie pod 
tym względni, że obecny tym czasowy rząd

Adolf Hitler

v. Papena nie wystąpi przed nowym  Rełchsta-
głem, czyli, że do zwołania Reichstagu w  dniu 
6 grudnia będzie już utworzony no-wy rząd nie 
miedki-

Trzęsienie ziemi w Westfalji
Berlin. 21. 11. (Sch) W  Niemczech zac.hodti.icfc i  

specjalnie w Westfalji i Nadrenii odczuto ubiegłe) 
nocy silne wstrząsy ziemi, trwające w  różnych o* 
kobeach od 2 do 30 sekund Trzęsienie ziemi, które 
nastąpiło o godz. 12.38 w nocy było tak silna że w 
wielu miejscowościach poruszyły się w  dom a cii 
sprzęty, a mniejsze przedm-oty przewróciły się- W ię 
kazych szikód îgd-zóe nie zanotowano.

*  *  *

Amstcidam. 21. 11- (R ) Trzęsienie ziemi odczuło 
ubiegłej nocy również w  holandii wschodnie!. Nie 
wyrządzało one żadnych szkód.

Misia Hitlera pcwietzie sie?
Prr.esilenie przeciągnie sie do końca busi. ^gocinia
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LISTY GENEWSKIE

Pieorz, PAT i legendy
(OJ naszego korespondenta).

Genewa, 19 listopada.
PIEPRZNA REWOLUCJA.

Krwawe rozruchy genewskie odbiły się —  dzię­
ki obecności w  tem mieście przedstawicieli prasy 
międzynarodowej —  w całym świecie bardzo głoś 
nem echem. Pisząc o tych wydarzeniach tydzień 
temu, pominęliśmy umyślnie, jako rzecz drugorzęd 
ną, opis przebiegu wypadków owej t:agicznei no­
cy. Przedstawiliśmy natomiast ich jedynie istotne, 
głębokie przyczyny społeczno-gospodarcze. Wspom 
nieliśmy tylko mimochodem, że władze genewskie 
„OKazały wielką niezdamosó w  zastosowaniu środ­
ków  zapobiegawczych". Prasa zagraniczna innych 
k iajów , szczególnie wielki odłam prasy angiel­
skiej, wyraziła pod adresem władz genewskich 
smacznie ostrzejsze i w  szczegóły obfitujące k ryty ­
ki. Rządy kantonu genewskiego i Konfederacji 
szwajcarskiej jakoteż część szwajcarskiej prasy 
piaw icowej poczuły się temi zarzutami dziennika­
rzy zagranicznych dosyć urażone. Chcąc im prze­
ciwdziałać, rozpowszechniły zapomocą agencyj 
prasowych raporty władz cywilnych i wojskowych, 
z których wynika, że rozruchy genewskie były sta­
rannie przygotowane, że nie była to tylko demon­
stracja uliczna, którą można zlikwidować zwyczaj 
nemi środkami policyjnemi, ale że chodziło tu o 
próbę zamachu stanu ze strony komunistów i bol- 
ezewizującego odłamu socjalistów. Tego rodzaju 
oświadczenia złożył również rząd kantonu genew­
skiego na specjałnem przyjęciu przedstawicieli 
prasy zagranicznej. Na dowód swoich twierdzeń 
przytoczył szef rządu tego rodzaju „przekonywu­
jące" wyniki pierwszych dochodzeń: manifestanci 
uzbrojeni byli w... gwizdki i  tak gwizdali, że naj­
pierw policja a potem wojsko nie mogli usłyszeć 
rozkazów swoich dowódców; szereg manifestantów 
zaopatrzony byl w torby z pieprzem, a. „pieprz 
(powiedział nam, zarówno swoją tuszą jak i swo­
ją  grobową powagą imponujący, szef rządu genew­
skiego) jesu w  rękach manifestantów bronią nałer 
niebezpieczną:" Oprócz tego znaleziono u jednego 
z  rannych naboje browningowe, a w kolbie kara­
binu jednego z żołnierzy dziurę, która według o- 
pinji ekspertów wojskowych (zawezwanych za­
pewne w  tym celu z łona obradujących w  Genewie 
Konferencji Rozbrojeniowej) pochodzić może tyl­
ko z naboju innego typu niż kule karabinów armji 
szwajcarskiej...

Tego rodzaju tłómaczenie przyczyn wydarzeń 
genewskich jest może zrozumiałe ,skoro się zwa- 
zy, że rząd małej republiki genewskiej znalazł się 
poraź pierwszy w  obliczu manifestacji tłumów o 
nieznanej mu dotychczas żywiołowuści. Głębszych 
przyczyn takich nastrojów mas nie można natural­
nie usunąć salwami karabinów zwykłych i maszy­
nowych. Władze genewskie popełniły błędy taktycz 
oa, ale trudno od nich żądać więcej inteligencji i 
roztropności, niż żąda się daremnie od kierujących 
mężów stanu wszystkich wielkich mocarstw, któ­
rych pra&a skrytykowała tak surowo maluczkich, 
prowincjonalnych i w  g  uncie rzeczy poczciwych, 
choć bezsilnych włodarzy „Miasta Pokoju".

Swojemd raportami cficjalnemi rzucają ci „w ło­
darze" je dna a. nietyle pieprzem ile, w tym  wypad­
ku rzeczywiście bardzo meoezpiecznym, piaskiem 
w  oczy własnej i zagranicznej opinji publicznej. 
Raporty te są dalekie od prawdy objektywnej.

PAT. GENEW A. HR. SFORZA...
Były premjer włoski, hrabia Sforza, ży je jako 

wygnany antyfaszysta w Paryżu, pisze książki, ar 
tykuły i wygłasza odczyty. Ostatnio wygłosił cykl 
odczytów w Genewie, w Instytucie Nauk Między­
narodowych, pod tytułem „Powojenne legendy". 
N ie były to odczyty naukowe ale raczej nader cie­
kawa, dowcipna, pełna satyry, ironji i aneg lo t 
„chroniąue scandaleuse", opisująca mało znane 
fakty i „fakcik i", które nie pozostały bez wpływu 
na bieg wydarzeń dyplomatycznych i kataklizmów 
dziejowych ostatnich lat dwudziestu. Hrabia Sfo­
rza, jest wprawdzie sam dyplomatą starego typu, 
ale odkąd został usunięty od władzy i odkąd stra­
cił nadzieję powrotu do niej, przeistoczył się w 
śmiałego, zgryźliwego, mc i nikogo nie oszczędza­
jącego publicystę, walczącego po stronie demokra­
cji, prawdy i wolności.

W  jednym ze swoich odczytów poddał wyśmieni­
tej krytyce powojenną rolę niemieckiej socjalde­
mokracji i niemieckich junkrów, rozwiewając sze- 
reg „legend" odnoszących się do wewnętrznej po­
lityk i niemieckiej w czasach powojennych. Treść 
tego odczytu podała prasie polskiej w długiej de­
peszy z Genewy Polska Ajencja Telegraficzna. Bar 
dzo się to chwali. A le dzień później, w następnym 
odczycie, mówił hrabia Sforza o Polsce, a więc te­
macie —  zdawałoby się —  dla czytelników pol­
skich znacznie bliższym. O tym drugim odczycie 
nio dostrzegliśmy jednak w prasie polskiej, obsłu­
giwanej przez Polskę Agencję Telegraficzną, żad­
nej wzmianki. Hrabia Sforza powiedział np., że za 
czasów jego młodości Polska była dia niego i dla 
całego świata kulturalnego symbolem walczącego
0 wolność narodu męczeńskiego, ale że ten synonim 
„Polska- Wolność" należy po wojnie zaliczyć do 
„legend", będących przedmiotem jego odczytów. 
W  tym związku mówił bardzo obszernie o położe­
niu mniejszości narodowych w Polsce. Mówił na­
stępnie także, w sposób zupełnie bezstronny, o za­
gadnieniu Pomorza i Gdańska. Tw ierdził wkońcu, 
że oficjalnie tak reklamowana przyjaźń polsko-fran 
cuska jest również jedną z „legend powojennych"
1 ze Polacy, tale pod względem ich umysłów ości 
jak i pod względem ich interesów państwowych są 
znacznie bliżsi Niemcom niż Francuzom.

Osobiście nie przywiązujemy do wywodów hr. 
Sforzy zbyt wielkiej wagi. Nie przypisujemy im ani 
w dodatnim ani w ujemnym sensie nadmiernego 
znaczenia. Jeżeli o nich wspominamy, to tylko po- 
io , by zwrócić uwagę na często przez nasze oficjal­
ne agencje prasowe praktykowany, jednostronny 
sposób informowania polskiej opinji publicznej. 
Jednostronna informacja jest bowiem bardziej 
szkodliwą niż brak informacji. M. K A H a in Y .

Hitler odpowiada Hindcnburgowi —
pytaniami

Osobliwa gra na zwlokę nie wróży odzenia misji Hitlera
(Telegram  własny ^Nowego Dziennika'-)

Berlin, 21. 11. (Sch) Odpowiedź Hitlera na 
wezwanie Hindenbuiga wręczona została dziś 
o godz. 8-mej wieczór sekretarzowi stano 
Meissnerowi w  prezydjum rządu Rzeszy przez 
prezydenta Reichstagu Goeiinga. Odpowiedź 
Hitlera ujęta jest w formę listu, zawierającego 
szereg pytań. Wyjaśnienie sytuacji oczekiwa­
ne jest koło czwartku. Forma odpowiedzi, o- 
brana przez Hitlera, zdaniem kół polilycznych 
potwierdza powszechne pesymistyczne horos­
kopy co do możliwości powodzenia jego misji.

Taktyka hitlerowców określana jest przez te 
koła jako gra na zwłokę. Wieczorem i ozeszła 
się pogłoska, że 1). prezydent Banku Rzeszy 
dr Schacht miał nalegać na Hitlera, by przy­
jął warunki Hindenburga.

Wobec przypuszczalnego niepowodzenia mi 
sji Hitlera wyłania sie znowu koncepcja gabi­
netu prezydjalnego, któryby rządz;ł bez oglą­
dania się na parlament. Za takiem rozwiąza­
niem przesilenia są w pierwszy rzędzie wielcy 
agrarjusze wschodnio-pruscy, którzy mają

Przy r-rzpoczynającera się zwapnieniu naezyń krwio­
nośnych użycie naturalnej wody gorzkiej „Prusa Jn  
Józ_ra“ prowadzi do regularnego wypróżnienia i obni­
ża w’ysokie ciśnienie krwi. Żądać w apt. i drogerjach.

duży wpływ na prez. Hindenburga Szere^ 
przedstawicieli tych sfer został te^graficznic 
wezwany na konferencję do Hindeburga.

W obozie Hitlera wre
Berlin, 21. 11. (Sch.) W  hotelu „Kaiserhcf*

trwają dziś cały dzień ożywione narady i kon 
ferencje Hitlera z przywódcami partji naro- 
dowo-socjalistycznej oraz z różnemi osobisto 
ściami, zbliżonemi do hitlerowców. Pod w ie­
czór przyjął Hitler dawnego prezydenta b a n ­
ku Rzeszy dra Schachta, z któiym odbył pół­
godzinną konferencję.

Nie trzy, Ibck piec warunków

i m

I

Berlin, 21. 11. PAT. Według doniesienia 
Biura Conti Hindenburg w  dzisiejszej rozmo­
wie z Hitlerem uzależnił swą zgodę na powie- 

; rżenie Hitlerowi misji tworzenia gabinetu od 
! 5 następujących punktów: 1) Hindenburg za- 
I żądać miał, aby skład personalny nowego ga- 
j binetu b>ł ustalony po uprzedniem porozu­

mieniu się z nim, 2) zastrzegł sobie specjalny 
wpływ na obsadę tek Reichsweliry i minister' 
stwa spraw zagranicznych, 3) domagał się 
przedstawienia jasno sprecyzowanego progra­
mu gospodarczego, 4) zastrzegł się przeciwko 
nawrotowi do dualizmu między Rzeszą a Pru­
sami, 5) przeciwstawił się kategorycznie ja­
kimkolwiek modyfikacjom art. 48. konsty­
tucji.

Czy Niemcy wrócą 
na konferencjię rozbrojeniową?

Genewa- 21- 11- PAT. Niemiecki minister 
spraw zagranicznych Neuradi odbył dzisiaj 
rozmowę z  min- Simonem, wieczór zaś z Nor­
manem Dtavi«eTn. Rozmowy te stanowią począ 
tek rokowań w  sprawie powrotu Niemiec na 
konferencje rozbrojeniową. Ogólnie przewiduje 
się, ż; rokowania z Niemcami potrwa lą dość 
długo.

Min. Beck gościem dzienn karzy 
anglo-saskrch w Genewie

Genewa, 21. 11. PAT. Minister Beck w nad­
chodzącą środę będzie gościem Związku dzień 
nikarzy anglo-saskich, którzy podejmować go 
będą śniadaniem.

TalfżE lizechestGWfcj? 
żąda prolongaty irarakriem
Nowy Jork, 21. 11. (R ) Poselstwo czechosło­

wackie w Waszyngtonie wręczyło dziś w  se- 
kretarjacie stanu notę, w  której rząd czecho­
słowacki zgłasza swój akces do akcji państw 
europejskich w sprawie prolongaty morato- 
rjum i rewizji układu w sprawie długów wo­
jennych.

Epilog sądowy rewolty 
lappowców

Helsingfors, 21. 11. (R ) Dziś zakończył się 
proces przeciw sprawcom nieudałej rewolucji 
lappowców w Maentsaelae. Obaj przywódcy 
lappowców, Kosola i generał Wallenius ska­
zani zostali po 9 miesięcy więzienia z zawie­
szeniem kary. Dalszych 52 z pośród 96 oskar­
żonych skazano na kary więzienia od 2 do 30 
miesięcy, z czego 32 zawieszono wykonanie 
kary.

IL U  L E K A R Z Y  M A T E L -A W IW ?  Według 
danych izby lekarskiej, w Tpl-Awiwie prak­
tykuje obecnie 157 lekarzy i 54 lekarzy-den- 
tystów. ^
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Kottiy pr t e ł  rossi v szkolnictwie p^sHtem
Ferje letnie «-d 26 czerwca di* 13 sierpnia, ferje zimowe od 23 grudnia 

do 75 sto cznia
Warszawa, 21 11. PAT. Z  Ministerstwa 

jóświaty dowiadujemy się, że w  przygotowa­
niu znajduje się rozporządzenie p. Ministra 
fWROP w  sprawie reorganizacji roku szkol- 
aego.

Rok szKoIny trwać ma od dnia 20 sierpnia 
ido dnia 19 sierpnia włącznie następnego roku 
kalendarzowego. Rok dzielić się będzie na 
idwu pól, ocza szkolne, obejmujące 4 okresy 
jszkolne oraz ferje zimowe i letnie. Pierwsze 
półrocze trwać będzie od 20 sierpnia do 22 gru

dnia wlącznje i dzielić się będzie na 2 okresy, 
pierwszy od 20 sierpnia do 20 października, 
drugi od 21 października do 22 grudnia. Dru­
gie półrocze szkolne trwać ma od 16 stycznia 
do 15 czerwca włącznie. Dzielić się ono będzie 
również na dwa okresy: od 16 stycznia do 31 
marca i od 1 kwietnia do 15 czerwca. Ferje zi­
mowe trwać będą od 23 grudnia do 15 stycz­
nia następnego roku kalendarzowego, ferje 
zaś letnie mają trwać od 16 czerwca do 19 
sierpnia.

Hernct o „miądzynarotiowem” tle 
niedzielnego zamachu

ogromną serdecznością żegnaia. Po wyjeździ© 
Herriota autonomiści bretońscy z Rennes i 
Vannes aresztowani w  ciągu dnia, zostali wypu 
szczeni na wolność-

Nie zamach, tylko demonstracja?
Paryż, 21. 11. (b )  W  związku z zamachem 

na pociąg premjera Herriota aresztowała poli­
cja 7 podejrzanych osób, w tem 4 członków 
tajnej organizacji bretońskiej. Wśród areszto­
wanych znajduje się także pewna studentka, 
występująca pod pseudonimem „czerwona 
dziewica". Przesłuchiwanie aresztowanych 
trwało całą niedzielę. Wynik śledztwa nie jest 
jeszcze znany. Jak francuskie ministerstwo 
spraw wewnętrznych komunikuje, sprawcom 
zamacnu nie chodziło widocznie o spowodo­
wanie katastrofy, gdyż na miejscu, gdzie 
wskutek wybuchu zerwane zostały szyny, po­
zostawili dwie czerwone latarnie, celem zwró 
cenią maszyniście uwagę na grożące niebez­
pieczeństwo, Miała to być jedynie demonstra­
cja, która jednak mogła z łatwością doprowa­
dzić do strasznej w  sKutkach katastrofy.

Paryż. 21- 11. PAT. Według wieczornej pra­
sy  francuskiej Hefrioł zakończył sw^je oświad 
czenia w  sprawie zamachu na pociąg, stwier 
■dizając, żf zamachy pod Ingandes, pc<dobule, jak 
I w ypadek w  Rennes winny być rozpatrywa­
ne w  płaszczyźnie międzynarodowej. Zresztą 
—  oświadczył Henio —  wśród papierów, na­
leżących do jednego z głównych oskarżonych 
•maieziono paszport, wystawiony do Niemiec- 
Her not zaznaczył, iż w Vannes miały być rzu 
cone z balkonu hotelu dwie lomby na pocnod, 
w którym Hcrnot brał udział. Prefekt Morbi- 
hatiu, być może, dodał premier, ocalił mi życie, 
aresztując prewencyjnie osoby, które zarezer­
w owały sobie pokoje w  hotelu, a których na- 
.zwistra zgadizały się z nazwiskami osób, k^óre 
;były wskazane policji. Pochodzenia stwierdziły, 
iż bomby były przygotowane przez aptekarza.

* * *

Nantes. 21. 11- PAT- W  rodzinach wieczor- 
nycn Herriot wziął udział w  bankiecie, w cza- : 
si© którego oaoył się szereg enmzjastjmznych 
owacyj na cześć dostojni go gościa. Następnie 
Herrio: odjechał pociągiem do Paryża. Na dwor 
cu zebrała się liczna publiczność, która go z

Japonfa prosi o... pobłażliwość
Wznowienie debety mandżurskiej na Radzie Ligi Nar.

(Telegram  własny „Now ego Dziennika")

Genewa, 21. 11- (K ) Dziś, o godz. 11 przedpołud­
niem otwarta została nadzwyczajna sesja Rady 
Ligi Narodów, poświęcona przedewszystikiem kwe- 
sitji ma^dżuTSiKiej. Obrady prowadzone są pod pTze 
wodmetwem premiera irlandzkiego de Valfry. Pol­
skę pn raz pierwszy reprezentuje nowy minister 
spraw zagranicznych Beck. Otwierając obrady prze 
wodniczący de Yalera wygłosił krótkie przemówie­
nie, w  którem pokrótce streścił to zwój wydarzeń 
na Dalekim Wschodzie, oświetlił znaczenie sprawo 
zdania komisji Lyttona, a następnie udzieli! glcsu 
reprezentantowi rządu japońskiego. W  przeszło go 
dzinnyin wywodzie delegat japoński Matsouka pod­
dał sprawozdanie komisji Lyttona ostrej krytyce. 
Oświadczył on, ze komisja widocznie nienależycie 
i niedokładnie oceniła sytuację w  Mandżurii. Inte­
resy Japonii w MandżUTji są specjalnego rodzaju 
i posiadają znaczenie jak najżywotniejsze. Dlatego 
też Japonia zmuszona była bronić swoich prr.w. 
Mówca zbijał zarzut, iakoby państwo mandżurska 
powstało na życzenie Japonii, twierdząc, że d ma 
gła się tego cała. ludność tego kraju. Ze specjalnym 
naciskiem podkreślił Matsouka, że akcja Japon.ii w 
Mandżurii nie jest w  historii wydarzeniem odosob­
nionego Odpowiedzialność za akcję japońska spada 
na Chiny j rząd Czangsuehiianga, Japonia ostrzega­
ła kiilka,krotnie odpuwicdz.iaIny rząd chiński z ca­
łym naciskiem. Postępowaniem swo.icm nie naruszy­
ła Ja.pcnja statutu Ligi Narodów, ani ukł&tłu 9 mo­
carstw ani wreszcie pahtu KetiOgga. Matsouka pro­
sił Rade Ligi o trochę cierpliwości i zakończył swa 
mowę Zwrotem: ..Odyby państwa zachodnie zeched-

ły nam okazać choć część tej poważiiwości, jaką 
tak wielkodusznie okazują Chinom, bylibyśmy im 
bardzo wdzięczni".

Replika przedstawićiela Chin
Genewa. 2i. 11. (K ) Na posiedzeniu popołudnic- 

wem Rady Ligi przemawiał delegat rządu chińskie 
go Wellington Koo. Skrytykował on dzisiejsze w y­
wody delegata japońskiego, który przedstawiał Ja­
ponie, jako nieomal ofiarę krwiożerczych Chin. 
Gdyby nawet prawdą było — mówił delegat chiń­
ski — że sytuacja Chin nie jest uporządkowana, to 
jednak należałoby się zapytać, czy usprawiedliwia 
to planrwą akcię zbrojna Japonji. Jeżeli interwen­
cja Japonii może być uznana za zgodna z paktem 
Kellogga. wówczas cały ten pakt nie ma żadne] w «r  
tości. Od tego jednak jest Liga Narodów, aby stwier 
dziła, czy dopuszczalna jest interpretacja japońska 
paktu Kelłogga i, innych układów.

Członkowie komisji Lyttona 
w Genewie

Genewa. 21. 11. PAT Członkowie komisji Lytto­
na na czele z lordem Lyttonem asystowali 5n cor- 
pore na dzisieiszem posiedzeniu Rady. Czl-onkow'e 
te] komisji pozostać w Genewie i sa do dyspozycji 
Rady celem udzielenia wszelkich wyjaśnień. Jed­
nakże pizcwiduie się. że ani lord Lytton ni też inni 
członkowie komisji nie zasiądą przy stole obrad Ra­
dy ; będą tylko odpowiadali na piśmie na postawie 
ne im ewentnainie pyta.ua.

Eel!r.*je mobilizuje
Nowy Jork, 21. 11. (R ) Z La Paz donoszą, 

że rząd boliwijski zarządził mobilizację rocz­
ników 1923/29 celem podjęcia ofenzywy prze­
ciw wojskom paragwajskim w Gran ćheco.

Kto w y p a l na loterii?
Warszawa. 21. 11 (Sin) W  dzisiejszem ciągnieniu 

loterii padły v ygrane na następujące numery: po 
2.000 zl wygrały nry: 9.474, 125.995, 1.000 ził. nr.
93967.

Sfr. 3

Frez. SPkcliw w drodze 
do Palestyny

Londyn, 21. 11. PAT. Prezes egzekutywy 
światowej organizacji sjonistycznej Nachum  
Sokołów opuścił Londyn, udając się do Pale­
styny. Sokołów zabawi w  Palestynu około 2 
miesięcy. -,j>

* —ooo—

Tymczasowy kierownik 
ministerstwa spraw z»gr.
(Telefonem od naszego korespondenta'i

Warszawa, 21. 11. (S in ) Wobec wyjazdu 
min,. Becka otaz wiceministra SzemŁeka dó 
Genewy pełniącym obowiązki ministra został 
mianowany minister pełnomocny pułk. Scnat- 
zer.

Potanienie prądu elektrycznego 
w Warszawie

Warszawa, 21. 11. (S in ) 'Jutro ukaże się 
rozporządzenie ministra spraw wewnętrznych, 
zatw rdzające decyzję w  sprawie obniżenia 
cen piądu w  elektrowni warszawskiej. Obniż­
ka ta wyniesie 24.35 procent.

Jeszcze i eden uchylony wyrok 
w sprawie b. więźnia brzeskiego

Warszawa, 21. 11. (Sin ) Przed Sądem N a j­
wyższym odbyła się dziś rozprawa kasacyjna 
przeciwko b. posłowi ukraińskiemu i więźnio­
wi brzeskiemu Dymitrowi Palijewowi, zasą­
dzonemu w  czerwcu br przez sąd przysię­
głych we Lwowie za zbrodnię zakłócenia spo­
koju publicznego na 3 lata ciężkiego więzie­
nia. Na wniosek obrońcy dra Pilaka, do któ­
rego dołączył się prokurator Błoński, Sąd N ai- 
wyższy uchylił ten wyrok i przekazał sprawę 
sądowi okręgowemu we Lwowie, celem zasto­
sowania nowego kodeksu karnego

Z warszawskich sensacyj 
sądowych

Warszawa, 21. 11 (S in ) żywe zainteresOwa 
nie wywołał dziś proces ks. W uolda Czarto­
ryskiego przeciyko drowi Henrykowi Wilczyn 
skiemu, b. administratorowi funduszu naro­
dowego Zakładów Kurnickich z powodu znie­
sławienia w  broszurach. Fundusz powyższy, 
powstał dzięki zapisowi hr. Zamojskiego. 
Członkami wydziału tego funduszu byli W i ­
told Czartorysk’ i Jan Zamojski, którzy za­
twierdzili na stanowisko administratora dra 
Wilczyńskiego. Hr. Zamojski mianując dra 
Wilczyńskiego, miał wątpliwości, czy on jako 
lekarz, sprosta zadaniu. Gdy się okazało, że 
istotnie nie umie sobie poradzić, wypowie­
dziano mu posadę. Po dj misji dr Wilczyński 
wydał dwie broszury, w których ZarzuciF ks 
Czai tor yskiemu i zarządowi fundacji szereg 
nadużyć. Na rozprawę wezwano szereg świad 

m. in. b. ministra Michalskiego i b. mi­
nistra sprawiedliwości WyganOwskiego, Roz­
prawie przysłuchuje się m. iti. p. premjerowa 
Prystorowa.

• • •  : * ■. . ■■

Warszawa, 21. 11. (Sin ) Dziś odbyły s!ę 
dwa procesy przeciwko „Robotnikowi", w y­
toczone przez b. członka P. P. S. 1 wiceprezy­
denta m. Łodzi Wielińskiego za zniesławienie 
go w artykułach tego pisma. W  pierwszym 
procesie redaktor odpowiedzialny „Robotnika" 
skazany został na 1 miesiąc -więzienia, w dru­
gim procesie na dwa miesiące więzienia.

Warszawa. 21. II. (Sin) Prawdopodobny przebiec 
pogody na wtorek, 22 bm.: Wyżyna małopolska.
Sląsik. Podhale, T a try . i Małopolska ./schodnia: 
Chmurno i mglisto z możliwością drobny :h opadów. 
W  nocy pnzynrrozkii



a>u. 4. t-MOWY DZIBNISiiK“  środa 23- XI- 1932 Kr. 318

KsiaiQ Walii otwiera parlament w Si Jandji

Ostatnio bawił książę TValji w  płn. Irlandji, gdzie był obecny na uroczystem otwarciu nowego gma 
chu parlamentu w  Belfaście. Na górnem zdjęciu widzimy nowy budynek, zdjęty z lotu ptaka, na 
dole przegląd oddziałów wojskowych dokonany przez księcia Walji przed gmachem parlamentu.

Niezwykła dymisja
Po rocznym pobycie w  Palestynie, po skru- 

pnlatnych padaniach nad planem rozwojowym  
Palestyny p. Louis French podał się do dymi­
sji a dymisja jego została natychmiast przy- 
Ijęta. Radosny, ten fakt, który wywołał w  ko­
łach żydowSKi. h zrozumiałe zadowo^nie sta­
nowi nielada niespodziankę. Wiedziano wpra­
wdzie, że brytyjskie sfery rządowe nie przy­
pisują Erenchowi i jego działalności w  Pale ­
stynie zbyt wielkiego znaczenia, wiedziano, że 
iobecny Wysoki Komisarz Palestyny odnosi 
Się do metody pracy Frencha z dużym scepty­
cyzmem a biurokratyzm tego eksperta wywo­
ła ł wiele niechęci w  administracji palestyń­
skiej. Wiedziano pozatem. że plan, który 
fre n c h  ma opracować zespolony jest ściśle z 
{pożyczką palestyńską, która w  obecnych w a­
lonkach nie mogła dojść do skutku. Wiedzia- 
iio o tem wszystkiem —  a jednak nie liczono 
Się 'z tak nagła dymisją Frencha. Trzeba bo 
fcwiem wiedzieć, że fakt odrzucenia przez Ara- 
-bów i Żydów, pierwszej części sprawozdania 
Frencha stanowił wedle starej angielskiej re­
cepty biurokratycznej najlepszy tytuł zasługi 
Frencha i najwyraźniejszą rękojmię jego ob­
iektywizmu. Jeśli więc po protestach Żydów 
I  Arabów French odszedł, to niewątpliwie 
odegrał tu dużą rolę wybitny jakiś czynnik, 
który nie wierzy w  skuteczność metod Fren- 
Cha i w  możliwość realizacji jego planu. Może 
nie będziemv dalecy od prawdy, jeżeli wyra­
zimy przypuszczenie, że tvm czynnikiem był 
Właśnie Wysoki Komisarz Palestyny sir W au -  
chope. Jako bezpośredni zwierzchnik Frencha 
t -  dyrektor schematu rozwojowego podlegał 
Wysokiemu Komisarzowi i wchodził w skład 
'ścisłego rządu Palestyny — Wauchope zdecy­
dował, że w  obecnych warunkach plany Fren­
cha są nierealne i przyczynił się do jego dy- 
misiL *

Jest to dymisja niezwykła, dymisja, której 
nie można mierzyć zwyczajną miarą zmian 
administracyjnych. French bowiem, chociaż 
podlegał Wysokiemu Komisarzowi Palestyny, 
miał oficjalnie poruczoną cpecjalną misję. O 
tnisji jego wielokrotnie składali angielscy mę­
żowie stanu oświadczt nia, mówiono o niej w

l parlamencie brytyjskim i w  Komisji Manda­
towej i wiązano z nią rozległe nadzieje. Taka 
więc dymisja jest czemś więcej, niż zmianą 
na stanowisku urzędnika, bo wiąże się ona z 
zasadniczemi wytycznemi polityki brytyjskiej, 
określonemi całkiem dobitnie w  różnych do­
kumentach z ostatnich lat. Nasuwa się też 
mimowoli pytanie, czy z dymisją Frencha 
wiąże się także zarzucenie planu rozwojowe­
go w Palestynie, czy dymisja ta oznacza tak­
że rezygnację z polityki gospodarczej, jaką 
nakreślił przed dwoma laty sir Simpson? Tru­
dno marazie odpowiedzieć na to pytanie. Co- 
prawda misja Frencha skończyła się fiaskiem 
jęszcze zanim French zdymisjonował. Jego 
bowiem zadanie polegało oficjalnie na tem, by 
ustalić liczbę wypartych przez kolonizację ży- 

j dowską Arabów i stworzyć plan rozwojowy 
l Palestyny. French badał tę sprawę bardzo 
j dokładnie a w  wyniku tego badania okazało 
! się, iż w  Palestynie naliczono coś ponad 300 

Arabów wypartych przez kolonizację żydow­
ską. Jest to cyfra oczywiście znikoma, cyfra, 
która nie może stanowić zagadnienia społecz­
nego. French więc doszczętnie rozwiał legen­
dę stworzoną przez sir Simpsona o 29 procen­
tach ludności arabskiej wypartej przez kolo­
nizację żydowską. Skoro zaś główna przesłan­
ka misji Frencha okazała się fałszywą, skóro 
przytem plan jego w  chwili obecnej nie może 
być zrealizowany, albowiem niema mowy o 
pożyczce angielskiej dla Palestyny, pozostaje 
przypuszczenie, że cała 6 jego misja stała się 
bezpodstawną i French musiał zrezygnować 
ze swojego urzędu.

Czy przypuszczenie powyżej nakreślone 
spełni się, czy może French odszedł a plan je­
go pozostał i zostanie przynajmniej częściowo 
realizowany przez rząd palestyński — trudno 
ustalić i przewidzieć. Prawdopodobnie rząd 
zrezygnował z Frencha i jego misji, albowiem  
chce mieć wolną rękę. Chce poprostu wedle 
własnej inicjatywy i niezależnie od zaleceń 
ekspertów regulować życie gospodarcze, a tem 
«amem także polityczne w kraju. W  tej oko­
liczności należv może szukać przyczyny na­
giej dymisji Frencha. ( r )

im u m a s K F , i

—  Z KRAKOWSKIEGO TEATRU ŻYDOWSKIF-
GO. Sensacyjna sztuka Dr. WoHa p. t. „Cjankali", 
która wywołała w feffie  zainteresowanie w  naszemu 
mieście zostanie powtórzona jesizcze diżjg, w e wt® 
rek po raz 15-ty : we środę po raz 16-ty. Ceny, 
miejsc zniżone.

— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO D g& rt 
wieczorem po cenach zniżonych Żeromski “go „Suł­
kowski" z dyr. Osterw.ą w  roli tftUłowej, w  premie­
rowej cbujdlzie.

*-i W ESELE" — „KRÓ LO W A POLSKIEJ KO-; 
R O NY" _  „W YZW O LENIE " dane będą w  dniach 
obcu-odu xX V - rocznicy zgonu Wyspiańskiego w  so­
botę 26 j niedtziiielę 27 bm.

—  SZKOLNE PRZEDSTAW IENIA rozpocznie 
„C yd " Comeill‘a w  przekładzie S. Wyspiańskie*®.-'

—  W YDAW NICTW O TEATRU RRAKuW SKIE- 
GO KU CZCI STANISŁAW A WYSPIAŃSKIEGO.! 
W  związku z uroczystościami XXV*Iecda r^oimi W y-. 
spdańsiKiiego, krakowski teatr przygotowuje specjal­
ne wydawnictwo teatralne poświęcone twórczością 
9t. Wyspiańskiego. Sprzedaż wydawnictwa, i-odpo­
cznie się w e środę, 23 bm.. w  kasie teatru miejskie 
go i biurze spnz aazy un Mokołajska 32, sn. 7„ teł. 
16S.93.

— PRELEKCJĘ p. t. „Obecno uroczyste wysta­
wienia dramatów Wyspiańskiego w  teatrze fan. J. 
Słowackiego w Krakowie „Królowa Polskiej Koro­
ny", „Wesele" ] ..Wyzwolenie" wygki«i prof. A. E.
Balicki w  ^tzwartbk, 24 bm. w  Kolegium Wykładów 
Naukowych.

—  W  PUSTYNI I W  PUSZCZY. Po sukcesach w  
Poznaniu, w  Katowicach, w  Lublinie a ostatn:o we 
Lwow ie, Giesizynie i Bielsku zawitał do naszego 
miasta objazdowy Teatr Szkolny z W arszawy i 
rozpoczyna swoje występy od dnia 23 bm. (środa) 
w  teatrze „Bagatela", ud. Karmelicka 4-. wystaw ia 
jąc Inscenizację przecudnej powieści dla młodzieży 
Henryuca Sienkiewicza p. t. „W  Pustyni i w  Pu­
szczy". Zaznaczyć należy, że w środę, 23 bm. o 
4 pop. odbędzie się uroczyste przedstawienie, któ­
rym teatr święci jubileusz 3-ch setnego przedsta­
wienia. Ceny miejsc od 49 gr. do ZE 1.50 do naby­
cia w  kasie „Bagateli" od 10-tej rano do 4-tej popoE
—  IGNACA FRIEDMAN, światowej sławy-piairista- 

wirtuoz, genjalny odtwórca dzieł Chopina i ich -naj­
lepszy znawca, wystąpi z jedynym koncertem we 
czwartek, 24 bm. w Starym Teatrze. Ignacy Fried­
man jesit nie tylko pianistą, alt także artystą muzy­
kiem, glęhoKO odczuwającym i z wielką siłą odtwa 
uzającyim czary każdej kompozycji.

—  MARJA KURENKO, prima donna Teatr-u W iel­
kiego w  Mosikwie, słynna śpiewaczka koloraturowa 
przybędzie także do Krakowa i wystąpi z jedynym 
koncertem jutro, we środę, dnia 23 bm. w sali Buloń- 
skiego. 300 koncertów w Ameryce i 76 w  Eu-opie 
— oto etapy jej triumfów.

—  CZĘSTOCHOW A! W Y S T A W A  M IN IA T U R  
ORAZ ILU M IN A C YJ  A R T U R A  S ZYK  A  4 w a n a  
zostanie w  środę 23 bm. o godz. 5 popoł, w  Czę­
stochowie w  lokalu T o * ’. Przyjació ł Francji. 
Okrężna wystawa Szyka wzbudzająca wszędzie 
powszechny entuzjazm, niewątpliw ie i w  Często­
chowie spotka się z zasłużonem uznaniem. Depar 
tanient Nauki i Sztuki ministerstwa W R i OP. 
zachęcił okólnikiem młodzież szkolną du- zw ie­
dzenia tej jedynej w  swoim rodzaju wystawy, 
obejmującej iluminowany rękopis „Statutu K a li­
skiego", „H islorję Waszyngtona", „Dzieje Boli- 
w ara " oraz „Pak t L ig i Narodów". W ystawa o- 
twarta będzie codziennie bez przerw y od godz. 
10 rano do 7 wiecz.

T E A T R  IM. J. SŁOW ACKIEGO

Wtorek: „Sułkowski"
Środa: „Sulkowski"

T E A T R  ŻYDOW SKI P R Z Y  UL. BOCHEŃSKIEJ

Wtorek: „Ciankaii"
Środa: „Cianikali"

R E P E R T U A R  K IN  K R A K O W SK IC H
A D R IA : „Godzina z Tobą" (Maurycy Cheva- 

lier i Jeanette Mac Donald). „Buster na froncie” 
(Buster Keaton).

APO LLO : „Kinomanjak" (Harold Lloyd).
A T L A N T IC : „Zdobywca serc" oraz „Tygrys".
DOM ŻOŁNIERZA: Pat i Patachon w Lunaparku
PROM IEŃ: „Id jo ta " (Lon Chaney, Ricardo Cor 

tez).
SŁONCE: „Melodja serc" (W illy  Fritsch).
SZTU KA  „Blond Venus“ (Marlena Dietrich).
UCIECHA: ..Żona na jedną noc" (Mery Glory).
W AN D A : „Moskwa bez maski" (Llionel Bar- 

rymore, Ellsa Landi).
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Izby przemysłowo - handlowej 
w Krakowie

Gnegdaj odbyło się, jak już donosiliśmy, plenar­
ne zebranie IzLy przemysłowo- handlowej w  Kra 
kowie. O tworzył je prezes Izby p. Epstein, po­
święcając wspomnienie pośmiertne: śp. prof. dr. 
A rtu row i Benisowi, błp. Ludw ikow i Rosenbergo­
wi, błp. Daw idow i Zinsowi i śp. W ładysław ow i 
'Skórczewskiemu.

Nas+ępnie członkowie Izby wysłuchali z praw- 
dziwem zainteresowaniem ciekawych wyw odów  
redcy Izby prof. U. J. dra Krzyżanowskiego, doty­
czących przebiegu i wyniku obrad monachij­
skich i budapeszteńskich, komisji walutowej Mię- 

1 dzynarodowej Izby handlowej. Sprawozdanie prof.
Krzyżanowskiego, który brał czynny udział w  

| powyższych Konferencjach jako reprezentant Pol- 
śkiego Komitetu Naiodow ego wniosło w iele cie­
kawych szczegółów. Wedle wyw odów  prelegenta, 
ze strony państw dłużniczych podnosiły się gło­
sy za wprowadzeniem moratorjum w  obrocie mię 
dzynarodowym (o  moratorjum wewnętrznem 
państw nie było m owy), jako niezawodnego środ­
ka do usunięcia ograniczeń dewizowych. Obszer­
na dyskusja rozwinęła się nad dużym problemem 
walutowym, przyczem brano pod uwagę dwie 
ewentualności, dewaluację i  detlację. Z uwagi na 
półurzędowy charakter obrad komisji walutowej 
M iędzynarodowej Izby Handlowej nie wyrażano 
vv form ie oficjalnej zaleceń co do wyboru tych 
dwóch rozwiązań finansowych, przeważała jednak 
opinja, że droga dewaluacyjna jest racjonalniej­
sza, przy uwzględnieniu specyficznych nastrojów 
każdego z państw.

Referat prof. Krzyżanowskiego przyjęli zebra­
ni oklaskami, a przewodniczący w yraził mu po­
dziękowanie i prośbę o dalszą owocną współpracę

Z kolei wiceprezes Izby p. Kw iatkowski zło­
żył wyczerpujące sprawozdanie z działalności 
Izby za czas od ostatniego plenarnego zebrania. 
Ze sprawozdania tego wynika, że Izna krakow­
ska zabierała głos we wszystkich najaktualniej ■ 
szych dziedzinach życia gospodarczego, w ysyła­
jąc memorjały, petycje i opinje do rządu, oraz 
interwenjując w  całym szeregu spraw, obchodzą­
cych ogół przemysłu i kupiectwa. Po  ogłoszo- 
nem już przez nas przemówieniu prezesa Epstei- 
na wiceprezes Kw iatkowski poddał analizie pre­
lim inarz budżetu Izby na r. 1933. Prelim inarz ten, 
po przeprowadzeniu w  nim daleko idących re­
strykcji- zamyka się po stronie dochodów kwo­
tą zł 487.115, zaś po stronie wydatków zł 480.782.

W  dyskusji nad sprawozdaniem z działalności 
Izby i preliminarzem budżetowym przemawiali 
radcowie: inż. Adelman, Ader, Dembitzer, Fro- 
mowicz, Gottlieb, Jamontt, dr. Merz, P ffefer, Rąb, 
Steinberg. Zapiórkowski i dr. Zimmermann, po­
czerń sprawozdanie i prelim inarz budżetu jedno­
myślnie przyjęto.

Nastąpił wybór komisji rew izyjnej na i .  1933, 
do której weszli radcowie: inż. Adelman, Anczyc, 
Ritteunan, Skarżeński i Weinsberg.

Po odczytaniu i odpowiedniem załatwieniu zgłn 
szonych wniosków radców: P ieffera , Neuman-
na Rosenbluma i Dembitzera w sprawach podat­
kowych, egzekucyjnych, komunikacyjnych itp. r. 
Adelmana w  sprawie połączeń kolejowych, r. Ja- 
montta w  sprawie zwinięcia komisji szacunkowej 
podatku przemysłowego w  Zakopanem, Zapiór- 
kowskiego w  sprawie detalicznej sprzedaży prze­
tw orów  ropy naftowej, Steinberga w  sprawie 
ustawowego zabezpieczenia roszczeń dostawców 
w  przemyśle budowlanym i uporządkowania ksiąg 
w  skarbowych urzędach poborowych, w  której 
to materji udzielił wyjaśnień członek Zarządu 
Izby dr, Merz, oraz r. Gottlieba w  sprawach cel­
nych —  przewodniczący zamknął obrady.

KRONIKA (RAJOWA
Ograniczenie zasiłków dla btzio- 

boiuych umysłowych
Jak już donosiliśmy, w ładze ZUPU  w  W arsza­

w ie rozpatrzą w  tym tygodniu projekt ogranicze­
nia okresu zasiłkowego dla wszystkich bezrobot­
nych pracowników umysłowych do sześciu mie­
sięcy. Dekret Prezydenta Rzplitej o ubezpiecze­
niach społecznych pracowników umysłowych z r. 
1927 wprowadził 6-miesięczny okres zasiłku dla 
Bezrobotnych pracowników umysłowych, ale jed­
nocześnie dał władzom ZU PU  prawo przedłuże­
nia lago okresu do 9 miesięcy dla pracowników 
dłużej ubezpieczonych Korzystając z tego przepi- 
s i w ładze ZU PU  zastosowały 9-miesięczny okres 
zasiłkowy dla tjch  pracowników, którzy byli u- 
Łezpieezeni conajmniej przez dwa lata. Pod wpły­
wem kryzysu liczba pracowników, którzy po dwu- 
lelniem ubezpieczeniu, zost d i zredukowani nie­
zwykle wzrosła i stanowi obecnie większość ko­
rzystających z zasiłków, przewidzianych dla bez­
robotnych. Z powodu braku funduszów powstał 
projeld ograniczenia okresu zasiłkowego do usta­
wowych 6 miesięcy. Ograniczenie to przyniesie o- 
koło 25 proc. oszczędności w  aotycnczasowych 
wydatkach na wypłatę zasiłków. Na mocy upra­
wnienia dekretowego ograniczenie okresu zasił­
kowego nastąpi w  droaze uchwały w ładz ZUPU, 
zatwierdzonej przez Min. Opieki Społecznej, jako 
w ładzy nadzorczej. Istnieje tendencja, ażeby u- 
chwala i ograniczenia weszły w  życię już od 
nowego roku. (— )

Ile kosztować będzie administra­
cja „zwalczania bezrobocia" ?

P i asa warszawska zajmuje się budżetem fundu­
szu pomocy bezrobotnym, przytaczając szereg cyfr 
i stwierdza, że wszystkie produkty zakupywane 
przez iundusz będą centralizowane w  W arszawie, 
a aopicro stąd rozsyłane do poszczególnych ośrod­
ków pomocy.

Pozatem przytacza koszty na dyrekcję. Jest 
m ianowicie 300,000 zł. na uposażenie dyrekcji i 
biura funduszu bezrobotnym, oraz komitetu lokal­
nego. Zkolei idzie 20,000 zł. na opłaty ubezpiecze­
nia personalu, 25,000 zł. na podróże służbowe,
25,000 zł. na wydatki rzeczowo- administracyj­
ne, 10,000 zł. na utrzymanie naczelnego komitetu 
i pół miljona złotych na różne wydałki. (? )

Razem 880,000 zł. (— )

Skargi o koncesje tytoniowe 
przed Najwyższym Trybunałem  

Administracyjnym
Do Najwyższego Trybunału Administracyjnego 

wpłynęło okoio 40 skaig od b. w łaścicieli kones- 
syj na hurtownie tytoniowe. Treścią skarg jest 
prośba o uchylenie zarządzenia dyrekcji państwo- j 
wego monopolu tytoniowego, który pozbawił skai 
żących koncesyj i o przywrócenie im tych kon 
cesyj.

Najwyższy Trybunał Administi acyjny uwzglę­
dnił trzy takie skargi postanawiając, że właści­
cielow i hurtowni tytoniowej w LuDlinie p. A lb i­
nowi Domiczkowi, należy do czasu merytoryczne­
go rozpatrzenia jego  skargi, przywrócić prawo 
do koncesji tytoniowej. P. Albin Domiczek, które­
go brat jest naczelnikiem kancelarji w  N. T. A . 
uzyska, zgodnie z orzeczeniem Trybunału, pono­
wnie koncesję. W  dwóch innych wypadkach decy­
zja Trybunału w yw oła pewne komplikacje, gdyż 
poprzednie koncesje, które mają być według orze­
czenia Trybunału — przyznane poprzednim w ła­
ścicielom hurtowni, zostały już przyznane innym 
osobom.

9 dalszych skarg b. hurtowników tytoniowych 
o przywrócenie koncesyj N. T. A. odrzucił. (— )

Podział kontyngentów skór 
zagraircznych

Odbyło się posiedzenie Centralnej Komisji Przy­
wozowej, na którem nastąpił podział pomiędzy

zainteresowane orgarizacje kupieckie kontyngen­
tów  czeregu towarów  zagranie-znycn. Poza zwy­
kłymi kontyngentami, Komisja Przyw ozow a po-> 
dzieliła tym razem kontyngenty skór zagranicz­
nych oraz pewnych surowców, używanych przez 
przemysł włókienniczy. (— )

Delegatura instytutu eksporto­
wego w Gdyni

Z dniem 15 listopada br. utworzona została w 
Gdyni specjalna delegatura P. I. E. Nowa nla~vw- 
ka ma zająć się w  pierwszym rzędzie usunięciem 
wszystkich zaniedbań i niedomagań w  zakresie 
spedycji i transportu, jakoteż usprawnienia wszel­
kich czynności związanych z ekspertem i jego 
kontrolą oraz współpracą z polskienii linja.nl o- 
krętowemi w  kierunku wzmożenia przewozów. 
Delegatem został mianowany p. Jan Dereziński, 
b. konsul polski w  Medjolanie. (— )

Procenty w bankach gdańskich
Senat m. Gdańska postanowił uregulować spra­

wę stawek procentowych i prow izji w  instytu­
cjach bankowych. W  najbliższym gdańskim dzien­
niku ustaw ukaże się rozporządzenie, na mocy 
którego przedsiębiorstwa, zajmujące się czynno­
ściami bankowemi, pobierać mogą procenty od 
kredytów dyskontowych w  rozmiarach me wyż 
szych, jak 1 proc. ponad stopę dyskontową Ban­
ku Gdańskiego i prow izją w  wysokości jednej 
szóstej- fHMMi. miesięcznie. Wskutek tego zarządze­
nia, kredyty w  bankach prywatnych kosztować 
będą w raz z prow izją 7 proc. Inne prowizje, o- 
prócz nieznacznej, dotychczas jeszcze nieustalonej 
prow izji obrotowej, będą niedopuszczalne. (— )

Komisja w sprawie taryf 
kolejowych

P. minister rolnictwa powołał do życia komi­
sję taryfową, złożoną z przedstawicieli central­
nych organizacyj rolniczych.

Komisja ma przedstawić w  najbliższym czasie 
postulaty rolnictwa w  zakresie obniżki kolejo­
wych tary f przewozowych na artykuły rulniczt 
standaryzowane oraz na artykuły inwestycyjne, 
nieodzowne dla rolników. ;)

Upośledzenie tranzakcyj, 
zawartych w końcu roku

Bonifikacje tj. obniżki ceny Sprzedażnej, są w 
mysi ustawy o państwowym podatku przemysło­
wym wyłączane z podstaw opodatkowania. Roz­
porządzenie wykonaw-cze do tej ustawy postana­
wia jednak, że wyłączeniu podlegają tylko te bo­
nifikacje, które zostały udzielone w  tym samym 
okresie podatkowym, w  którym dokonana została 
tranzakcja. Bonifikacje często są udzielane dOr 
piero po dokonaniu tranzakcyj i wysłaniu rachun­
ków. W  ten sposób przy tranzakcjach, zawartych 
v ' końcu roku, niema technicznej możliwości wpro 
wadzenia bonifikaeji do rachunkowości tegc okre­
su podatkowego, w  którym zawarto tranzakcje 
j wyłączenia ich z podstaw opodatkowania. Ja- 
snem jest, że tego rodzaju upośledzenie tranza­
kcyj, zawarty**- w  końcu roku, nie ma żadnego u- 
zasadnienia gospodarczego, a wprowadza jedy­
nie niepożądane perturbacje w  technice dokony­
wania tranzakcyj. Z tego względu zmiana odpo­
wiednich przepisów podatkowych jest rzeczą ko­
nieczną. Centralny Związek Przemysłu Tolsklego 
zw rócił się obecnie w  tej sprawie do min. skarbu.

KRONIKA ZAGRANICZNA
Jak zagranica ocenia stabiliza­

cję walutową w Polsce
Jednym z elementów, zwiększających odporność 

naszej waluty na wydarzenia gospodarcze zewnę­
trzne jest naogół mało znana i docenia okolicz­
ność nieznacznego zadłużenia naszego wobec za­
granicy, a co za tern idzie nieznacznego obciąże­
nia polskiego bilansu płatniczego z tytułu imony- 
zacji i procentów kapitałów zagranicznych. Jaś 
ostatnio podniósł „Paris  Midi", wśród państw Eu-
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F i V E  O  C L C C i C
Konkurs Tanganilli. Przygrywa Silver-Jazz.

ri.py środkowej i wschodniej Polska wyróżnia 
się swoją stosunkowo czystą hipoteką. Podczas 
bowiem gdy obciążenie na głow ę mieszkańca w y ­
nosi \v Polsce 139 fr. złotych z tytułu zagraniczne­
go długu ■.publicznego i prywatnego, to analogicz­
ne obciążenie wynosi np. w  Austrji 361 franków 
złotych, na Węgrzech 432 fr. zŁ, w  Rumunji 292 
fr. zł. itd. (—)

Centrala 2akupu węgla w Austrji
„Neuę Freie Presse' ‘donosi, źe konferencje mię­

dzy rządem a generalną dyrekcją kolejową, które 
odbyły się w  ostatnich tygodniach doprowadziły 
do wyjaśnienia poglądów w  sprawie monopolu 
węgla. Plan wprowadzenia monopolu został, jak 
6łychać, zaniechany, a zamiast niego ma być utwo­
rzona państwowa centrala zakupu węgla, której 
zadaniem będzie zakupywanie węgla zagranicznego 
na najkorzystniejszych warunkach. Centrala zacz­
nie funkcjonować prawdopodobnie dopiero w  r. 
1933. ( _ )

Wydawnictwa gospodarcze
• 1NŻ. B. NAW RO C KI: „Personel a marnotraw­
stwo". — Wydawn. „L ig i Pracy", W arszawa. Ce­
na zł. 0,80. Stron 24.

Na półkach księgarskich ukazała się ciekawa 
broszurka na zaniedbany u nas temat roli czło­
wieka w  usprawnieniu wytwórczości i o udziale 
personelu w  usuwaniu marnotrawstwa.

Kwćstja pobudzenia pomysłowości pracowni­
ków  i wyzyskania inicjatywy w  kierunku złago­
dzenia kryzysu, gospodarczego, fcujgtai, .ea&tała w  
sposob interesujący i mocno poparta argumenta­
mi zaczerpniętemi z życia. Dowiadujemy się, iż 
na całym św iecie pracownik polski uchodzi za 
bardzo zdolnego. Ford twierdzi, iż polscy robotni­
cy z pośród wszystkich cudzoziemców są najspry­
tniejsi, a rocznć oszczędności, jakie zakłady For­
da otrzymały z ulepszeń, dokonanych przez pol­
skich pracowników zatrudnionych w  zakładach 
Forda, przewyższają sumę kapitału zakładowego 
Banku Polskiego.

Słusznie więc wywodzi autor, że w rydwan 
postępu i walki z bolączkami życia codziennego,
*  kryzysem i bezrobociem należy koniecznie 
iwprzęgnąć pracowników zarówno fizycznych jak 
U umysłowych. ' —)

TEATR  ŻYDOW SKI W  KRAKOW IE.

„Między dwiema kobietami"
Sztuka w  3 aktach Rojchla.

(Gościnne występy M AG D Y K AR M E N ).

Nie wiem doprawdy, kim jest p. Rojchel, ale 
*daje mi się, że należy do autorów, którzy piszą 
1Wyłącznie tylko dla „występow iczów", Ich utwory 
są stałem źródłem rozdźwięków między recenzen­
tami, '(&■ z nimi lepszą, częścią publiczności) a artys­
tami, urządzającymi swe występy gościnne. Recen­
zent bada przedewszystkiem. artystyczną stronę u- 
tworu, zadawalając się w ostateczności jego ideo­
w ą zawartością, jeśli nawet walory artystyczne 
nie dopisują, a artysta ma na to tylko jedną od. 
puwiedź: utwór ten posiada role. a to jest rzeczą 
wystarczającą. Napewno ant.ysta-występowiez ze 
■wego punktu widzenia ma rację, a zresztą dyskusja 
z nim jest niemożliwą, bo z góry już się zgadza z re 
oenz^ntem, że utwór jest słaby. Tak rzecz się ma z 
dramatem p. Rojchla, podczas którego wciąż zdej 
mowałem symbolicznie kapelusz, kłaniając się roz­
maitym znajomym, tyle bowiem rozmaitych remi­
niscencji nasuwa ten dramat. Mamy w tej sztuce 
tragedję kobiety, która jest żoną artysty; i tra­
gedią samego artysty, który wciąż musi mieć kolo 
siebie młode piękne kobiety, by mógł tworzyć; i 
który w dodatku traci wzrok; i tragedję młodej 
dziewczyny, która się zakochała w starym panu 
pociągają ją swym artyzmem; i tragedję mło­
dego chłopca, któremu własny ojciec zabiera u- 
koeharą dziewczynę. Wszystkie te Dagedje podla­
ne «ą sosem wzruszającego i wciąż do łez pobu 
dzainceco melodramatu, przyznać jednak sio mu 
rf. że dramat ten posiada naprawdę role. Każda 
osoba w rctęrińnw  w dramao:o stanowi dla siebie 
odrębną wprawdzie szablonową, ale zwartą I 0-

D W A  T E L E G R A M Y  Ż. A . T  -nej.
,W związku z pamiętnym procesem dawnego ga­

binetu pruskiego z rządem komisarycznym przed 
trybunałem Rzeszy w Lipsku, pojawił się w dzien­
nikach znamienny tełagiam Żydowskiej Agencji 
Telegraficznej, tej oto mniej więcej treści:

Przedstawiciel gabinetu pruskiego i obrońca 
tegoż przed Trybunałem Rzeszy, dr. Herman 
Badt, k tóry jest tradycyjnym Żydem, otrzymał 
ze sfer rabinackich zezwolenie ną stawienie sio 
do rozprawy przed Trybunałem w Lipsku w  Joni' 
Kipur, w  którym to dniu ma się odbyć pierwsze 

przesłuchanie stron.

A  wkrótce, drugi telegram':

W  konsekwencji wyroku Trybunału Rzeszy i 
restytucji dawnego gabinetu pruskiego, powró­
cił dr Herman Badt, na zajmowane przedtem 
stanowisko dyrektora departamentu w  pruskiem 
ministerstwie spraw wewnętrznych.
Te  dwa krótkie, sucne telegramy rzucają właś­

ciwie już snop światła na osobę ostobistości Her­
mana Bad Łat mówią dobitnie o nim. jako Żydzie, 
oraz o jego stanowisku w hierarchji politycznej 
spółczesnych Niemiec. W arto jednak stanowczo 
zapoznać się bliżej nieco z tym człowiekiem i za­
znajomić z nim dokładniej ogół żydowski.

DO CZEGO SŁUŻYĆ MOGĄ C Y T A T Y  TALM U- 
DYCZNE.

Znani przypadkiem dość dokładnie środowisko, 
w któiem wychował się Herman Badt. W  przecią­
gu kilkuletniej mej bytności w Wrocławiu, rodzin- 
nem mieście Badtów. pozostawałem z reprezentan­
tami tej rodziny w stosunkach dość zażyłych. Oj­
ciec Hermana, błp. profesor dr. Benno Badt, był 
jednym z najbardziej poważanych członków 28 000 
dusz liczącej gminy żydowskiej w Wrocławiu. 
Człowiek ściśle tradycję żydowską przestrzega- 
cy, średnio zamożny, skupiał około siebie wszyst­
kie elementy pozytywno-żydowskie. a dom jego 
był ośrodkiem żydowskiego Wrocławia. Sekundo­
wała mu dzielnie w tern małżonka jego. kobieta 
o nieprzeciętnej wprost inteligencji, typ żydow­
skiej matrony, który Pismo określa mianem: ,,mi- ! 
naszim baohel teworach". Dzieci otrzymały praw- ; 
dziwę żydowskie wychowanie, jednakowoż nie te- J

stro zarysowaną sylwetkę. Nie dziwimy się więc. 
że pani Magda Karmen wybrała właśnie sztukę 
Rojchla —  ale czy naprawdę ten autor tak się na­
zywa? —  dLa swych występów, mogła się bowiem 
publiczności przedstawić w roli i żony artysty i 
matki nieszczęśliwej, której syn popełnił samo­
bójstwo, dowiedziawszy się, że ojciec ma stosunek 
z jego ukochaną. Pani Karmen jest artystką doj­
rzałą o talencie soczystym, pełnym umiaru i dys­
krecji. Duże zwłaszcza wrażenie wywarła w akcie 
trzecim, w którym dla bolu matki i cierpienia u- 
poko'zonej żony potrafiła odnaleźć tony szczerej 
bezpośredniości. Gra jej pod względem swego cha­
rakteru przypomina zupełnie artyzm pani Potoc­
kiej, aczkolwiek pani Karmen, zdaje się, pani Po ­
tockiej wcale nie widziała, a więc jej nie może na­
śladować. Jest to widocznie rezultat dobrej szkoły 
kusztu aktorskiego.

Sztukę zbyt pospiesznie przygotowano, i dlatego 
należycie jej nie wycieniowano. P. Lipman. który 
gra rolę męża i malarza i ojca w jednej osobie, g  al 
jak zawsze spokojnie i bez efekciarstwa. aJe za­
pomniał o tem, że wedle założeń sztuki miał być 
równocześnie też i wielkim dzieciakiem. Pani Gor­
licka nie usprawiedliwiła swą grą ciągłych zach 
wytów  malarza nad je j demonizmem. Nie widziało 
się w niej tej bestji. którą widział w niej malarz. 
P. Lipowski jako 16-1 et ni chłopak miał wprawdzie 
szczerość tonu. ale nie czuł się widocznie bardzo 
dobrze w swej ro.f. P Rajnglas stworzył dosadną 
i bardzo szczęśliwie ujętą postać dziadka. M. K.

Z S A L I KONCERTOW EJ.

Claudio Arp?«. — 
Mieczysław Mlinz

Zeszłoroczne w-ażenie moje z gry pianisty Ar- 
raua znalazło całkowite potwierdzenie na ostat-

go skamieniałego frankfurckiego typu, ale o ho- ; 
ryzontach szerokich, okraszone polotem i oiepLm. . 
Najstarsza córka, to znana dziś w Niemczech ży ­
dowska literatka, Dr. Elza Badt-Strauss, młodsza 
zaś Dr. Lotte Prager, to niby wierne odbicie matki. 
Wspólnie z mężem swym, znanym lekarzem neuro­
logiom, długoletnim prezesem organizacji sjońskiej , ; 
i prezesem loży Bnej-Brit w  Wrocławiu, prowadzi­
li dom, który stał się słynnym jako —  kontynuacja 
tradycji Badtów. ■ i

Głośną stała się rodzina Badtów w-całych Niem­
czech, kiedyto w r. 1905, po pogromach w Rosji f 
i-tłumnej emigracji Żydów rosyjskich d;o Niemiec, 
Opróżnili, Badtowie całkowicie swe obszerne miesz­
kanie, zamieniając je w dom noclegowy dla ucie­
kinierów Żydów. Policja otrzymała polecenie skie­
rowania wszystkich przybywających z Rosji Ży­
dów do mieszkania profesora Badta. Dyżur na . 
dworcu pełnił młody Herman. Częstokroć się jed­
nak zdarzało, że ci znękani, trwożliw i Żydzi rosyj­
scy, z nieufnością pat: zali na tego młodego chłop­
ca o blond włosach i jasnych oczach, który raczej 
wyglądał na rasowego Germanina, niż na Żyda- 
opiekuna. Wówczas Herman, by zjednać 60bie ser­
ca niespokojnych braci, przemawiać do nich po­
czynał językiem im bliższym, okraszając swe sło­
wa szeregiem cytatów talmudycznych, które w 
mig rozwierały wszelkie wątpliwości.

STE IG EK —  ZE PPE L IN  —  „M E G ILA ".

Dzięki swym nieprzeciętnym wprost zdolnościom £ 
i głębokiej wiedzy pawniczej, dr. Herman Badt 
powołany zostaje do służby państwowej. W  r. 1919 
zostaje mianowany radcą prawnym, w r. 1920 rad­
cą ministerjalnym. W  latach 1922— 26 jest posłem 
do sejmu praskiego z ramienia socjalnej demokra­
cji. Pamiętny jest jego występ W parlamencie, kie- 
dyto dzięki jego interpelacji do ministra spraw we- 
wnętrznych,. ujawniony został p awdziwy sprawca j 
zamachu na b. prezydenta Wojciechowskiego, 01- 
szański, co w pierwszym rzędzie przyczyniło się do 
uniewinnienia Steigera.

W  r. 1927 zostaje Badt. dyrektorem departamentu 
w pruskiem ministerstwie spraw wewnętrznych i 
zastępcą Prus p:zv rządzie Rzeszy. Było powszech­
ną tajemnicą w Niemczech, że Badt był faktycz­
nym kierownikiem wszystkich, agend ministerstwa.
— — —    I " ~ T
nim jego koncercie. Bach i Mozart, aczkolwiek tak 
odmienne pod każdym względem dwa świata mu­
zyczne brzmią stylistycznie pod palcami tego pia 
nisty prawie zupełnie podobnie. W idocznie posia­
da Arrau jakieś własne nastawienie do muzyki kia 
sycznej mylnie pojmowanej jako zimny kanon o 
możliwie suchej akademickiej bezoosobowej eks­
presji i jednostajności. Zapala się dopiero talent 
tego wybitnego'pianisty przy nowej muzyce, oka­
zując bardzo wielkie zacięcie dramatyczne dziwnie 
kontrastujące ze epiczastem uderzeniem w utwo­
rach klasycznych: „Obrazki z wystawy" Musorg- 
skiego, ten bajeczny utwór o zdumiewających, nie­
zwykle śmiałych wzlotach fantazji znalazł w kon- 
certancie znakomitego odtwórcę.

Po długiej nieobecności przypomniał się Mieczy 
sław Miinz miastu ojczystemu koncertem na odbu­
dowę Wawelu. Pierwszorzędna jego technika pal­
cowa zyskała jeszcze na biegłości i swobodzie i 
opanowuje z widoczną łatwością i lekkością naj­
szybsze tempa pasażów Kreislęriany Schumanna, 
utworu niebardzo ziesztą wzniosłego oraz obu ze­
szytów. zawsze cudownych warjacji Paganiniow- 
skich Brahmsa. Pianista odniósł znaczny sukces 
nagrodzony przez publiczność hucznemi oklaskami 
i kwiatami. Dr. Apte. >

. .  .

K O N C E R TY  UCZNIÓW PAD EREW SKIEG O .
Wybitni pianiści, uczniowie Ignacego Paderewskie 
go, pp. Zygmunt Dygat, Aleks. Brachocki, Henryk 
Sztompka i St. Szpinalski, którzy w  ub. miesiącu 
koncertowali z diużem powodzeniem w Krakowie, 
wystąpią m. in. z wielkim koncertem w Filharmo- 
nji warszawskiej w dniu 25 b. m.,; dyrygować bę­
dzie G. Fitelberg. Koncert transmitowany będzie 
przez radjo na całą Europę. Koncerty uczniów Pa­
derewskiego odbywają »ię egidą Mtotrz*.

i
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' »  jego prawnicze p*wero było miarodajne dla naj­
miększych powag, -r ■

.W tym charakterze bierze udział w pierwszej, 
podróży Zeppelina do Palestyny. Jako przywiąza­
ny dc tradycji Żyd; oblicza dokładnie, że w czasie 
święta Purim będzie w diodze. zabiera wiec ze so 
Łą „m egilę“  i odczytuje ją uroczyście w przestwo­
rzach. Gdy wracają do Berlina, a Zeppelin opuszcza 
się na pola Tempelłiofu, wszyscy pasażerowie w y ­
siadają. Jedynie Badt zostaje na miejscu. Zapyta­
ny o przyczyny swego postępowania odpowiada, żo 
j.est sobota, zaś przepis rytualny zaorania Żydowi 
ivysiadania w sobotę. I  zezwolono dyrektorowi de- 
i^irtainentu zatrzymać się przez cały dzień sobotni 

,w statku powietrznym, a wbrew z góry ułożonemu 
fnogramowi Zeppelin wprowadzony został do han­

ga nu z 24-godzinneia opóźni, ciem.
W  OBKONIE DEMOKRACJI.

Badt jest zatem wiernym Żydem tradycyjnym, a 
równocześnie w /bitnym działaczem partji sjoni- 
s tycznej w Niemczech. Silnego poczucia narodo­
wego i miłości do żydostwa, nie osłabił ani o jotę 
fakt, że żona jego jest z pochodzenia chrześcijanką. 
Podkreślam: z pochodzenia. Pani Badt przeszła bo­
wiem na judaizm i stała się gorliwą Żydówką.

Powierzenie Hermanowi Badtowi —  obok Brech­
ta —  obrony obalonego przez Papena rządu prus­
kiego Brauna Severingaf wskazuje dobitnie, jak 
wysoko oceniane są jego zdolności. A  jeżeli wyrok 
Trybunału Lipskiego uważany był poniekąd za 
klęskę Papena i pewien sukces demokracji, to jest 
to też i zasługą Hermana Badta.

Nieludzkie okrucieństwa policji rumuńskie!
Znowu dwfie ofiary metod śledaych policji politycznej. — 

Groza przeirtiuface tortury w Czerni owcach
Czaruio woe- iŹAT) W  ostatnich dniach opinia 

puihliczna na Bukowinie znowu została zaalar­
mowana niezwykle okrutnym wypadkiem tor­
turowania pnzez policję polityczną dwóch mło­
dzieńców, osadzonych w  ar-eszcie 'pod zarzu­
tem : ze kornego uprawiania działalności komuni­
stycznej. Ofiarami inkwizycji policyjnej są tym 
razem uczeń żydowski Feldman i uczeuica ży  
dowska Prasa czemiowiecka w  następujący 
sposób opisuje tortury, jakim poddano w  miej­
scowym urzędzie śledczym policji polityczne; 
dwóch młodzieńców.

Natychmiast po przewiezieni© aresztowanych 
do urzędu śledczego zaczęto ich szpicrutami 
bić po twarzy Następnie związano im przez ręce 
ściągnięte do głowy kolana. Między ramiona­
mi umiesziCiOuo długie kije i zwinięte w  ten 
sposób ciała toczono po podłodze głowami 
w  dób Przytem za każdem przetoczeniem ciał 
smagano po bosych stopach szpicrutami i na­
kłuwano je igłami. Inkwizycyjna ta procedura 
trwała kilka godzin, aż stopy 1 głowy nie­
szczęśliwców były obficie pokryte krwią z licz­
nych ran. Dopiero wówczas zwolniono ich z pęt,
’ po Jpic© godzinach przystąpiono do innego ro­
dzaju tortur. Między wszystkie palce rąk umie­
szczono żelazne pręciki, puczem ręce w zdłuż 
palców związane zostały sztywnym powrozem.
Również w  rym stanie pozostawiono ofiaiy 
przez kilka godzin-

Prasa czemiowiecka dodaje, że nieszczęśliw­
ców to murowano innemi jeszcze sposobami. In- 
kwiizycyjne to „badanie" miało miejsce pi zen 
kilku tygodniami Wiadomość o tern dotarła do 
wiadomości publicznej dopiero w  tych dniach

dzięki przypadkowi Wr więzieniu, w  lctorera 
oboje obecn.e się znajdują, umęczone dziewczę 
miało podać szereg okropniejszych jeszcze 
szczegółów, których jednak, ze względów  
przyzwoitości publicznej, w  druku powtórzyć 
się nie godzi- Operacje inkwizycyjne w  urzedzle 
policji politycznej trwały przez 12 dnw Gdy na 
stopni i  nieszczęśliwców przewieziono do yięzie 
ma, a stamtąd do szpitala więziennego, nie 
mogu oni ani siedzieć, ani stać- ani leżeć- Je 
szcze teraz, w  kilka tygodni po oprawczych tor­
turach, bóle Feldmana i towarzyszki jego niedo­
li są r.ie do opisania.

Czerntowce. (2 A T ) Posłow ie  dr. M «ir  Ebuer 
I proc dr. Baczyński (cbiześdjaniii) podlę!: in­
terwencję u generalnego prokuratora sąd-: w  
Cze mówcach, p- Ale^andru w  sprawie osta- 
tidch inkwizycyjnyoh m»tod „śledczych" poli 
cji politycznej, prze/, którą w  nieludzki sposób 
umęczonych zostało awoje młodych ludzi .ce­
lem wymuszenia na nich zeznań według życze­
nia policji* Posłowie dr. fibntr i dr. Baczyński 
domagali się przeprowadzenia surowego śledź 
twa w  tej ponurej sprawie. Prokurator Aie- 
sandru oświadczył, iż bynajmniej nie zawierza 
wryć występnych czynów funkcjonariuszy poli­
cji śledczej. Tak saino jak w  wypadku Rron- 
steinu z maja br„ zarządzi szczegółowe docho­
dzenie i bezwzględnie pociągnie do odpowiedzią1 
ności karnej winnych nieludzkiego traktowania 
aresztowanych* P. Alexandfl przyrzekł natych­
miast zarządzić śledztwo Iekarsko-sądowe* Zgo 
dnie z życzeniem interweniujących posłów obie 
ofiary policyjnych tortur będa protokolarnie 
przesłuchane w obecności świadków.

-o-O-o-
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Z :ednoczone inłeresira się 
m a n d a t e m  ł » » ) e s f v D s l i i m

Londyn (Ż A T ) Na ostatniem posiedzeniu 
Izby Gmin lord Absly zwrócił się z zapyta­
niem do ministra spraw zagranicznych, czy 
korespondencja między rządami Wielkiej Bry- 
tanji i Stanów Zjednoczonych w  sprawie sta­
nowiska Stanów Zjednoczonych odnośnie do 
mandatu nad Irakiem, dotyczy też wszystkich 
krajów mandatowych, które się znaj duj a pod 
zarządem Anglii.

Zamiast nieobecnego ministra spraw zagra­
nicznych sira Johna Simona, premier MacDo 
nald odpowiedział na interpelację, iż omawia­
na korespondencja przekazana została gene­
ralnemu sekretarzowi Ligi Narodów, celem 
poinformowania stałej komisji mandatowej i 
będzie też ogłoszona w urzędowem w ydaw ­
nictwie Ligi Narodów.

Przed pewnym czasem polityk amerykań­
ski, który się zajmuje specjalnie sprawami 
mandatowemi dr, Seren Andrews ogłosił w 
„New-York Times" artykuł, w którvm wska­
zał na to. że zarówno senat amerykański jak 
i Izba Reprezentantów zajmowały się manda­
tem palestvńskim i zaakceptowały go w  spe­
cjalnej rezolucji. Pod auspicjami prezydenta 
Hoovera utworzony też został amerykański 
komitet pro-palestyński z udziałem wybit­

nych amerykańskich mężów stanu. Po tern. 
gdy Stanv Zjednoczone zatwierdziły mandat 
palestyński mają też prawo domagać się za­
sięgnięcia ich opinji, gdy chudzi o wykony­
wanie tego mandatu.

D re w ręd list w walce o gminę 
żydowską w Wiedniu

Wiedeń (Ż A T ) W  wyborach do gminy żydow­
skiej w  Wiedniu, mających się odbyć w dniu 
4 grudnia, kandyduje 9 list. W alka wyborcza 
przybrała burzliwy charakter, zwłaszcza mię­
dzy listą socjalistyczną (Poalei-Sjon, Hilach- 
dulh a „Werktetige Juden". Zacięta walka 
wyborcza toczy się również między sjonistn- 
mi a asymilantami. Dość często wzywana jest 
policja do przywracania porządku na w ie­
cach wyborczych. Radykalni sjoniśc-i namięt­
nie zwalczają lisie sjonistvczną ("ogólnych sjo 
nistów i rewizjonistów). Ze stronnictw orto­
doksyjnych kandyduje tylko Mizraehl. Aguda 
natomiast nie wystawiła własnej listy, doma­
gając się odrębnej gminy ortodoksyjnej.

 o-o-o-----
ZN O W U  NAPAD  NA  SYNAGOGĘ. Niewy- 

kryci sprawcy nocą pokryli podburzająceni 
napisami front synagogi w  Rastadt (B aw a­
ria). W  Karbach hitlerowcy późnym wieczo 
rem wybili wszystkie szyby w  gmachu miej-

t t

Kia bezzwłocznie
zaprenumeruje „N o w y  Dziennik" i równocze­
śnie uiści przedpłatę za miesiąc grudzień 1932 
r. bezpośrednio w  Administracji ul. Orzesz­
kowej 7. Telefon 102-79, lub czekiem P. K. O. 
Nr. 400.630, otrzyma

NOWY DZIENNIK* 
BEZPŁATNIE
do końca bieżącego auiesiącą

Prenumerata wynos w Krakowie z dostawą do 
domu nJesłęc~.jde ZŁ 6*20, na prowincii z prze­

syłką pocztową Zł 6*60.

Zamówienie
dla Czytelników zamiejscowych

Imię i nazwisko 

Miejscowość . .

Ulica, Nr. domu

Zamawiam abonament „Nowego D~tonnlka“  od 
1 grudrjia b. r* z bezpłatną przesyłką do końca 
listopada br. Prenumeratę miesięczną w  kwocie 
ZŁ 5‘60 wpłacam równocześnie na konto PKO Kra­
ków Nr, 400.630 („Nowy Dziennik*).

Z następnych naszycn Konkursów 
na

hfeżiplótny wypoczynek 
wmiejscowościach 

klimatycznych w kraju 
oraz podróże zagrantezno

korzystać będą mogli tylko 
prenumeratorzy naszego pisma

Leży więc w interesie stałycń CzjtelniKów „No­
wego Dziennika", ażeby pismo nasze ,

zaabonowali
gdyż poz-a możliwością brania udziału w dali zych' 
naszych konkursach (któ~e ; urządzimy wyląesmia 
dla Prenumeratorów), aLonament kalkuluje Uę 
znacznie taniej niż kupno pojedynczych egzempla­
rzy, mimo że w cenę abonamentu wliczona już 
jest dostawa g «ze ty  do domu z arą z , ano. >4

Nowi abonenci, którzy terali z ^rniu torują 
„Nowy Dziennik", otrzymają wyjątkowo tym r v  
zrm poprzednie kupony obecnegu konkdintł zimo­
wego, pr„ez co będą mogli brać udział juk w  ŁI« 
żącym konkursie o 5 bezpłatnych miejsc w Zako­
panem. *ą

W YDAW NICTW O „NOWEGO DZIENNIKA".

scowej synagogi i w mieszkaniu nauczyciela 
gminy żydowskiej. Sprawców nie ujęto.

ZGON ZNANEGO  CHIRURGA H O LŁA E N - 
DERA. W  65 roku życia zmarł w  Berlinie w y ­
bitny chirurg prof. Eugen Hollaender. autor 
bardzo cennych dzieł w  dziedzinie chifurgji 
klinicznej. Prof. Hollaender byf Żydem.

„NUMEKUS CLAUSUS" NA WĘGRZECH. 
Dotychczas nie sprawdziły się przewidywania 
kół żydowskich i liberalnych, że rząd GómbÓ- 
sa zniesie, lub zmodyfikuje numei us clausus 
na uniwersytetach. W  kołach żydowskich wy  
rażajn jednak • adowolenie z powodu energie** 
nej postawy władz wobec eksccdentów anty* 
semickich na wyższych uczelniach.

HAJFA PRZYCIĄGA OBCY KAPITAŁ. Jak 
donoszą, znaczny obszar ziemi w okolicach 
Zatoki Hajfskiej ma być wydzierżawiony an- 
gielsko-szwajcarskiemu towarzystwu akcyjne- 
mu na okres 49 lat. Wkrótce mają prz\bvć dp 
Pales1vnv przedstawiciele tego towawzystną 
celem zakończenia rokowań z rządem pale­
styńskim.
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Nowy dekret lekarski
Dnia 30 września b. r. ogłoszono w  Dzienni­

ku Ustaw (Nr. 81) rozporządzenie Prezydenta 
Rzpittej z  ustawy o wykonywaniu praktyki le 
karskiej Dekret wszedł w życie piętnastego 
dnia po ogłoszeniu, a więc 15 października br- 
1 jest dekretem unifikacyjnym dla całego Pań­
stwa. Jest on częścią unifikacyjnej pracy 'usta­
wodawczej ooecnego Rzą<Łu, tak, że z dniem 
15 października b. r. utraciły moc obowiązują­
cą wszelkie zaborcze i popsucie ustawy oraz 
przepisy, zawarte w  poszczególnych ustawach 
tv sprawach unormowanych obecnie obowiązu 
iąeym dekretem. Omawiany dekret w  niczem 
nie narusza przepisów, normujących w ykony­
wanie praktyki dentystycznej i felrzerskfej.

Przez  

praktyitę lekarską

wedle tego dekretu rozumie się wykonywanie  
czynności, polegających na rozpoznawaniu 
chorób, Ieczenin cnorych, zapobieganiu szerze­
nia się chorób oraz na w ydawaniu  orzeczeń le 
karskich- Nadzói nad wykonywaniem praktyki 
lekarskiej naeży do Ministra Opieki Społecznej 
i to ewentualnie przy współdziałaniu Izb lekar 
skich Nadzór zaś nad wykonywaniem pTakty 
ki lekarskiej przez lekarzy wojskowych w  za­
kresie ich czynności służbowych należy do Mi 
nisifra Spraw Wojskowych Prawo wykony­
wania praktyki lekarskiej, mogące być wogóle 
stałe lub czasowe —  nie może być nadane oso­
bom, pozbawionym własnej woli z powodu cho 
roby r-sychicznej przez czas trwania ubezwła­
snowolnienia i c-soDom sądowme pozbawionym 
praw pufoii.Tznych i obywatelskich praw hono­
rowych do chwili odzyskania tych pTaw. Pra­
wo zaś stałego wykonywania praktyki lekar­
skiej mają osoby, które posiadają obywatel­
stwo polskie i dyplom lekarski, wydany lub u- 
anany przez jeden z wydziałów lekarskich poi 
skich uniwersytetów, odbyły

jednoroczna prautygę szpitalna

po uzyskaniu dyplomu lekarskiego i są zapisa­
ne na listę członków Izby lekarskiej. Równozna 
czne z dyplomami przez polskie uniwersytety 
uznanemi lub wydanemi są: a) dyplom doktora 
wszech nauk lekarskich, wydany lub uznany 
przez uniwersytety b- cesarstwa austro-węgier 
skiego przed ł listopada 1918 r-; b) dyplom u- 
prawniający do praktyki lekarskiej na t-eryt-o- 
rjum Rzeszy Niemieckiej i wydany przed 27 gru 
<łnia i91a r-: c) dyplom doktoia medycyny lub

lekarza, wydany lub uznany przez uniwerstety 
b. cesarstwa rosyjskiego przed 27 listopada r. 
1917; a) dyplom zagraniczny uprawniający do 
praktyki lekarskiej na zasadzie zezwolenia 
Tymczasowej Rady Stanu Królestwa Polskie­
go.

P raw o  czasowego wykonywania praktyki 
lekarskiej

za zezwoleniem Ministra Opieki Społecznej mo 
gą otrzymać: a) osoby powołane z zagranicy 
przez państwowe władze na profesorów w y ­
działów lekarskich uniwersytetów polskich, 
choć nie mają wszystkich warunków, potrzeb­
nych do wykonywania u nas praktyki lekar­
skiej o ile posiadają uprawnienia do praktyki 
lekarskiej w  innycn państwach, lecz tylko na 
czas, przez jaki pozostają na pilskich uniwer 
syteaki h stanowiskach; b) osoby nie mogą­
ce się zaraz wykazać dowoaami, poirzebnemi 
do praktyki lekarskiej; c) osoby nie posiadają­
ce obywatelstwa, lecz które uczyniły zadość | 
innym warunkom, jakoteż poczyniły starania 
celem uzyskaira obywatelstwa polskiego; d) 
w  uzdrowiskach polskich osoby posiadające ob 
ce obywatelstwo i uprawnione do wykonywa­
nia w  swojem państwie praktyki lekarskiej pod 

i warunkiem wzajemności; e) osoby- które z  po 
wodu poślubienia cudzoziemca (Polka poślubi­
wszy naprzykład ODywatela amerykańskiego) 
utraciły obywatelstwo polskie a pozatem czy­
nią zadość wszystkim innym dekretem przewi­
dzianym warunkom-

P rŁed przystąpieniem do praktyki

: ■obowiązany jest lekarz zarejestrować się u wo 
jewódzkiej władzy administracji ogólnej, która 
mu wydaje pisemne poświadczenie o uprawnie 
niu do wykonywania praktyki lekarskiej w  
miejscu przez lekarza podanem, a następnie 
zgłasza się lekarz do Izby lekarskiej, i od <•- 
go czasu może rozpocząć praktykę- Stałe \vy- 

j konywanie praktyki na terenie innej Izby lekar 
skiej jest dozwolone, lekarz obowiązany jest o 
tem zawiadomić Izbę lekarską- która w  14 
dniach może wnieść sprzeciw do Naczelnej Iz 

i by Lekarskiej, która ostatecznie rozstrzyga- 
j Ograniczeniom powyższym terytorialnym nie 
i podlega.ą lekarze podejmujący się zastępstwa 
| na określony czas, obowiązani do wykonywa 
i nia sw?/ch czynności w  różnych miejscowo- 
; ściach na podstawie zleceń władz państwo- 
i wych, samorządowych lub na podstawie umo­

w y z instytucją publiczno-prawną. W  czasie 
wojny Minister Spraw Wojskowych, a na ob­
szarze wojennym Naczelny Wódz z Miin Opie 
iki Społ. może dopuścić do pełnienia czynności 
lekarskich w szpitalach i innych instytucjach 
wojskowych, osoby nie będące obywatelami 

poisurr.ń a mające prawo praktyki na mocy o- 
trzymanych lub uznanych tam dyplomów le- 

i Karskich, a w czasie epidemii lub innych klęsk' I 
elementarnych wydaje tą,kie zezwolenie Min* 
Opieki Społecznej. Osoby, nie posiadające zaś 
warunków, potrzebnych do wykonywania pra 
ktyki w 3 konywującc ją jednak w  innych pań­
stwach. na mocy otrzymanych luo uznanych 
tam dyplomów lekarskich, mają prawo jedynie 
brać udział w  naradach lekarskich, d'o któ­
rych sa wzywane przez lekarzy, mającycn pra 
wo wykonywania praktyki w  Posce i wyko­
nać zabiegi z tych narad wynikające- 

Prawo używania tytułu
„lekarz”

przysługuje wyłącznie osobom, mającym pra­
wo wykonywania praktyki na zaisadzie orecne 
go dekretu, a ponadfo tym osobm, które uzy­
skały dyplom lekarski przed 30 czerwca 1930 
r-, przysługuje prawo używania tytułu „dokto­
ra wszech naulk lekarskich”. Je-st. jednak za­
bronione używanie tytułów nieuznanych w  Pol 
sce przez osoby, wykonywujące praktykę, a 
mogących wywołać błędne mniemanie o s*cze 
góinem uprawnieni*! do wykonywania prak 
ryki.

Warunki otrzymania tytułu specjalisty

w  ściśle określonych dziedzinach lecznictwa, 
oraz przepisy co do praw jego używania 
ustali rozporządzenie Min. PjAoki SpoJfecznej 
w  porozumieniu z Min. w „? «v  1 Oświeć-
Publ. po wysłuchaniu ooipji Naczelnej Izby  
Lekarskiej.

Lekarz może dokonywać

zabiegów operacyjnych

tyuko za uprzednią zgod^ chorego ko. jego pra­
wnego zastępcy, wyjąwszy przypadki, gdv 
grozi życiu bezpośrednie niebezpieczeństwo- a 
zabieg operacyjny jest dokonywany pozą ob­
rębem zakładu leczniczego.

Zabiegu spędzania płodu

w przypadkach ciąży, spowodowanej nierzą­
dem. różnego rodzaju (an- 203. 204, 705 lub 206 
kod- kar.) może lekarz dokonać dopiero po u- 
przedniem złożeniu mu zaświadczenia prokura­
tora. stwierdzającego uzasadnione bOdejrzerJe, 
że ciąża powstała wskutek nierządu z  rowyź-

NORBERF KADjbiŁ (IbŁO W S K l) Przedruk wzbroniony..

PRZYGODA OMARA KHAUD
L(2Q) (Ciąg dalszy.).

VI.

Pociąg m ijał nedzne, uśpione stacyjki. W  ser­
cu Omara ̂  budził się wstyd. Świtało w  nim prze- 
świaaczenie, że zgoła niepotrzebnie stchórzył. Gdy 
teraz cofał się wstecz i myślą przebiegał ostatnie 
Zdarzenia, przychodził do przekonania, że nie 
groziło  mu niebezpieczeństwo. Przecież wręczenie 
listu, którego treści zresztą nie znał, nie było 
zbrodnią. W yśw iadczył przyjacielow i przysługę i 
na tem koniec. Temu przyjacielowi coprawda ży­
czył różnych ciężkich chorób lecz to już jego 
prywatna sprawa. Zaczynał się wstydzić swego 
dziecinnego tchórzostwa. Bezwarunkowo musi tę 
sprawę przemilczeć. Żona z pewnością by go w y­
śmiała, a ojciec by pokiwał siwą głową i oświad­
czył, że Oraar Khaiid jest jeszcze małem dziec­
kiem. Bał sie przecież własnego cienia.

Ogarniała go beztroska radość Śmiał się cicho, 
spozierając przyjaźnie na drzemiących towarzy­
szy poaróży. Czuł potrzeDę rozmowy, chciał się 
podzielić swem weselem. W idział naokoło samych 
przyjaciół. Niestety podróżni drzemaM, łub nie o- 
b jaw iali ochoty do pogawędki. Zaczął marzyć o 
chwili powrotu do domu. Za kilka godzin zastuka 
do drzwi własnego domku. O tworzy mu żona. Na 
jego widok wyda okrzyk radości i rzuci mu się 
na szyję. On ją przytuli do piersi, poważnie, jak 
przystało na pana domu, który wobec kobiet no- 
winien zachować właściwy męski umiar w skazy­

waniu uczuć. N ie wolno kobiet przyzwyczajać do 
zbytecznej czułości, mogłyny bowiem zapomnieć 
o swych obowiązkach. Potem zaprowadzi żonę do 
sypialni i przy świetle lampki oliwnej pokaże jej 
zakupiony szal. Szal jest bardzo piękny, chociaż 
tani. Zapewni żonę, że ten szal kosztował dużo 
pieniędzy — ona się przecież nie zna na cenach 
towaru. Spędzi przy je] boku przyjemną noc, a 
rano zjaw i się w  sklepie. Ojciec pochwali jego 
zdolności kupieckie.

Pociąg zatrzymał się w  el- Matanieh. Przed bu­
dynkiem stacyjnym spat na gołej ziemi jakiś u- 
bogo odziany człowiek. Głowę opnrł na pękatym 
worku i chrapał donośnie. Tylko jego chrapanie 
zakłócało panującą ciszę. Omar wychylił głowę 
przez okno. Był głodny, od obiadu nie miał mc 
w  ustach. Po długiej chwiii z jaw ił się ziewający 
przekupień. Omar kupił rynę smażoną i kukury 
dziany placek. Gdy przekupień zaczął się oddalać, 
Omar przypomniał sobie, że posiada zaoszczędzo­
ne pieniądze. Przyw oła ł go zpowrotem i dokupił 
garść słodyczy.

Spożył posiłek z apetytem. W  miodzie smażone 
płatki kokosowe smakowały wyśmienicie. Nasy­
ciwszy głód wciągnął nogi ood siebie i przyspo­
sobił się do snu. Ciężkie powieki opadały na oczy, 
morzył go sen.

Drzemał może kilka minu- Ocknął się pod wpły­
wem przykrego wrażenia, że ktoś się mu przypa­

truje. Spojrzał przez rzęsy i natychmiast wytrze­
źwiał. N ie w ierzy ł własnym oczom. P ized  nim 
stał ów  człowiek, który go tropił w  Aleksąndrji. 
Poznał jego pomarszczoną twarz i przenikliwe o- 
ezy. Za plecami tego człowieka stał nieruchomy 
policjant. W szyscy podróżni się obudzili i spo­
glądali przerażonym wrzrokiem.

— Jak się nazywasz?
Pytanie padło w  głuchą ciszę, jak uderzenie 

młota w kowadło Omar przycisnął dłoń do 
serca.

— Omar Khalid.. — szepnął.
Obcy zw rócił się do policjanta.
—  To on!
Obojętny policjant położył ciężką dłoń na ramie­

niu Omara.
— Weź pakunki i chodź ze mną!
Omar zauważył jak przez sen, że policjant m.n 

poczciwą twarz fellaha i zaspan" oczy Macninal- 
r.ie wziął kuferek i opuścił wagon. Stacja nie zmie­
niła wyglądu. Przed budynkiem dalej spał ów  ' 
chrapiący mężczyrzna, w  tej samej pozycji. Umaro- 
w i przyszła głupia myśl rzucenia się na ziemię i 
udania nagłego ataku boleści. Może prześladowcy 
się ulitują. Potem zapragnął rzucić się do uciecz­
ki. Policjant, przeczuwając jakby te zamiary, ujął 
go pod ramię.

Nie wiedział, w jaki snosón znalazł się w samo­
chodzie, usadowiony wygodnie między dwoma o- 
piekunami. Lczuwał zupełną pustkę, wszystkie 
myśli gdzieś uleciały. W jego podświadomości doj­
rzewało niejasne przeświadczenie, że dostał się 
pomiędzy koła strasznej maszy ny która 'go  zmiaż­
dży bez litości. Nie usiłował nawet pojąć, jak się 
to wszystko stało. Ogarniała go  głucha obojęt­
ność. ,(C. d. U.). ;
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szych przep isów  kod- kar. G dy zaś zab ieg  spę­
dzenia płodu jest konieczny ze względu na 
zdrowie kob iety  ciężarnej, lekarz m oże doko­
nać tego zabiegu po uprze dniem złożeniu mii po 
św iadczen ia  dwóch lekarzy, stw ierdza jących  
powyższą okoliczność.

Prawo wykonywania praktyk lekarskie.' le­
karz

traci

2 mocy samego prawa w razie ytraty obywa 
Itełstwa polskiego (z wyjątkiem wypadku u-ra 
Ity obywatelstwa przez poślubienie cudzoziem­
ca) i w razie ubezwłasnowolnienia z powodu 
(choroby psychicznej na czas trwania ubezwła­
snowolnienia- W  przypadkach, gdy z powodu 
choroby psychicznej lekarza, wykonywanie 
[przez niego praktyki może zagrażać oczy Wi­
ktem niebezpieczeństwem życiu lub zdrowiu o 
bób leczonych, może wojewoda na podstawie 
Orzeczenia komisji lekarskiej, wyłonionej przez 
Zarząd Izby lekarskiej, zawiesić lekarza w  
prawie wykonywania praktyki lekarskiej na 
czas trwania tej choroby. Na żądanie zainte­
resowanego lekarza, nie wcześniej jednak, niż 
po upływie jednego roku od powyższego za- 
iwiesżenia, wojewoda zarządza ponowne bada­
nie jego przez komisję lekarską-

Lekarz może Dyć ponadto pozbawiony pra­
wa wykonywania praktyki lekarskiej na stałe 
lub na określony -rzewag czasu v sądu
powszechnego lub wojskowego, jak i wyro­
kiem sądu dyscyplinarnego Izby lekarskiej za 
twierdzonym przez radę dyscyplinarną przy 
'Min. Opieki SpołeoiZinej-

Lekar-z obowiązany jest

do zachowania w  tajemnicy •
wszystkiego-, o czerń dowie się podczas w y ­
konywania swego zawodu Lekarz jednak zo 
staje uwolniony od tego obowiązku, gdy: 1) 
jest obowiązany z mocy przepisów prawnych 
donosić władzom o zachorowaniach (tyfus i t 
P-); 2) leczony lub jego opiekun i t. p. pozwolą 
na jej ujawnienie, 3) powierzający lekarzowi 
tajemnicę jest nie własno wolny- wtedy może le­
karz wyjawić chorobę prawnemu zastępcy te­
goż; 4) zachowanie tajemnicy lekarskiej może 
powodować istotne niebezpieczeństwo dla ży­
cia i zdrowia leczonego lub jego otoczenia; 
5) na skutek żądania uprawnionych władz, u- 
rzędów- bądź też instytucyj państwowych, sa­
morządowych łub pub!--prawnych gdzie lekarz 
występuje jako biegły; 6) badanie lekarskie zo 
stało zarządzone na żądanie uprawnionycn do 
tego władz, urzędów i instytucyj państwowych, 
samo rządowych i punliezno-prawnych- Z  w y­
konywaniem praktyki lekarskiej nie wełno łą- 
cżyć zajęć, nie licujących z etyką lub powagą 
zawodu lekarskiego-

Lekarz winien, jeśli nie zachodzi poważna 
przeszkoda,

udzielać pomocy lekarskiej

w  każdym przypadku, grożącym cnoremu 
wskutek zw łoki niebezpieczeństwem utraty ży  
d a  lub zdrowia Za odmówienie w  takich w y ­
padkach pomocy lekarskiej lekarz może być 
Pociągnięty do odpowiedzialności karno-admi­
nistracyjnej (areszt do trzech miesięcy lub grzy 
wna dc. 3.000 zł. albo obie kary razem) I dyscy 
plinarnej.

P rzep is  ten nie obow iązu je lekarzy w  m iej­
scowościach. w  których jest zorgan izow ana 
czynna lekarska pom oc doraźna L e k a r z  może 
odstąpić od  leczenia chorego w ed le  w łasnego 
uznania- o ile nie zachodzi z tego powodu m oż­
liw ość n iebezpieczeństwa utraty życ ia  lub zdro 
w ia, W in ien  jednak o tem zawczasu  uprzedzić 
chorego w zględn ie osoby nim się opiekujące, 
chyba że w ykonu je on swe czynności z  tytułu 
obow iązku  s łużbow ego lub zaw artych  dobro­
w oln ie  umów-

Każdy lekarz praktykę wykonywąjący. któ­
ry  nie ukończył 35 roku w  dniu powołania, mo 
że być powołany Jo publicznej cywilnej służ­
by zdrowia w  wyjątkowych przypadkach, w y  
wołanych koniecznością zwalczania groźnech 
chorób zakaźnych nagminnych (epidemlj) na 
czas ’ch trwania, a to w przypadkach niemoż­
ności zadośćuczynienia potrzebom przez urze 
<Jowy persona! lekarski 1 niemożności zdobycie

Pf»wrÓJ w Motssolii
W  Mongo-lji zewnętrznej, pozostającej pod 

protektoratem  sowieckim , - dokonany został 
p rzew ró t za sprawą nacjonalistów ■ W  stolicy 
M ongolii, w. U rdze, p rok lam ow an o rząd naro­
d ow y  zaś byli cz ło n k o w ie  rządu fiiosowi-eckie 
go  zostali aresztow ani lub zb iegli w  kierunku 
gran icy sow ieckiej. W ydarzen ia  te są zap ow ie ­
dzią pow ażnych  zaburzeń w  tej części Azji, 
gdzie w p ły w y  i in teresy chińskie, japońskie i 
sow ieckie ścierają się i krzyżu ją  nieustannie- 
M ongolja zew nętrzna już z racji samej sw ej sy 
tuacji geogra ficznej jest jabłkiem  n iezgody mie 
d zy  trzem a państwami na Dalekim W schodzie.

M ongolja  ciągnie się od gqr Chlnsanu, na 
wschodzie- aż po gó ry  Tarbagata j na zacho­
dzie P iaski pustyni Gobi dzielą ten kraj na 
dw ie częśc i: północną, graniczącą z Syberją, 
zw aną M ongolią  Zewnątrzną i południową- 
graniczącą z Chinami, zwaną Mongolią W ew n ę  
rzną. R ozd z ia ł polityczny, odpow iada jący pra­
w ie  zupełnie podzia łow i geogra fiozno-fizyczne 
mu. za rysow a ł się już za pierwszych lat dyna 
stji Mandżurskiej (początek panowania w  t . 
1644)- S tepy mongolskie, p rzylega jące do Muru 
Chińskiego, ła tw ie j i prędzej podpadły pod w ła  
dzę zd ob yw czych  w ładców  Mandżurskich, niż 
bardziej, od leg łe  przestrzen ie północnej Mongo 
Iji, leżące za gorącemi piaskami pustyni Gobi- 
A czko lw iek  już w ted y  cała M ongolja uległa 
suwerennej w ład zy  Chin. podlegając im przez 
p rzeszło  dwa stulecia, północna Mongolja cią­
ży ła  raczej ku Rosji która ugruntowała tam 
sw oje w p ły w y . T o  też gdy  w  Chinach -wybu­
chła rewolucja która obaliła tron cesarski Man 
dżu;r'ó\y. północ i książęta m ongolscy w ypędzili 
chińskich urzędników' z  U rg i i proklam owali 
n iezależność Mon&ol..i Zewnętrznej (1 stycznia 
1912 r.)

Hutubta, ,Ż y w y  Budda1, zostaje prok lam ow a­
ny w ładcą n ieza leżnego państwa. W  tym sa­
mym roku Mongo-lja Zewnętrzna zaw iera  u- 
kład z Rosją, która uznaje autonomię północne 
go terytorium , obejm ującego przeszło 3 trzecie 
ca łe j Mongolii- Układ' ten, zaw arty  bez porozu­
mienia z  Chinami, w y w o ła ł  p latoniczny sprze­
ciw  rządu chińskiego-

W ojna  św ia tow a  odw raca  uw agę Rosji od

Mongolii- która zn ów  ca łkow ic ie  przechodzi 
pod w płtyw y Chin, .przycze-m Mongolja Zewnę- 

, rręna zachow u je swą autonomię z -Ż y w y m  
; Buddą'*, jako naczelnym  władcą- W  r- 191.9, 
j zgodn ie z  uchwałą przedstaw icieli M ongołów , 
; M ongolja  w raca  ca łkow ic ie  pod panowanie 
i Chin, k tóre  przysyła ją  swoich urzędników i za 
j łogę  w o jskow ą do U rgi, sto licy Mongoljń Stan 
j ten t iw a  bardzo krótko. M ongo łow ie , uprzy- 
| k rz y w s zy  sobie rządy chińskie, p rzyw ołu ją  na 
| pom oc barona Ungern-Stfembterga, o fic e ra , ar- 
| m-ji a-tamana Siem ionowa- i z  jego pomocą ata- 
I kują garnizon chiński. —  C h ińczycy chw yta ją  
• -Ż y w e g o  Buddę** i w iężą  w  jego  w łasnym -pa­

łacu- W  styczniu r- 1921 -Ż y w y  Budda**, zm yli­
w s z y  czujność straży, ucieka i staje na czele 
partyzanckich oddzia łów  mongolskich. Chiń­
c zy c y  zostają w ypędzen i ,a na ich miejsce p rzy  
chodzą sow ieck ie s iły  zbrojne. Baron Usigern 
cofa się w  kierunku Mandżurii, usiłuje ow ładu 
nąć C 2ytą, stolicą republiki Dalekiego W scho­
du. sos taje się jednak do n iew oli i wkrótce, po­
tem zosta je  rozstrzelany przez bo lszew ików . 

W  r. 1924 -Ż y w y  Budda*' umiera- W  Monso- 
! iji Zew nętrznej tw o rzy  się pod w p ływ em  So­

w ie tów  rew olucyjny rząd ..Narodu M ongolskie 
g o “ - Stolica Urga otrzym uje now ą nazw ę -U- 
lan Bator H.oto**, co znaczy -miasto czerw o ­
nych bohaterów'*- O prócz tej repubiki północ­
nej powstaje republika mongosko-burjacka, któ 
ra łączy  się z Sow ietam i i republika Burga 
(pańs-ewko buforowe pom iędzy Z. S. S. R-, 
M ongołją i' Mandżurią), ze  stolcą Hailar. M on­
golja W ew nętrzna- jako część integralna Chin, 
o trzym u je administrację chińską z  podziałem  
na trzy  prow incje, noszące nazwę „Trzęch. P ro  
wimcyj P ó  łno cnoża clic dn ich" •

Tak  oto przedstaw ia się w  skrócie lilstorją 
—  krótkotrw ała  zresztą —  M ongolji Zewnętrz­
nej, która teraz w k roczy ła  za sprawą nacjona­
listów  (a zapew ne nie bez pom ocy obcego  pań 
s iw a ) na drogę burzliwych wydarzeń, co m oże 
pociągnąć za sobą w  tak new ra lg icznym  punk­
cie Azji, jak pogranicze syberyjsko-chińskie. 
pow ażne zaostrzenie sytuacji ogólnej na D ale­
kim. W schodzie. (•)

m

dostatecznej ilości sił lekarskich drogą dobro 
wolnych zgłoszeń  z pośród' woino-praktykuja- 
cych  lekarzy-

Każdemu lekarzow i, który udzielił p ierw szej 
co.moey w  nagłych przypadkach lub p rzyb y ł 
do jej udzielenia, n a leży  się zw ro t rze c zyw i­
stych w yd a tk ów  i uspraw iedliw ionych i odpo­
w iedn ia  zapłata za trud

według taksy, ustalonej przez wojewódzka  
w ładzę administracji ogólnej, po zasiągnlęclu 

ophńi Izby lekarskiej.

W  ;a z ie  sporu o słuszność lub w ysokość  na­
leżności w  jakim kolw iek  wypadku żądanych 
p rzez  lekarza, za in teresow anym  stronom p rzy ­
sługuję praw o zw rócen ia  się do sądu polubow­
nego izb y  lekarskiej o  rozstrzygn ięc ie  tęgo 
spora którego orzeczen ia są ostateczne; gdy  
zaś ob ie strony w y ra żą  pisemną zgodę na roz 
strzygn ięcie  sporu przez sąd polubowny, m a  
canie się na drogę sądową jest niedopuszczalne.

O ile koszty za udzielenie przez lekarza po­
m ocy w  nagłych przypadkach nie mogą być 
zw rócone lub osiągn ięte  od chorego w zględn ie 
od innych osób lub instytucyj. zobow iązanych  
do pokrycia tych koszów  w yp łaca  je lekarzow i 
zw ią zek  komunalny, na którego obszarze  za 
szedł nagły przypadek, przytem  temuż zw ią z ­
kow i komunalnemu, k tóry  te koszty pok’ y ł 
przysługuje w  ciągu 5-ciu la1 od dnia zapła 
cenią należności praw o regresu do osób i in 
stytucyj w y ż e j wspomnianych, jak do z w n z  
k ów  komunalnych obow iązanych  na m ocy c- 
gólnyeh przep isów  do pokrywania kosztów  >  
:zen ia  ubogich-

Św iadectw a  lekarskie
" i św iadectw a s**»nr zdrow ia oraz śmierci ino 
że lekarz w yd a w a ć  tylko na po a staw ie uprze-

; dniego badania, osobiście dokonanego, a za w y  
danie św iadectw a  ma lekarz prawo pobierania 
odpow iedn iej należności w ed le taksy w  PO w y ż  
szy  .sposób ustalonej. Każde zaś św iadectw o 
w inno zaw ierać  jego  cel o ra z  wskazać na czy je  

; ręce i czy je  żądanie zosta ło wydane, ma zaw ie  
j rać imię, nazw isko i adres odnośnego lekarza.

jak i imię, nazw isko, w iek  i adres o raz sposób 
I stw ierdzen ia tożsam ości badanej osoby, jak 

w reszc ie  rozpoznanie choroby i datę dokona­
nego badania.

Lekarze, w inni w ykon yw an ia  praktyk i lekar­
skiej

w brew  powyższym przepisom

ulegną karze aresztu do 3 m iesięcy i g rzyw n y  
do 3.000 zł- lub jednej z tych kar, o ile za  ten 
o zyn  nie g roz i kara surowsza- Do orzekan ia  po 
w o łane są pow ia tow e w ładze  administracji 0- 
gólnej. naprzykM d starostwa pow :~rówfr d 

razie n iem ożność -ciągnięcia g rzy w n y  w ładza 
orzega iaca  oznacza Karę a -esztr zastępczego, 
jednak nie w y że j ponad 4 tygodnie-

la k  przedstaw iają się w  głów nych  zarysach 
; przepisy prawne, regulujące w  Państw ie  prak- 
I tykę lekarską, t. j. służbę zdrow ia. Ze względu 
! zatem na to. że om aw iany dekret normuje spra 
! w e  u trzym yw ania zdrow ia ludzi, tępienia zaka 
i źnych chorób, zapobiegania szerzeniu chorób 

w  ogólności i t- p - co le ży  w  interesie ogółu  
ludności nakłada dekret surow e ry g o ry  na le­
karzy. zaniedbujących swe obow iązk i lub d'zia 
tających na szkodę ludzi ich p ieczy  pow ierzo ­
nych aiho 'eż  wyko>-vwu’jących praktykę, nie 

, waiąc do tego u sbnn  przepisanych warunków .
[ 7 d row ;.ę 'udzkie :est p rzecież bardzo często 

skarberr frpdn r*" >  rdobycia a jak je ła tw o 
i’ tra :ić  możn? ‘ak znów  'rudno jest je  napo- 

' wrót odzyskać* M #r» M ojżesz Reich*
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Przed apelacją w  procesie 
brzeskim

Jutro we środę upływa termin wniesienia skar­
gi apelacyjnej w  procesie brzeskim. M otywy w y­
roku, skazującego w  pierwszej instancji, zosta­
ły  już doręczone oficjalnie w  umegłą środę obroń 
tom  wszystkich oskarżonych przywódców Centro­
lewu. Adwokaci odbyli wspólną konferencję, na 
której omówione zostały zasady opracowania 
wspólnej skargi apelacyjnej, która podpisana zo­
stanie przez wszystkich obrońców. Skarga ta zo­
stanie wniesiona do sądu okręgowego przed śro­
dą.

Jednocześnie i urząd prokuratorski opracowu­
je  odwołanie. Oskarżyciel ma domagać się w yż­
szego wymiaru kary, niż zapadła w  Sądzie okrę­
gowym i żądać będzie uznania, że oskarżeni b. 
w ięźniow ie brzescy zawarli spisek, w  celu oba­
lenia przemocą rządu. Oskarżenie szło po tej 11- 
nij już w  Sądzie okręgowym, jednak teza proku­
ratorska nie została uwzględniona, gdyż p ierw ­
sza instancja uznała oskarżonycn winnymi usi­
łowania usunięcia przemocą członków rządu.

* *• *

Wiceprokurator warszawskiego Sądu okręgo­
wego p. Robert Rauze, jeden z  oskarżycieli w  
procesie brzeskim, obejmuje w najbliższym cza­
sie stanowisko prokuatora sądu okręgowego w  
Siedlcach.

Kestenberg jest „mocny44...
Starosta radomski odrzuca rekurs przeciwno wy­

borom do gminy żydowskiej
Z Radomia donoszą: Starosta radomski nade­

słał na ręce b. ławnika Rotenberga pismo, w  któ- 
rem zawiadamia go, że złożony w  swoim czasie 
.w imieniu sjonistów, mizracbistów, ortodoksów 
i  bezpartyjnych rzemieślników rekurs w zw iąz­
ku z  wyborami do Gminy żydowskiej, podczas 
których „zw yciężyła " lista osławionego rabina 
Kestenberga, został odrzucony ( ! )  
i W  ten sposób wybory, podczas których doko­
nano całego szeregu skandalicznych nadużyć, zo­
stały zatwierdzone.
* Wiadomość o decyzji starosty wywołała wśród 
ludności żydowskiej w  Radomiu ogromne rozgo­
ryczenie. Przedstawiciele wszystkich w yżej w y­
mienionych stronnictw odbyli wczoraj posiedze­
nie przyczem postanowiono przeciwko decyzji sta 
rosty wnieść rekurs na ręce wojewody kielec­
kiego.

Odżydzanie szpitala żydowskiego 
W Radomiu
. \W ostatnim czasie daje się zauważyć tendencja 
do „odżydzenia* szpitala żydowskiego w  Rado­
miu, założonego w  r. 1844 przez 5 obywateli- Ży­
dów. Liczba pacjentów- Żydów w  tym szpitalu 
jest w  porównaniu z pacjentami nie- Żydami bar­
dzo mała i nie przekracza 10 -12 proc. W  więk­
szości Są to chorzy z pobliskich miasteczek, i ko­
szta icb leczenia pokrywane są przez odnośne 
gminy. Po  objęciu szpitala przez zarząd miasta, 
kliku żydowskich pracowników szpitalnycn za­
stąpionych zostało przez nie- Żydów. (ŻA T ).

Rab. Szapiro i 5000 Zł pensji 
miesięczne)

Jak już donosiliśmy, zamie-za Agnda oddać 
Stanowisko rabina łódzkiego znenemu przywód­
cy Agudy rabinowi Szapiro z Lublina. Wedle po­
głosek, krążących w Lodzi, rabin Szapiro zażą­
dał, by oprócz pensji otrzymywał miesięcznie 
8 000 zł na rzecz jesziwy w Lublinie. Ponieważ 
atoli żądanie to uznano za wygórowane, rabin 
Szapiro zgodził się na to, że będzie pobierał w y­
łącznie tylko pensję, która ma wynieść 5.000 zł 
miesięcznie.

Zgon rabini! ,ar)czonskiego — 
znakomitego astronoma

W ubiegłą niedzielę zmarł w 79-tyni roku ży­
cia słynny rabin miasteczka Jaryczów (pow. lwo- 
ski; i W olf Gerstel.

Zmarły słynął — poza głęboką wiedzą talmu- 
dyezną — jako znakomity astronom i był współ 
fwacowi; k.. in kui.n . . .utow astronomicznych 
v  Polsce. Pozostawał w kontakcie naukowym 
Z sz'T< ' «-vbitnyrh ucz •"•■■■• ni .rof
Einsteinem.

Błp. rabin jaryczowski dokonał przekładu ca­

łego Talmudu na język żydowski. Była to praca 
całego życia. Podczas wojny św iatowej kozacy 
spalili wszystkie jego rękopisy, tak że ocalał tyl­
ko rękopis przekładu jednego traktatu talmudy- 
cznego. Wskutek długoletniej intensywnej pracy 
naukowej rabin Gerstel tak dalece nadwerężył 
wzrok, że na starość oślepł zupełnie.

Rabin Gerstel zmarł w  skrajnej biedzie.

Ofensywa przeciw pornografii
Ministerstwo Spraw Wewnętrznych przygoto­

wuje projekt ustawy, mającej uzupełnić przepisy 
nowego kodeksu karnego na punkcie walk i z por 
nografją.

Chodzi zwłaszcza o film y i przedstawienia tea­
tralne. Redakcja jednak nowej ustawy ma być 
tak elastyczna, że pod hasłem walki z pornogra- 
fją  zostawi władzom administracyjnym szeroką 
wolność uniemożliwienia odbycia się wszystkich 
przedstawień, jeśli zostaną one uznane przez 
władze za deprawujące.

Zamiast „wydalony14 — 
„zwolniony44
Echa głośnych nadużyć w  warszawskim urzędzie 

śledczym.

Minister spraw wewnętrznych podpisał ostatnio 
zr rządzenie którego mocą złagodzona została ka­
ra dyscyplinarna zastosowana wobec b. nadkomi­
sarza policji i b. zastępcy naczelnika Urzędu 
Śledczego p. Ludwika Marjana Kurnatowskiego.

P. Kurnatowski był dotychczas „wydalony dy­
scyplinarnie11 ze służby w  po lic ji,—  obecnie zła­
godzono to do „zwolnienia dyscyplinarnego11.

Oprócz znaczenia moralnego — złagodzenie ka­
ry  przywraca p. Kurnatowskiemu prawo do poło­
w y emerytury. P. Kurnatowski ma zaliczonych 
39 lat służby śledczej.

Za co aresztowano urzędnika 
ambasady francuskiej?

Jak onegdaj donieśliśmy, w  tych dniach aresz­
towano w W arszaw ie sekretarza wydziału han­
dlowego ambasady francuskiej Tadeusza Mancza- 
ka pod zarzutem zdefraudowania 50,000 zł. Jak się 
okazuje, Manczak, młody przystojny osobnik, po­
chodzi z Poznania, gdzie rodzice jego posiadają 
największą fabrykę porcelany, sklep z biżuterją, 
dwa domy i znani są z zamożności. M. odbywał 
studja zagranicą i praktykował w  jednym z  naj­
większych banków w  Berlinie „Discontogesell- 
schaft. Po  przyjeździe do WTarszawy objął stano­
wisko w  ambasadzie francuskiej. Znany był w  naj­
lepszych kołach towarzyskich, stolicy toteż aresz­
towanie wytwornego i bogatego młodzieńca w y­
w ołało zrozumiałą sensację, tembardziej, że oskar­
żony on jest o przywłaszczenie stosunkowo nie­
w ielkiej sumy 50,000 zł.

Jak się okazuje, afera Manczaka polega na tem, 
i'* miał on wystarać się za 50,000 zł. o koncesję na 
przedstawicielstwo kopalni węgla „Skarboferm11 
dwom kupcom.

Gdy zażądano od Manczaka zwrotu pieniędzy 
z powodu niewykonania zobowiązań, oświadczył 
on, że pieniądze te wypłacił komuś, kto na kilka 
dni wyjechał z Warszawy. W ówczas kupcy złoży­
l i  skargę do prokuratora, który zarządził aresz­
towanie Manczaka.

Tajemnicza kradzież 
w Zakopanem

Do właścicielki pensjonatu „Ostoja" w  Zakopa­
nem przybyła córka jej Zofja Maciejowska z Nicei.

Do późnej nocy Maciejowska bawiła w  sypial­
ni swojej matki. Gdy udała się do swego pokoju, 
zauważyła, że z jednej z waliz, które przywiozła, 
skradziono 1,300 frankóv\, 200 złotych i antyczny 
zegarek z czasów Stanisława Augusta, sporządzo­
ny przez słynnego zegarmistrza Gugenmusa. Ze­
garek ma wskazówki djamentowe a na drugiej 
stronie emalji znajduje się miniatura, przedsta­
wiająca sielankę pasterską. Prócz tego zginęło 
w iele innej biżuterji.

O D P O W I E D Z I  REDAKCJI .
S T A Ł Y  C Z Y T E LN IK : Nie znamy te] praktyki, 

zdaje się, że nie — Co do podatku, odpowiedź nm- 
Mąpi w  najbliższym Informatorze Gospodarczym.

M. SCH., B A Z Y L E A : N ie dla nas. Oceny literac­
kiej nie podejmujemy się.

jfrcnjfta reeszowska
Z ORG ANIZACJI SJOŃSKIEJ. Onegdaj odby­

ło się doroczne zwyczajne walne zebranie tutej­
szej organizacji ogólno- sjońskiej przy bardzo 
licznym udziale członków. Sprawozdania złożyli' 
pp adw. Dr. H. Kanarek (prezes org. sjońskiej). 
A l ter (reterent „Keren Hajesoa11) i Seiden (ref. 
Żyd. Funduszu Narodowego), poczem rozw inęła 
się dłuższa dyskusja. Ze sprawozdań okazuje %ią,' 
że ustępujący komitet lokalny brał udział w  co­
dziennej pracy sjońskiej starając się wykorzystać, 
każdą sposobność dla rozwoju organizacji i  po­
większenia funduszów palestyńskich. W  tej pracy; 
była mu pomocną młodzież, która coraz tłum­
niej wstępuje do organizacji, a ostatnio przystą­
piła do zorganizowania cbaluców ogólno- sjoń- 
skich nad czem czuwa i czuwać będzie specjalny 
referent komitetu lokalnego. Po  udzieleniu ustę­
pującemu kom. lok. absolutorjum i  votum ufno­
ści wybrano nowy komitet lokalny, który się juz 
ukonstytuował pod ponowne.n . przewodnictwem . 
adw. Dra H. Kanarka, który on ją ł ponauto refe­
rat palestyński. W  skład komitetu lokalnego w e-1 
szli pp. A lter (wiceprzewodniczący i referent „K e­
ren Hajesod'1), Mgr. Reich ( I I  w iceprzew.), Rei-, 
ber i Mgr. Rinde (sekretarz), adw. Dr. Hoplen (re­
ferent polityczny), Seiden (ref. Ż. F. N.), Hofstad- 
ter (ref. finansowy), prof. Weiss (ref. kulturalny), 
adw. Dr. W ang i prof. W eiss (ref. młodzieży), Du-’ 
cker ref. organizacyjny), Blassbelg (ref. dla 
spraw cbaluców), Rosner (ref. sportowy), Feigen- 
baum (administrator), Kohanowa, Kossówna, 
Licht, Rosenbaumówna, adw. Dr. Scbildkraut, 
Schipper Mendel, Sroka, Strengei, Trink, Tuch- 
feld, Unterrichtówna i Mgr. Wachspress. W  skład 
sądu partyjnego weszli pp. Kurzman, Dr. Schmel- 
kes i adw. Dr. Wasserman.

Z  L IG I D L A  PRACUJĄCEJ P A L E S T Y N Y . W  
sobotę w ieczór odbyło się staraniem L ig i  dia Prar 
cującej Palestyny w  przepełnionej po brzegi sali 
teatralnej hotelu „Po lon ia11 bardzo liczne zgro­
madzenie pod przewodnictwem p. O. Jarego, ce­
lem zajęcia stanowiska wobec wypadków na ryn­
ku pracy w  Palestynie. Rzeczowy referat w ygło­
sił znany przywódca org. „Poa le  Sjon11 i członek 
A. C. inż. Anzelm Reiss z W arszawy, poczem u- 
chwalono znane z prasy żydowskiej rezolucje w y­
rażające m. in. solidarność z akcją „Histadrut- 
Haowdim11. Odśpiewaniem „Techzakna11 zamknię­
to zgromadzenie.

ZJAZD  OKRĘGOW Y ORG. SJONISTÓW- RE­
W IZJO N ISTÓ W  —  O D W O ŁANY. Z  powodu na­
głej choroby przywódcy sjonistów - rew izjoni­
stów Dra Soskina odwołano zjazd okręgowy sjo­
nistów- rew izjonistów zwołany na niedzielę 20 b. 
m. jak i zgromadzenie publiczne z jego udziałem. 
Następny termin obu imprez będzie osobno poda­
ny do wiadomości.

O D ZNACZENIA  LISTO PAD O W E. Z okazji 
Święta Niepodległości z 11 listopada zostali od­
znaczeni prezes tutejszego sądu okręgowego Lu­
dwik Kubiczek krzyżem komandorskim orderu 
Polonia Restituta i naczelnik tut. urzędu skarbo­
w ego Stanisław K ru ilew ski złotym krzyżem za­
sługi.

ZASĄD ZE N IE  Z A  O KRAD ZEN IE  BOŻNIC. O- 
negdaj został zasądzony za okradzenie tutejszych 
bożnic Stanisław W ołosz na 8 miesięcy więzienia.

< - )

Kronika nowosądecka
Dzięki in icjatyw ie Nowosąd. Koła Akad. „O- 

gnisko'1 odwiedził nas ostatnio red. Dr. M. Kaa- 
fer z odczytem pt. „Boy i Boyszewizm", na który 
tłumnię zjaw iła się publiczność, także i nieżydo- 
wska.

Przy ostatnich wyborach do Zarządu Nowosąd. 
Koła Akad. „Ognisko11 sjoniścl uzyskali większość 
a prezesem został wybrany tow. Kolber, w icepre­
zesem tow. Korn.

W pływ y z „Keren Kajemet11 niestety za ubie­
g ły  rok nie dopisały, gdyż nie uzyskano nawet 
nałożonego kontyngentu, mimo wytężonej pracy 
naszej komisji dla K. K.

Dużo życia wykazuje organizacja młodzieży 
„Hanoar11, która praw ieże najwięcej skupia człon­
ków w swoim łonie. Dowodem żywotności tejże 
Jest fakt wysłania już w  najbliższych dniach jed­
nego z swych członków do Palestyny (H. Sprel),
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i a niedawno leniu wysiali kilku swoich członków 
na hachszarę.

' Założona swego czasu przez Org „Mizrachi 
szkoła „Jabne" cieszy się duża frekwencją, co 
też spowodowało wspomnianą org. do zaangażo­
wania nowych 2 nauczycieli.

Ładnie też rozw ija się szkółka hebrajska „Safa 
Berura", która przynajmniej w  naszych milusiń­
skich w paja kult do hebrajskiego.

Swego czasu rozpoczęta akcja dla zbudowania 
domu ludowego „Bet- Am“ utkwiła- niestety na

martwym punkcie. Kto temu winien?
Z. K. S. Makkabi rozw ija w  naszem mieście dość 

żywą działalność, dowodem tego uzyskanie takiej 
liczby członków jak przeszło 200 osób. Miejmy na­
dzieję, że nowowybrany Zarząd z prezesem p. Dr. 
Eichhornem na czele poprowadzi dalej klub ten 
po tej linji.

Tow arz Dramat Muzycz. An-ski po swoim śnie 
„letnim'* zabiera się znowu do pracy i wkrótce 
wystawi sztukę Bergera „Der Mabyl" pod reż. p. 
inż. Salpetra. (c-r.) (— )

tle zarabiają dyplomaci polscy
zagranica?

dzisiaj fest tc nawet publiczną tajemnicą,
Ze chociażbyś i świat cały obt/edł ze świecą 
Nie masz choćbyś za ciastko dał i złotego 
Lepszych nad „AkiTONETKI“ i „R LM BA" Rothego.

U w a g a :  , ,A N T O N E lH I“  p ie rn ic zk i nadzie ­
w a n e  św ia to w e j s ław y  d o  n .ib jc ia  w  firm ie  
A .  R O T H E , K rak ó w ', u lic ą  S ła w k o w s k a  20

Jak wiadomo, budżet ministerstwa spraw za­
granicznych na przyszły rok przewiduje w  wydat 
kach 43 miljony złotych. Warto obecnie, z oka­
z ji  rychłej już dyskusji budżetowej, zapoznać się 
ż  kosztami placówek dyplomatycznych, zwłaszcza 
te  sumy te są niezwykle interesujące. I tak cen­
trala ministerstwa spraw zagranicznych w  W ar­
szawie kosztuje rocznic 4,084.000 zł, komiśarjat 
rządowy w  Gdańsku 1,383.000 zł, wszystkie pla­
cówki zagraniczne 26,360.000 zł, międzynarodowe 
insiytucje, komisje itp. 2,507.000 zł. Fundusz dy­
spozycyjny oraz fundusz propagandowy wynoszą
8,960.000 zł. Jak widać, największe sumy pochła­
niają placówki zagraniczne, co zresztą nie nioże 
dziwić wobec faktu, że Polska posiada przedsta­
w icieli dyplomatycznych w  28 krajach, gdzie znaj­
duje się 36 konsulatów. Największy budżet po­
siada konsulat w  Nowym Jorku —  1,109.000 zł. 
Najmniejszy budżet wykazuje konsulat polski w  
Luksemburgu — 23.000 zł. Nierówne są również 
pensje poszczególnych polskich dyplomatów. Pen­
sje wypłacane są w  walutach danych krajów, w

Czy możliwe jest krzyżowanie się 
człowieka i małpy?

Wiadomość, że ekspedycja rosyjska udała się 
do krajów tropikalnych, zamieszkiwanych przez 
małpy, by zbadać, czy możliwem jest skrzyżowa­
nie się między małpą, a człowiekiem, wywołała u 
jednych oburzenie, a u innych wielkie zaciekawie­
nie. Zdaje się atoli, że cały ten htiłas koło tej eks- 
peaycji jest zupełnie nieuzasadniony, gdyż krzy­
żowanie się małpy z człowiekiem okazało się eks­
perymentem niemożliwym. Ciekawą jest rzeczą, że 
problem ten wciąż tak żywo zajmuje naukę. Nie 
taik dawno temu demonstrowano publicznie w Eu­
ropie coś w rodzaju pół-człowieka, pół-małpy. —  
Monstrum to nazywało się ZizLbambula. Rozmaite 
anegdoty opowiadano o tym płodzie małpy i czło­
wieka. Na pierwszy rzut oko Zizibambula przypo­
minała człowieka, ciało jej nie było owłosione, a 
wyraz twarzy był naogół ludzki. Opowiadano so­
bie, ze matką jego była pewna murzynka, która w  
lesie została zgwałcona przez małpę. Okazało się 
jednak, że Zibambula była całkiem oryginalną 
małpą., która dzięki przypadkowej chorobie stra­
ciła swe owłosienie. Zresztą odkryto uiedaWno na 
wyspach Małtejskieh znowu jakiś gatunek małpy, 
która miała stanowić ogniwu pośrednio między 
człowiekiem a światem małp. Tan „orang-pendek" 
okazał się później także całkiem zwyczajną mał­
pą, którą tylko jeden z malajczyków ogolił i ob- 
riął je j ogOn. by ją uczynić podobną do człowieka.

Dla nauki o pochodzeniu człowieka jest zresztą 
rzeczą obojętną, czy krzyżowanie się małpy z człe

których dyplomaci urzędują. Tam, gdzie waluta 
jest słaba, dyplomaci otrzymują pensje w dola­
rach albo we frankach szwajcarskich lub francu­
skich. Największą pensję pobiera polski ambasa­
dor w  Stanach Zjednoczonych. Pensja jego w y­
nosi 921 dolarów miesięcznie Londyński amna- 
sador Polski p. Skirmunt pobiera 561 dolarów j 
miesięcznie. Ambasador w  Paryżu p. Chłapowski j 
ma pensję miesięczną w sumie 15.193 franków 
francuskich, obydwaj ambasadorzy w  Rzymie 
(przy rządzie i przy Watykanie) pobierają po 
9.404 lirów  włoskich. P. Patek w  Moskwie ma 
pensję w  sumie 463 dolarów. Po 185 dolarów po­
bierają przedstawiciele dyplomatyczni w  Szang­
haju i Buenos Aires. Pensja miesięczna delegata 
Polski przy Lidze Narodów wynosi 2.216 franków. 
Obydwaj konsulowie polscy w Palestynie (w  Je­
rozolimie i w Tel A w iw ie ) otrzymują po 517 do­
larów  miesięcznie.

Liczba osób zajętych w  dyplomacji polskiej w y­
nosi 1536, w centrali warszawskiej' pracuje 418 
urzędników.

O-o-----------

I wiekiem jest możliwe, ponieważ fakt, że się tego 
| rodzaju eksperyment dotychczas nie udał, nie 

świadczy jeszcze przeciw teorji Darwina bo nie- 
możliwem jest też krzyżowanie się bardzo blisko 
ze sobą, spokrewnionych gatunków zwierząt. A  gdy 
by się nawet eksperyment był udał, nie można by w 
nim j bak widzieć dowodu słuszności teorji Darwi­
na, bo z tego, że człowiek i małpa mogą mieć po­
tomstwo. nie wynika wcale, że mają wspólnych 
przodków, wspólne pochodzenie. W  każdym jed­
nak razie dobrze się stało, że laz na zawsze poło­
żono koniec tym wciąż powtaraającym się legen­
dom o ..małpoozjowieku".

Proces siedmiokrotnego 
mordercy kobiet

W czoraj rozpoczął się przed trybunałem przy­
sięgłych we Wiedniu proces przeciwko 53-tetnie- 
mu rzeźnikowi Franciszkowi Leitgóbowi, oskarżo­
nemu o to, że w przeciągu ostatnich lat 20-tu. z 
któiyc-h 16 przepędził w kryminale, zamordował 
i obrabował 7 kobiet. Dowiedziano się o tych zbrod­
niach dopiero, gdy gu w lutym br. aresztowano 
jako podejrzanego ó zamordowanie żony architekty 
Janka. Leitgób z początku zaprzeczał winie, ale 
potem w ogniu krzyżowych pytań przyznał się nie- 
tylko do zamrodowania Jankowej, ale i do sześciu 
morderstw poprzednich. Leitgob broni się tern. że 
zbrodnie swoje popełnił pod wpływem opętania 
seksualnego, atoli psychjatrzy tę obronę zupełnie 
od zucają.. Rozprawa, która potrwa kilka dni 
wzbudziła we Wicdn'u olbrzymie zainteresowanie.

łm iz a a n i
Z Centrali Światowego Zw*ązku 

Makkabi w Polsce
SESJA PLENUM ROZSZERZONEGO KOMITETU 

CENTRALNEGO
W  związku z nadchodzącym terminem Igrzysk 

Zimowych W Zakopanem oraz w  celu nakreślenia 
pracy sportowej i organizacyjnej na rok 1933, uchwa 
lito Prezydium Wozech. Zw. Makkabi w Polsce zwo­
łać na dzień 10 i 11 grudnia br. posiedzenie rozsze­
rzonego Komitetu'Centralnego Zw. Makkabi w Po l­
sce.

IGRZYSKA ZIMOWE W  ZAKOPANEM
Przygotowania do Igrzysk Zimowych w Zakopa­

nem posuwają się w szybkiem temp„e. W ywołały 
one zagranicą kolosalne zainteresowanie. o czem 
świadczą liczne artykuły i no.athi w prasie palestyń 
sikiej, amerykańskiej, austriackiej, niemieckiej, bel­
gijskiej. londyńskiej, francuskiej, litewskiej, czeskiej i 
rumuńskiej. W e wszelkich sprawach dotyczących 
Igrzysk należy zwracać s.ię dc Komitetu Igrzysk Zi­
mowych Zw. Makkabi w Polsce (Kraków, Mikołaj­
ska 6).

„KFAR HAMAKKABI"
Alacia na rzecz ..Kfar Harnakkabi** posuwa się ra­

źno naprzód. Przybyły specjalnie do Polski v. pre­
zydent Makkabi w Berlinie, p. dr. Aleksander Ro- 
senfeid zwiedził dotychczas szereg miast, jak: Ko­
wel, Łuck. Dubno, Lublin i Równe. W  powyższych 
miastach odbyły s.lę zgromadzenia, odczyty i spe- 
cjałnę konferencje z udziałem przedstawicieli miej­
scowego społeczeństwa starszego i młodzieży.

Podczas swej bytności we Lwowie i w Krako-

KĄCIK DLA PAŃ.

N&tiffie afiówki
Moda obecna zwraca na głowę ogromną uwagę. 

Głowa musi być ubrana, nie wystarcza kapelusz 
jako nakrycie giow y, potrzebny tylko na ulicy 
Na koncertach, w  teatrz.e, na wizytach, mały ele­
gancki kapelusik, dopasowany do sukni, jest nie­
zbędny. Na ulicę, do futra nosi się kapelusze fil-, 
cowe, pilśniowe albo aksamitne, dwojakiego typu: 
albo rodzaj bereciku, przykrywającego pół gło­
wy, albo plaski pierożek, bardzo zachodzący na 
prawe oko, podpięty z tyłu sterczącemi piórkami, 
lub pomponem. W ieczorem filc  już nie uchodzi,' 
musi być mały toczek aksamitny w  kolorze odpo­
wiednim do koloru sukni, co nie znaczy, żeby ko­
niecznie w  tym samym. Na bal, kiedy już kapelu­
sza włożyć nie można, będzie się przypinało ko­
rony ze sztucznych włosów, misternie i ażurowo 
plecione, które wszyscy bywalcy kina mieli spo­
sobność oglądać na głow ie Brygidy Heim w  no­
wej w ersji Atlantydy. Jest to przybranie barnzo 
ryzykowne — trzeba mieć naprawdę oryginalną 
urodę i nieskazitelny owal twarzy, aby nie w y­
glądać śmiesznie.

Mają pyć modne także kwiaty, wpinane do w ło­
sów, przy balowej toalecie. Wzruszająca ta staro- 
świecczyzna, przypominająca ulodość naszych ba­
bek ma swoje dobre strony — komaż bowiem nie 
będzie do twarzy w  kwiatach? Oby się ta moda 
tylko utrwaliła! Ponieważ modne są jednak sztu­
czne kwiaty, bardzo naturalistycznie traktowane 
(takie, jak żyw e!) przy paskach sukien wiećzo.«*o» 
wy eh, robione z tego samego materjału, co suk­
nia, więc bardzo możliwe, że i kwiaty na głow ie 
będą miały powodzenie.

Ogólna moda, ta umiarkowana, bez ekstrawa­
gancji, każe nosić w łosy dość krótko obcięte z ty­
lu Loki a la Greta Garbo należą już do przeszło­
ści. Panie, które ie wyhodowały, mają do wybo­
ru, albo je upiąć 1 zrezygnować z kiótkich w ło­
sów, albo obciąć W dalszym ciągu bardzo modna 
jest fiyzura osłai 'ś "n jedno ucho, na które na 
sunięty jest kapelusz, z włosami zaczesanemi w, 
drugą stronę i obficie zaondulowanemi.

Cóż można jeszcze powiedzieć o nakryciacn gło­
wy? Chyba o modnych kolorach. A  więc modne 
są odcienie fjoletowe, zielone, malaga, brązowy i  
nieśmiertelny czarny. Co komu do tw arzy i do fu­
tra pasuje Malaga dawniej nazywał się bordo, 
ale ponieważ to ośmieszony kolor matron z ze­
szłego stulecia, więc zmienił nazwę. Trzeba mieć 
do niego jednak bardzo jasną karnację, inaczej' 
wygląda ponuro. To samo można powiedzieć o 
fjóletaćh. Kto ma ciemną cerę, niech wybierze za­
tem inny modny kolor: odcieni jest dużo.

(—) Anita.

wie dr. Ruscnfeld konferował z przedstawiciela-' 
mi różnych odłamów sipolcćzcństwh żydowskiego i 
w wyniku czego utworzone zostały specjalne kom,' 
tety dla „Kfar Hamakkabi".

W  bież. mies. p. d'r. Rosenfeld zwiedzi: Piotr­
ków, Częs-tochowę i Zagłębie Dąbrowskie.

PRACA W  OKRĘGACH ZWIĄZKU MAKJKABł 
W  POLSCE

Okręg Warszawski: Wyłoniona na ostatnim Zjeź- 
dzie Egzekutywa Okręgu Warszawskiego ukonsty­
tuowała się w następujący sposób: Prezes — Dyr. 
Marceli Minc. wiceprezes — M- Dick es i F. Ryng, 
sekretarz — M. Geldblum, Ref. sportowy — E. Ka­
płański. Ref. W . F. kobiet — H. Berdimerblauówna; 
Kapitan p, n. i ref prasowy — M. Szereszcwski. za­
stępca sekretarza — S- Mocny. Prezesem Rady' Na 
czelnej Okr. Warsa, — Adw. Z. Fogicl, Egzekutywa 
Okręgu zwołała na dzień 20 bm. Ziazd podo-kręgu. 
kieleckiego Makkabi.

Okręg IwowskI: Dnia 3 grudnia br. odbędzie się 
we Lwowie Ziazd Okręgu lwowskiege. Organiza­
cją i przygotowaniem Zjazdu zajmuje się „Tymcza­
sowa Komisja Org Sportowa" działająca na terenie 
okręgu lwowskiego. Komisja powyższa przeprowa 
dziła podczas swego dwumiesięcznego urzędowania 
szereg prac . organizacyjnych i sportowych.

Okręg wołyński: Tymczasowy Zarzad okręgu wo- 
‘yńskiego zwollmje Zjazd okręgu wołyńskiego na 
18 grudnia br.

SZTUCZNY TOR ŚL IZG AW K O W Y W  K A TO ­
W ICACH  został już 13 bm otwarty. Należy się 
spodziewać dalszego rozwoju sportu łyżw iarskie­
go i hokejowego na Śląska.
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PRZEGLĄD RffDJCWY
138,000.000 słuchaczy liczy wielka

rodzina radjowa
1105 stacyl nadaje audycje radiowe

Niesłychanie ciekawych i interesujących rze 
czy dowiedzieć się można z  suchych tablic 
statystycznych, które napozór zawierają tylko 
cyfry- Dane statystyczne, dotyczące radiofonii 
'światowej, opracowane przez Międzynarodo­
wą Urję Radiofoniczną, której siedziLa znajdu­
je się w Genewie, są plastyczną ilustracją nie­
słychanego rozwoju, która zyskała sobie milio­
ny zwolenników we wszystkich częściach 
świata.
■ Jeszcze w roku 1920 jedynie tylko w  Ame- 
lyce Północnej i Centralnej istniały dwie sta­
cje nadawcze- W  sześć lat później było len 
ityllko w  Ameryce 790, a na całym świecie 995- 
t)ane z rohu 1930 wykazują, iż na pierwszem 
miejscu rod wziędom ilości stacyj nadawczych 
utrzymuje się stale Ameryka ze swojemi 780 
stacjami nadawezemi. Na drugiem miejscu- znaj 
duje się Europa z 238 stacjami nadawczem’- da 
Jej Azja z 26 i Afryka z 10 stacjami- Poza tem 
aa archipelagach wysp pracuje 51 stacyj nada­
wczych. Razem więc 1105 stacyj nadawczych 
wysyła swoją energię codziennie w  eter, pra­
cując ku pożytkowi i rozrywce milionów abo­
nentów-

Stacje te ogółem rozporządzają 3427 kK- Pol 
'sika szczycić się może swoją centralną stacją 
nadawczą, jeana z najsilniejszych stacyj nadaw

■ W  jednym z magazynów ilustrowanych bel­
gijskich ukazał się artykuł, opisujący w  sposób 
barwny uieznany szczegół wyprawy profesora 
■Piocard a do „zimnego nieba". Jak wiadomo, 
balon z goudolą uczonych belgijskich opadł w  
pierwszej wyprawie do stratosfery na lodow­
cu Ouigl- O kdowaniu dowiedziała się telefo­
nicznie radjostacja wiedeńska „Ravag“- Posta­
nowiono natychmiast odbyć wywiad z uczo­
nym, aby zasięgnąć dla radiosłuchaczy nieco 
plotek o tem, ,co się dzieje w  niebie". Jedy­
nym człowiekiem, który mógł taki wywiad prze 
prowadzić, był speaker radiostacji wiedeń­
skiej. p Balduin Neumann. Okazało się jednak, 
że p Neumann ma grypę i leży z gorączką w  
łóżku. Radjostacja zaniechała z prawdziwym  
'żalem wykonania tego świetnego planu repor­
terskiego. jakież było jednak zdziwienie ter sta 
cii, gdy trzeciego dnia p- Neumann zjawił się 
w  studjo -Ravagu“ jeszcze ze śladami gorącz­
ki i oznajmił, że ma w zanadrzu autentyczną 
rozmowę z Piocardem- Tu niestrudzony miło­
śnik swego zawodu radiowego opowiedział 
co następuje:

—  Cudy się dowiedziałem o lądowaniu Pic- 
earda w Ourgi — odeszła mnie gorączka gry­
powa, a poniosła gorączka reporterska. Wysko  
czy tein z łóżka- odbyłem pięć mimił ćwiczeń 
gimnastycznych, łyknąłem parę koniaków z 
źshkiem i stanąłem do walki z przeciwnościa­
mi- W  Wiedniu nie było iuż na lotnisku am je­
dnego samolotu do Insbrucku, puściłem się więc 
tęgo samego dnia nocnym kurjerem w  podróż 
do Insbrucku- odległego przeszło o 500 kim. 
Stamtąd udałem się samochodem do Zweisofl- 
s^in, wysoko, aż do doliny Oetz. Tu był kres 
drozi automobilowej, wypadło mi wspinać się 
trzy godziny na OberGurgl- Tam był Piocard 
■z gondolą- Obu uczonych schwyałem na go­
rącym uczynku rozpalania ognia na lodowcu, 
u podnóża którego rumieniły się dojrzałe owo­
ce, a panowało upalne lato. Uczeni wyczeki­
wali właśnie na trzech tragarzy alpinistów,

rzych świata, rozporządzającą energią 160 kW
Statystyka najświeższa, jaką posiada Między 

narodowa Unja Radiofoniczna z roku 1931, mó 
wii, iż we wszystkich częściach świata znajdu­
je się 34,500.000 aparatów radiowych w  posia­
daniu abonentów- Ponieważ praktyka wyka­
zuje, iż na każdy aparat odbiorczy liczyć t-rze- 
ha czterech słuchaczy, przeto radiofonia sku­
piła pod swojemi sztamlaiami 138,000.000 słu­
chaczy-

Polska posiada dzisiaj 300-000 radiosłucha­
czy zarejestrowanych. Poniżej tej cyfry znaj­
dują się radjofonje: italska, belgijska, szwedz 
ika i norweska. Na czele radiofonii europej­
skiej kroczy Wielka Brytania l  4,626-152 radjo- 
słucnaczami. potem Niemcy z  4,150.000 rad-jo słoi- 
chaczami. To są dwie największe potęgi radio­
we w  Europie- Statystyka mówi dalej, iż Amv 
ryka Północna, Centralna i Południowa liczą 
68,000-000 słuchaczy. Dopiero analizując cyfry, 
zorientować się można, j’ak wielką potęgą jest 
raajcćonja i jak siedmiomilowemi krokami po­
dąża naprzód jej rozwój- Radjofonja polska, 
mimo kryzysu, po chwilowym spadku krzywej 
rozwojowej w  okresie lata, co jest zjawiskiem 
stałem, szybko dźwiga się ku górze, wskazując 
przypły w nowych abonentów w  okresie pełne 
go sezonu radjoweao- (•)

którzy mieli na plecach znieść do ZweiśeUsiein 
najcenniejsze, 300fua-towej wagi części aparatu 
ry i przyrządów naukowych-

Okazało się, że speaker wiedeński, gentle 
man c wybitnym zmyśle dziennikarskim, zja­
w ił się w samą porę: on to był bowiem pierw­
szym człowiekiem, który zwabił z niższego zbo 
cza góry jeźdźca —  wieśniaka : zdołał go na­
mówić do użyczenia swego w .czcbowca bel­
gijskiemu uczonemu. Zbieg okoliczności zda­
rzył, że wieśniak śpieszył się do sądu w  Zwei- 
sellsteir. i to spowodowało, że profesor Piocard 
odstawiony zosłał wprost z nieba p-rze-d sąd 
pokoju w  Zweiisellstein-

W  tych krotochwilnych okolicznościach p- 
Neumann odbył długą i ciekawą rozmowę z 
.profesorem o „czerwonem i zimnem słońcu i 
ołowianem niebie, mroźnych prądach powietrza 
i o tent. jak wygląda zlenra z wysokości kil 
kuna stu kilometrów"- P. Neumann dowiedział 
się, że z takiej wysokości —  ziemia wcale mc 
wygląda. O tem wszystkiem opowiedziała ra 
djosłuoh aczom całego świata po raz pierwszy 
stacja wiedeńska ,-Ravagu". a p- Neumann zy 
skał przydomek pTinrasa reporterów- O  

 oSo-----

Glos ministra z obłoków
Radjostacja południowo- afrykańska w  Cape- 

town sprawiła swym słuchaczom dość niepowsze 
dnia niespodziankę: oto podczas popisów lotni­
czych nad miastem i zatoką Tanie Bay, minister 
obrony powietrznej płk. Greswell w  locie na wy­
sokości około 1000 metrów-, odbytym w  ostatnią 
niedzielę października, w ygłosił przemówienie do 
całej południowej A fryk i na temat topograficzne­
go wyglądu kraju. Minister opisał okolicę nietyl- 
ko z punktu widzenia ataku i obrony, ale rów ­
nież od strony jej malowniczego charakteru topo­
graficznego '(-^)

Wszystkie południowo- afrykańskie stacje ra­
diowe retransmitowały mowę z samolotu za po­
średnictwem stacji krótkofalowej JBi w  Cape- 
town. >)

Transmisja arcydzieła 
J .  V e r d i ' M a

Opery ,,Palstaff“ z Król. Opery Nadwornej w  Am­
sterdamie.

W  sobotę dn. 26 bm.. o godz. 20,0o—23,10 „P o l­
skie Radjo“ transmituje na wszystkie swoje r o z ­
głośnie z  Królewskiej Opery Nadwornej w  Am­
sterdamie najdoskonalsze arcydzieło J. V erd iego  
operę „Fa lsta ff“  w  wykonaniu najwybitniejszych' 
artystów holenderskich oraz artystów Opery „L a  
Scala‘‘ w Medjolanie ze słynnym Mariano Stahilc 
na czele.

Op. „Falsta ff", której libretto zostało zaczer­
pnięte z komedji Szekspira pt. „W esołe kumoszki 
z Windsoru", wobec olbrzymich trudności, jakie, 
nastręcza je j wystawienie, jest dotychczas zupeł­
nie nieznana w naszym kraju, który pozna to ar­
cydzieło jedynie dzięki falom radjowym.

Dodać rów-nież należy, że genjainy odtwórca 
roli tytułowej, Mariano Stabile od dłuższego juz 
czasu objeżdża świat cały, przyczem uważany 
jest przez krytyuę muzyczną za najdoskonalszego 
„Falsta ffa", który kiedykolwiek bądź występo­
w ał na scenach operowych. (— )

POLEPSZAJĄ ODBIÓR

Program stacyj rad [ofObicznyeh
W torek, 22 listopada.

Kraków {312.8) 11.40: Przegląd prasy li.a8 : 
Sygnaf, hejnai. i2.10- -13.40: Gramofon. W  przer­
wie o 18,20: Komunikat meteorologiczny. 15.40: 
Komunikat gospodarczy, chwilka lotnicza i prze­
ciwgazowa oraz wiadomości sportowe. 16: „N a j­
nowsze wydawnictwa" —  dr. A . Bar, 16,15: Odczyt 
dla nauczycieli. 16.30: Gramofon. i6.40: *Akćja  
bojowa p o i Bezdanami" —  p. W ł. Malinowski. 17: 
Koncert Filharmonji warsz.: dyr. B i. W olfsta l 
(Kurpiński). Rameau, Wieniawski, Saens). —  W, 
przei wie o 17.25: Dla rybaków 18: Muzyka lekka.. 
—  W  przerwie: wiadomości. 19. Rozmaitości 19.10: 
Giełda zbożowa. 19.15: „Stary K raków " —  dr J. 
Dobrzycki. 19.30: Odczyt muzyczny ze Lwowa: 
„Insi rumenty przyszłości" —  dr Z. Lisem 19.45: 
Dziennik prasowy. 20: Koncert popularny (dyr. 
Ozimióski): Mendelssohn, Liszt Ponckielłi, Grieg, 
Mozart, Czajkowski. —  W  przerwie o 20.55: W ia­
domości sportowe i prasowe. 21.35: Koncert śpie­
waccy Marji Kurenko (Mozart, Massenet, Czajkow 
aki, Rossini, Korsako —  arje. 22: Fełjeton literac­
ki: „Młoda- Polska w  Monachjum". W . Bunikiewicz: 
22.15: Muzyka lekka i taneczna. —  o 22.55: W ia  
domości meteorologiczne i policyjne.

Warszawa (1411.8) 11.40— 16: p. Kraków. 1C. 
..Wśród książek" 16.16— 19.10: p. Kraków. 19.20: 
W iadomości rolnicze. 19.30— 24: p. Kraków.

Lw ów  (380.7) 11.40— 16: p. Kraków. 16: Skrzyn­
ka techniczna —  inż. J. Miński. 16.15— 19: p. Kra­
ków. 19: „W  14-tą rocznicę" —  prof. K. Brońozyk. 
19.45: Rozmaitości. 19.30— 20: p. K r jjjów . 20- I W  
weska muzyka kameralna: prof. H. Czapliński (1 
skrz.), prof. M. Rak (2 skrz.), prof M. Łuhaczew- 
ski (w iola), prof. Pszenycaka (w iolonrz.) i K . uroes 
(tenor). 2.55: Dalszy ciąg koncertu z W arszawy 
(p. Kraków  o godz. 26— 21.35): 21.35— 24t p. K ra­
ków.

Stuttgard (360.6) 12, 13.30: Koncerty. 17: Muzy­
ka dawna. fV iv »ld i, Oorelli, Bach, Haenćłel). 19: 
Pieśni bardów (Z X V  i X V I wieku) i lutnia., 19.30: 
Dawna muzyka, taneczna. 20: Pieśni i duety. 20.30: 
Słuchowisko „Baden". 22.15: Muzyka taneczna.

Rzym (141.2) 12.17.30 i 22: Mu :yka.
Praga (488.6) 14.30: Fortepian. 19.05 Muzyka 

lekka. 20.86: Sonata Beethovena. 21: Kwartet czes- 
ski (Nowak, Schubert), 22.15: Muzyka lekka:

Wiedeń: (517.8 11.30: Kwartet. 15.80: Muzyka 
nowoczesna (K. Engel) 16.80: Kapela. 19.80: Dwa 
fortepiany. 20.80: p. Sztuttgard.

ZioriiukiwaBy meakei i zimiy prolesorPiiurd
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Zjazd literatów w Krakowie
Z jazu literatów, który odbędzie się w  Krako­

w ie  27 i 28 bm. otwarty zostanie w Starym Tea­
trze w  niedzielę o godz. 16‘30. Zjazd powita w i­
ceprezes Związku Zawodowego Literatów  Pol-. 
Akich w  Krakow ie p. Emil Zegadłowicz, poczctn 
nastąpią przemówienia Ministra W R. i OP. Ję- 
drzejewicza, Leopolda Staffa, Zygmunta K isielew  
skiego i Juljusza Kaden- Bandrowskiego

Poradnia Wychowawcza
pod kierownictwem prof J. I. Kolina

Rada Szkolna Miejska w  Krakow ie stworzyła 
w  bieżącym roku szkolnym nową placówkę na te­
renie szkolnym. Jest nią „Poradnia W ychowaw­
cza", zorganizowana na w zór istniejących we 
'Wiedniu poradni piof. Adlera. Nauczyciele mogą 
się zwracać wprost do tej instytucji po poradę 
We wszelkich sprawach, dotyczących prowadzenia 
dzieci tak normalnych, jak i trudnych do prowa­
dzenia.

W  wypadkach trudniejszych zaprasza się do po 
radni również rodziców wraz z dziećmi, celem 
wszechstronnego zbadania sprawy oraz zorgani­
zowania współpracy. Na życzenie stron odbywa­
ją  się rozm owy w  nieobecności osób trzecich, 
przyczem zapewniona jest tajemnica podawanych 
informacyj. K ierownikiem  „Poradn i" jest dorad­
ca wychowawczy prof. J. I. Kohn, który prowa­
dzi również przy Radzie Szkolnej kurs dla szko­
lenia przyszłych doradców wychowawczych na 
ttuenie krakowskich szkól powszechnych.

Poradnia czynna jest w  każdy czwartek od g. 
4 —6 popol. w  szkole powszechnej Nr. 17 im. M. 
Konopnickiej przy ul. św. Sebastjana 24.

Rewizja w lokalu Stronnictwa 
Narodowego

Onegdaj władze policyjne przeprowadziły re­
w izję w  lokalu stronnictwa narodowego w K ra­
kowie, konfiskując ulotki antyżydowskie.

Równocześnie przeprowadzono rew izję w mie­
szkaniach dwóch studentów należących do OWP.

Bratobójcza walka
W ezwano pogotowie ratunkowe do Stanisława 

Tylka (lat 39) robotnika zam. przy ul. W ilga 5, 
który został uderzony w głow ę tępem narzędziem 
przez swego brata Izydora, wspólnie z nim za­
mieszkałego, wskutek czego odniósł ranę na g ło ­
wie. Został on odwieziony do szpitala św. Łaza­
rza. Wymienieni pobili się u siebie w  domu, a 
Stanisław Tylek zgłosił się z rozbitą głową w  
Komisarjacie policji, dokąd wezwano pogotowie.

— DZIŚ NOCNY D YŻU R  A P T E K : Rynek 13, 
ui. Retoryka 1, Lubicz 7, Stradom 6, Karmelicka 
9 i Rynek podgórski 9.

—  IV . PO D W IECZO REK TO W A R Z Y S K I w  Zje 
dnoczeniu Kobiet Żydowskich W IZO  odbędzie się 
dziś we wtorek o godz. 5‘30 wiecz. Referuje p. 
Nowomiastowa n. L Nowoczesne gospodarstwo 
domowe. Goście mile widziani.

— ZE  S P R A W  MIEJSKICH. Onegdaj odbyło się 
pod przewodnictwem radcy inż. Rollego i w  obe­
cności wiceprezydenta Ostrowskiego posiedzenie 
Kom isji drogowo- kanałowej Rady miejskiej. Ko­
misja zatwierdziła projekt urządzenia szeregu 
ulic jak również rozstrzygnęła sprawę przejęcia 
na własność Gminy nowo otwartych ulic na grun­
tach prywatnych.

—  „C Z Y N  W  PO E ZJI W YSPIAŃ SK IEG O ". Pod 
powyższym tytułem wykład prof. A. E. Balic­
kiego odbędzie się staraniem Komitetu ku czci 
Wyspiańskiego dziś we wtorek o g. 7 wiecz. w  
sali Muzeum Przem ysłowego (Smoleńsk 9) za­
miast prelekcji posła B. Pochmarskiego, która od­
będzie » lę  w  późniejszym terminie.

Tajna „fabryka" dwuzłotówek
w Woli Duchackiej

(rg ) Przed trybunałem sądu okręgowego w K ra­
kowie zasiedli wczoraj Ludwik Rudy (lat 47) mon 
ter i Jan Bartoszek (lat 29) monter, oskarżeni 
o fałszowanie pieniędzy.

Oskarżeni przystąpili ?■ początkiem 1932 r. do 
fałszowania dwuzłotówek z cyny. przyezcni Ru­
dy topił masę i napełniał nią formy, a gotowe od­
lew y wykańczał Bartoszek. Fabryczka prsopero- 
wała w najlepsze, spólniey jednak pokłócili się 
ze sobą, wobec czego Barloszek doniósł o wszy- 
stkiem policji.

Na skutek tego aresztowano obu spółników, 
przytrzymanych na gorącym uczynku puszczania 
w  obieg fałszywych pieniędzy, a prz yrew izji w  
domu oskarżonych znaleziono caly arsenał, służą 
cy do fabrykacji monet

Na rozprawie obaj oskarżeni zwalali wzajem­
nie winę na siebie, przyczem Rudy dowodził sze­
regiem świadków, rekrutujących się z najbliż­
szej jego rodziny, że sprawcą był sam Bartoszek,
jak też powoływał się na swe osłabienie umysło­
we stwierdzone przez lekarzy psyehjatrów W  
wyniku rozprawy ogłosił sąd około godz. 6-tej 
w ieczór wyrok, uznający obu oskarżonych zarzu­
canej im zbrodni i zasądził Rudego na karę w ię­
zienia przez 4 lata, zaś oskarżonego Bartoszka 
na karę więzienia przez półtora lał /. zaliczeniem 
10 miesięcy aresztu śledczego. Przewodniczył 
so. Stuhr, wotowali so. SolecKi i so. Rerstoff, o- 
skarżał prokurator Boryczko, bronili adw. dr. 
Kneobel i adw. dr. Płeszow-ski.

Kierownik spółdzielni zasądzony
sa na rok więzienia

(rg ) Na ław ie oskarżonych przed trybunałem 
Sądu okręgowego w  Krakowie, zasiadł wczoraj 
47-letni Mikołaj Maciusik, majster stolarski, oskar 
żony, że będąc kierownikiem spółdzielni stolar­
skiej „Jedność" w  Krakowie, sprzeniewierzył w 
roku 1930 kwotę 7.138 zł 47 g - .

Oskarżony inkasował od szeregu instytucyj jak 
Okręgowy Związek Kas Chorych, Kasa Chorych 
i id., jak również osób prywatnych, kwoty nale­
żne tytułem zapłaty, za wykonane roboty stolar­
skie.

Przeprowadzona w styczniu 1931 kontrola kasy 
wykazała, że Maciusik kwot zainkasowanych nie

odprowadzał do kasy, lecz przywłaszczył je sobie.
Oskarżony bronił się tern, że pieniądze pod- 

brane od klientów polecił zaksięgować buchaiter- 
ce ,ale nie wie dlaczego tego nie uczyniła, ponie­
waż jej nie kontrolował. Co się tyczy gotówki, 
to kasę spółdzielni miał zawsze przy sobie, ale 
pieniędze te wydawał tylko na potrzeby spół­
dzielni.

Po przeprowadzonej rozprawie sędzia dr. P ilar­
ski zasądził oskarżonego na 1 rok więzienia, 
z czego połowę darowano mu naskutek amnestji.

Oskarżał prokurator dr. Kuc, powództwo cyw il 
ne zastępował adw. dr. Rosenzweig.

O-o----------

  k o m i t e t  o b c h o d u  k u . CZUl ST. \V1
SPIANSKIEGO zwraca się ponownie do wszyst­
kich stowarzyszeń oraz organizacyj o zgłaszanie . 
udziału w pochodzie hołdowniczym na SkałKę w  j 
dniu 27 bm. (niedziela) o g. 5‘30 popołudniu. Zbiór j 
ka na pi. Matejki. Konieczne jest uprzednie zgło­
szenie w  sekretariacie Komitetu, Magistrat Wydz. 
IV  drzw i Nr. 12 do 23 bm. w południe.

_  Z  T O W A R Z Y S TW A  NEUROLOGICZNEGO. 
W e czwartek 24 bm. o 7‘30 wiecz. w  sali wykłado­
wej Kliniki neurologiczno- psychiatrycznej U. J. 
wspólne posiedzenie naukowe Towarzystwa neu­
rologicznego i psychjatrycznego z porządkiem 
dziennym: 1) Odczytanie protokołu z poprzednie 
go posiedzenia. 2) dr. Bornstein. Przypadek krwa 
wienią podpajęczynówkowego (pokaz preparatu). 
3) dr. Bornstein. Przypadek poriomanji. 4) dr. 
Grudziński: Przypadek parkinsonizmu objawowe­
go kiłowego. 5) dr. Kirschner: Przypadek polio- 
myclitis chronica. 6) dr. Ferens: Przypadek gu­
za śródmostowego. 7) dr. Koziorowski: Przypa­
dek guza rdzenia. 8) dr. Horodeński: Przypadek 
syringomyelii z objawami guza rdzenia.

— ZW YC ZAJN E  POSIEDZENIE  NAUKO W E 
Koła krakowskiego Towarzystwa Internistów Pol 
skich odbędzie się we czwartek 24 bm. o godz.
7 wiecz. w  sali wykładowej Kliniki Lekarskiej, 
ul Kopernika 15, na którem demonstrować będą 
chorych i preparaty: prof. dr, J. Latkowski, dr.
S. Ryglicki i dr. W. Bincer.

— Z R YN K Ó W  MIĘSNYCH. W  ubiegłym tygo­
dniu spędzono na targi w  K rakow ie: buhaji 184, 
w ołów  152, krów  222, jałówek 126, cieląt 643, o- 
w iec 3, nierogacizny 1145. Z poprzedniego tygo­
dnia pozostało 14 zwierząt. Ogółem 2489 zwierząt. 
Ze spędzonych na targ zw ierząt sprzedano: na 
konsumeję miejscową 2325 sztuk, na konsumeję 
innych gmin 98 sztuk, pozostało niesprzedanych 
66 sztuk. Przebieg handlowy: Spęd zw ierząt mnie] 
szy niż w  ubiegłym tygodniu. Ceny wszystkich 
gatunków zw ierząt utrzymały się na poziomie u- 
b iegłego tygodnia.

-  ROZRUCHY AKADEMICKIE miały miej­
sc© przy pierwszej sprzedaży biletów na Her­
batkę Prawników, która s*ę odbędzie we czwar 
tek, dnia 24 listopada 1932, w  Ż- D. A. Celem
uniknięcia.podobnych wypadEów, Komitet Pra­
wników Żydowskich rozdzielił pewną ilość bi­
letów do przedsprzedaży członkom Komitetu, 
u których można takowe nabyć po cenie 
zł- 1‘8G- 1353kir.

ZDROW IE — TO BEZCENNY SKARB D LA  
W SZYSTKICH . Nawet przy największej rozbież­
ności zdań i różnicy światopoglądów wszyscy 
ludzie zgadzają się na jedno: że Ovomaltyna. nie 
jest lekarstwem, lecz odżywką witaminową, za­
w ierającą substancje niezbędne dla odżywiania 
organizmu ludzkiego. Ovomaltyna, zwalczając sku 
tecznie osłabienie, pomaga organizmowi w  wal­
ce z chorobą. Ovomaltyna jest łatwostrawna 1 
działa skutecznie wszędzie tam, gdzie zwyczajne 
pożywienie nie wystarcza. Ovomaltynę nabyć mo­
żna we wszystkich aptekach i składach aptecz­
nych (drogerjach). Próbki i broszury wysyła bez­
płatnie Fabryka Chemiczno- Farmaceutyczna dr. 
A. Wander, Sp. Akc., Kroków. 641k

I

—  ,,MENORA‘‘ . Wpisy na kiuTsa ięz. hebr. co- ! 
dizierMne od 8 do 9.30 w. j

— „SOCJOLOGICZNE ZAGADNIENIE PO W STA 
W ANIA RELIGIJ". Odiazyf na temat powyższy w y 
głosi znany literat P. A. Polewka, we środę, dnia 
23 bm. w  Związku Zawodowym Pracowników U- 
mysłuwych (Sławkowska 6). Początek 7.45. Wstęp 
wolny. Goście mile widziani.

— ODCZYT FRANCUSKI (bezpłatny) urządza 
AlLanoe Francaise dziś, we wtorek o g. 6 w. w  sa!: 
IV-go Ciimn. Krupnicza 2. I. p. Mówi prof. B Hame! 
n. t. ..La France du Sud Ouest: Le Pays des Trou- 
badosrs” .

W A LN E  ZGROM ADZENIE SEKCJI P lL K I  
NOŻNEJ ŻKS. M AiKKABl odbędzie się w  sobotę 
26 bm. o godz. 4‘30 pop., wzgl. w razie braku kom­
pletu o 5 pop. w  lokalu klubowym.

W A L N E  ZGROM ADZENIE SEKCJI GIER 
SPORTOW YCH ŹKS. M A K K A B I odbędzie się w 
sobotę 26 bm. o godz. 3‘30, wzgl. 3‘30 pop. w  lo ­
kalu klubowym.

SEKCJA BOKSERSKA ŻKS. M A K K A B I pro­
wadzi treningi we w torki i czwartki o  7 wiecz. 
w  gimnazjum żydowskiem.

MECZE LIG O W E O STATNIE 27 BM. W isła— 
Polonja w  Krakow ie (Wardęszkiewicz), Legja— 
LKS w  W arszaw ie (Schneider), 22 pp. — Garbar­
nia w Siedlcach (Loth.) (-—)

P Ó Ł F IN A Ł Y  M ISTRZOSTW  D RUŻYNO W YCH  
BOKSERSKICH odbędą się 27 bm., a to: IK P
(Łód ź)— W awel (K raków ) w  Loazi i W arta (P o ­
znań)—Polonja (W arszawa) w  Warszawie.

DYWAN*, CERATY, LINOLEUM 
A. NUSSBUAM. DIETLA 45 /

IN F O R M A T O R  WOJSKOWY.
JUNG; Do syna Pańskiego nie odnosi się ostat­

nia amnestja, a i poprzednie też nie. —  Podanie 
w  sprawie patentu można .wnieść-
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NOW E REDUKCJE
Sosnowiec 21. 11. (K ) .Fala redukcyj w ,zakładach 

przemysłowych Zagłębia Dąbrowskiego trwa. W  
dniu dzisiejszym Huta Bankowa w  Dąbrowie Górni­
czej wymówiła prace 160 robotnikom Kamieniołomy 
„Sv>]vav“  w  Grodicn ŁgL-sJły unieruchomienie, skui 
Iciem czego stiraci piacę przeszło 100 robotników. 
Spodziewane są jeszcze dalsze redukcje..

ARESZTOWANIE ZBIEGŁEGO OSZUSTA
Sosnowiec. 21. 11. (KI Policja zatrzymała inżynie 

,<a agronoma Zenona Ufalskiego, poszukiwanego 
,»rzez sąd okręgowy w  Płocku za dokonanie szere­
gu oszustw. Uialskiego przekazano władzom sądo­
wym w  Płocku.

ZGUBIŁA GO WÓDKA...
Katowice. 21. 11. (K ) Właściciel gospody w  Ryduł

towach. Jan Palka, otwierając rano swój zakład 
zauważył, że dirzwi są otwarte. Wchodząc do go­
spody ujrzał przy jednym Łe stolików śpiącego męż 
czytzne Wezwana policja ustaliła, iż jest to znany 
w łam iwacz Józef Stańko, który włamał się do go- 
spooy w celu dokonania kradzieży. WidŁąc nagro­
madzoną wódkę, nie mógł się oprzeć pokusie i 
„łyknął sobie" kilka butelek trunku. Po wypiciu 
większej ilośo alkoholu zasnął 1 w tym stanie zastał 
go rano gospodarz Podczas rewizji znaieziono przy 
nim klika butelek wódki, oraz 9 wytrychów różnego 
rodzaju, w mieszkaniu zaś znaleziono większą ilość 
towarów, pochodzących z kradzieży. Osadzono go w  
więzieniu.

•
TEATR POLSKI W  KATOW ICACH

Wtorek, o godz. 20: ..Nauczycielka"

Katastrofa autobusu
z 52 młodymi faszystami

Rzym, 21. 11. (K I) Na przejeździe kolejowym  
pod Furbara, na północny zachód od Rzymu 
dostał się pod pociąg autobus, w  którym znaj­
dowało się 52 młodych faszystów, wracają­

cych z onchodu faszystowskiego z Tarąuinia. 
Z pod gruzów strzaskanego autobusu wydoby­
to 11 zabitych i przeszło 30 ciężko rannych. —  
Wszyscy inni odnieśli rany lżejsze.

Surowe kary na zamachowców j 
hitlerowskich

Hamburg. 21. 11. PAT W  procesie, który od kil 
ta ia s '11 dni toczy się w  Aitoide przeciwko hłtlerow 
com o zamach bombowy, prokurator zażądał kary 
ciężkiego więzienia od 8 do 1 roku i natychmiasto­
wego osadzenia w  więzieniu sledczem tych oskar­
żonych, którzy dotychczas pozostawali na wolności. 
iW ciągu narady nad ostatnią częścią wniosków 
prokaratona trzem oskarżonym udało sie zbiec. Ró 
wmoczesnie dwaj główni oskarżeni, którym groziła 
kara 8 wegl- 6 lat ciężkiego więzienia zostali posła­
mi, dzięki manewrowi dokonanemu przez główną 
kwater® hitlerowską, mianowicie dWaj posłowie 
zrzekli się mandatów, przez co oskarżeni, będący na 
Uście kandydatów, weszli w skład parlamentu, nzy- 
skując w  ten sposób nietykalność.

Hamburg. 21. 11. (Soh) W  Altoire zakończył się 
dllś pnzed sądem nadzwyczajnym wielki proces 
przeciw narodowym socjalistom, oskarżonym o za­
machy bombowe, dokonane w  sierpniu w  różnych 
miejscowościach. Oskarżony poseł narudowo-socja- 
listyczny do Reichstagu Moder skazany został na 
i  I nół lat wlezienia. Oskarżeni trzej dalsi hitlerow­
cy sKfazan] zostali-na kary od 5 do 6 lat wiezienia.
8 skazano po półtora roku więzienia, a 10 skazano 
na kaTę aresztu od jednego do 9 miesięcy. 11 oskar 
żotiych uwolniono.

Austriacki Landrti przed sądem
W iedeń, 21. 11. (W )  Przed sądem w  Lincu 

rozpoczął się dziś proces przeciw wielokrotne­
mu mordercy kobiet rzeźnikowi Franciszkowi 
Leitgoebowi, któremu akl oskarżenia zarzuca 
7 morderstw, dokonanych w  ciągu 20 lat na  
kobietach i obrabowanie swoich ofiar. M or­
derca przyznaje się do zarzucanych mu mor­
derstw, odrzuca jednak zarzut obrabowania  
ofiar. Twierdzi on, że nie jest ani złodziejem, 
ani rabusiem. Mordował kobiety jedynie z nie 
nawiści. Zeznaje, że iest człowiekiem zboczo­
nym seksualnie. (Zob. wiadomość na stronie 
11-tej.)

Wykrycieprzemy tnfctwa kokainy 
z Niemiec do Czechosłowacji
Morawska Ostrawa. 21. 11, PAT. Policja ostra- 

wska wpadła na trop rozgałęzionej szajki przemytni 
ków kokainy z. Niemiec W  Morawskiej Ostrawie wy 
kryto caty szereg gniazd, przyozem udało się u.jać 
na m ielcu 10 osób, pochodzących z Ostrawy 
śląs.oa czeskiego oraz skonfiskować 80 kg. koka 
nv. s.t>rd7!ewać sic naieży dalszych aresztowań

Frankfurt n. Menem. 21, 11. PAT W  stajni wyści 
gowej br- einberg w miejscowości Waidfried pod 
Frankfurtem padł słynny niegdyś koń ..Risch“ . Ne 
stor niemieckich kon- wyścigowych, doszedł do 
fantastycznego wieku 42 lat.

Dziś spotkanie 
Houeera z Reosureliem

Londyn, 21. 11. PAT. Jutrzejsza konferen­
cja w Białym Domu oczekiwana jest z wiel- 
kiem zainteresowaniem, jakkolwiek cała pra­
sa angielska jest jednomyślna co do tego, że 
konferencja między Hooverem a Rooseveltem 
nie doprowadzi do rezultatu w  sprawje długów 
wojennych.

Matomewny Trocki
Paryż, 21. 11. (B ) Przedstawicie] „Petit Mar- 

seillais", który podróż z Neapolu do Marsylji 
odbył na tym samym parowcu, na którego 
pokładzie znajdował się również Trocki, uzy­
skał krótki wywiad z banitą sowieckim. Troc­
ki oświadczył, że zamierzał podróżować inco­
gnito, które jednak zostało udaremnione wsku 
tek niedyskrecji pewnej agencji telegraficz­
nej. Zapewniał on, że podróż jego nie ma 
żadnego celu politycznego. Pozatem odmówił 
Trocki udzielenia jakichkolwiek informacyj 
dotyczących Rosji sowieckiej. Nie zgodził się 
również na wypowiedzenie swego zapatrywa­
nia na sytuację ogólną. Parowiec „Praga" za­
winął dziś do Marsylji.

Marsylja 21. 11. PAT. Dzisiaj w godzinach 
południowych przybył tu okrętem Trocki. Z 
Marsylji Trocki udał się samochodem do Lyo­
nu, skąd pociągiem odjechał do Kopenhagi.

Oficerowie i politycy 
deportowani z Brazylji

Porto Allegre. 21. 11. PAT. Z Rio de Janeiro do­
noszą, że wypłynął stamtąd okręt z pierwszym trans 
portem wygnańców, deportowanych zagranicę za 
udział w  rewolucji w Sao Paolo. Transport ten skła 
da się z 7 generałów. 4 pułkowników, 4 podpułko­
wników. 4 majorów. 9 kapitanów oraz kilkunastu 
podporuczników i sierżantów. Pozatem na tym sa­
mym okręcie deportowani są: jeden major i jeden 
kapitan policji oraz 3" osób cywilnych, przeważnie 
wpływowych polityków.

Wybory w Katalonie
Barcelona, 21. 11. (R ) W  Katolonji odbyły 

się wczoraj wybory do par'imentu kalaloń- 
skiego. W brew  wyrażanym obawom przebieg 
wczorajszych wyborów był zupełnie spokoj­
ny. Z dotychczasowego obliczenia w'-nika, że 
wybory przyniosły poważ™-’ sukcesy autono- 
mistom pułkownika Macii. Prawicowa liga 
regjonalistyczna pozostała nieco wtyle a ra­
dykałowie kierunku Lerroux'a, którzy wysu­
nęli większość kandydatów hiszpańskich, do­
znali miażdżącej klęski.

W 1  G I E Ł D Y
GIEŁDA KRAKOWSKA

Kraków, 21. U . 1932. Akcje w  zaniedbaniu. Do­
lar bez zmiany.

Zebranie giełdowe przeszło pod znakiem mi­
nimalnej chęci Jo pracy. Większość efektów w  
zupełnem zaniedbaniu. Poszukiwano jedynie z  pa­
pierów  procentowych 4-proc. Prem  Pożyczkę In- 
westycyjn w  płaceniu 99, w  towarze 100 i 3-pioc. 
Pożyczkę Budowlaną jednakowoż bez notowania. 
Do transakcyj papierami oficjalnie kotowaneml 
nie doszło.

Na pogiełdziu sytuacja podobna. Jaworzno W  
płaceniu 11, w  towarze 11.50.

Waluty i  dew izy oficjalnie bez obrotów.
Na rynku walutowymw w  obrotach prywatnych' 

i międzybankowych tendencja bez zmiany. Podaż; 
dostateczna przy małem zapotrzebowaniu. W  K rą  
kow ie dolar gotówkowy 8.89—8.91, czeki banko­
w o 8.91 i jedna czw. do 8.92 i  pół. Kursa orjenta- 
cyjne: Funt szterlieg 29.15—29.30. Frank szwaj­
carski 171.40—171.80 słabiej. Marka niemiecka 
211.75—212.50.

GIEŁDA W A R S ZA W S K A  
W arszawa, 21. 11 P A T  Akcje: Bank Polski 88 

i pół, 88, cokolwiek słabsza. Pożyczki: 4-proc. in­
westycyjna 99, 99 i jedna czw., 99, 6-proc. dola 
rowa 57 i pół, 58 i pół, 57 i  pół, 4-proc. dolarowa 
51 i pół, 7-proc. stabilizacyjna 55 i pół, 56 i  pół, 
55 i trzy czw., 10-proc. kolejowa 103, L isty  zast. 
BGK. bez zmian, pożyczki mocniejsze, listy utrzy­
mane.

Dewizy: Belgja 123.70, 124 01, 123.39, Gdańsk
173.30, 173.73, 172.87. Londyn 29.26, 29.23, 29.40, 
9.10, N ow y Jork 8.919, 8.939, 8.899, Now y Jork te- 
legr. 8.23, 8.943, 8.903, Paryż 34 95, 35.04, 34.86, 
Szwajcar ja  171.65, 172.08, 171.22, W łochy 45.70, 
45.92, 45.48, Berlin pryw. 211 95, ttnd. niejednolita. 

GIEŁDA POZNAŃSKA  
Poznańska giełda zbożowa z dnia 21. 11. 1932. 

Ceny transakcyjne: żyto 15 ton 15, 15 ton 14.90 
spokjone. Ceny orjentacyjne. żyto 14 i pół do 1470 
spokojne, mąka żytnia 65-proc. 22 i pół do 23 
i pół spokojne. Ogólne usposobienie spokojne.

GIEŁDA WIEDEŃSKA
Wiedeń, 21. 11 PA T . Waluty i  dewizy: Berlin 

168.30—169.30, Budapeszt 124.285, Londyn 23.30— 
23.40, N ow y Jork 709.20— 713.20, Paryż 27.77—27.93 
Praga 20.99 i pół do 21.11 i pół, W arszawa 79.31 
—79.79, Zuryck 136.35—137.15, Amerykańskie 706 
i pół do 712 i pół, Niemieckie 167.70—168 90, An­
gielskie 23.03—23.27, Francuskie 27.65—27.85, Po l­
skie 79.15—79.75, Szwajcarskie 135.85—137.05, Cze­
chosłowackie 20.97 i pół do 21.13 i pół.

Papiery wartościowe; Losy Tureckie 18.15, K o­
lej L w ów  Czerniowce 25 i pół, Zieleniewski 9, 
Karpaty 1.21, A lpiny 12.

GIEŁDA ZURYCHSKA
Zurych, 21. 11 PA T . Paryż 20.36 i pół, Londyn

17.05, Now y Jork 5.19 i siedem ósmych, Belgja
72.05, W łochy 26.62 i pół, Berlin 123.57 i pół, Pra­
ga 1540, W arszawa 58.27 i pół, Bukareszt 3.08 i 
pół.

PO ŻYC ZK I PO LSK IE  W  NO W YM  JORKU 
Nowy Jork, 20. 11. Dillonowksa 59.75—59.50, Sta 

biłizacyjna 54.625 -54.50. Dolarowa nienotowańa. 
Warszawska nienotowana Śląska 42.50. Tendencja 
utrzymana.

G IE ŁD A  M E T A L I w  LO N D YN IE
Londyn, 21. 11. Cynk dost. natychm. 15 3/8, ter­

min. 15 9/16, cyna natychm. 1541/4—154 3/8, ter­
min. 155—1551/4, Banka 1611/4, Straits 159 3/4, 
cłów  natychm. 12, termin. 12 7/16, miedź natychun. 
321/8—321/4, termin. 32 5/16— 32 3/8, Elektrolit 
30 3/4— 37 1/4.

Anty Jthnsrn rezygnuje 
z powrotnego lotu

Capstadt. 21. 11. PAT. Lotniczka Amy Johnson 
zrezygnowała z projektowanego powrotu dó Londy­
nu drogą powietrzną, postanowiła bowiem pożycizyć 
swój samolot na poszukiwanie młodego lotnika po­
łudniowe afrykańskiego, Smitha, który zamierzał 
pobić rekord na szlaku Capstadt— Londyn, a o któ 
rym brak jest wiadomości od chwili wystartowania 
z mwsocwości Duala do Gao.

Marsylja, 21. 11. PAT . Według wiadomości ł  
Port Yetidres. srtotek rybacki wyłow ił na pełnem 
morzu kadłub zatopionego samolotu i Jedno skrzy­
dło. Silnik oderwał się w chwili podnoszenia i nie 
udało się wydobyć go ponownie. Dotychczas nie 
stwierdzono tożsamości wy łowione* o płat owca.
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Bretońscy niepodległościowcy przyzna­
ją się do demonstracji przeciw Herriotowi
Paryż- 21. 11, PAT- W  związki z próbą za­

jmach© na premiera Herriota „Le Temps" pubb- 
jtluje otrzymany dzisiaj list, pisany na maszynie, 
•wrzucony wczoraj do skrzynki pocztowej, na- 
rgitęipającej treści: Szef rządu francuskiego przy- 
,bywa do Nantes dla wzięcia udziału już po 
fraz; drugi w  uroczystości 400-lecia połączenia 
fBretatui z Francją Zdecydowani nie dopuścić 
(do takiego afrontu, postanowiliśmy zamanife­
stować ponownie naszą silę narodową, przeci­
nając u wejścia do Bretanii linie kolejową, po 
której szef rządu francuskiego ma przybyć. 
AJccja ta przedsięwzięta została przy zastosor

waniu wszelkich środków ostrożności w  celu 
wyeliminowania możliwości jakiegokolwiek w y  
padku- Ten gest z rozmysłu nieszkodliwy ma 
dowieść francuskim sferom kierowniczym, że 
Bretańezycy zdecydowani są nie pozwalać już 
dalej aby można było bezkarnie lżyć ich w  
ich własnym kraju, oraz że każda ponowna 
próba może narazić osobistości na niebezpie 
czeństwa, tym razem rzeczywiste. Osobistości 
te powitane zostaną dopiero w ów czas życzli­
wie, gdy przyniosą Bretanii wolność, do której 
ma ona prawo.

Weksle 3-miesięczne dyskonto­
wane przez Bank Polski

Warszawa. 21 U - PAT- Dyrekcja Banku Pol 
skiego rozesłała do wszystkich oddziałów 
Banku okólnik, polecający przyjmowanie do 
dyskonta weksli z terminem trzymiesięcznym. 
Dotychczas Bank Polski dyskontował weksle 
z terminem 75-dniowym- Powyższe zarządze­
nie zainteresowane sfery handlowe i przemysło 
we powitały z zadowoleniem, gdyż stanowi ono 
dla nich znaczne ułatwienie przy zawieraniu 
kranzakicyj.

250 lecie odsieczy Wiednia
Wiedeń. 21- 11- PAT- „Reichspost" donosi, że 

pod protektoratem arcybiskupa wiedeńskiego 
dra Innitzera ukonstytuował się komitet, które 
go zadaniem będzie przygotowanie ogólnego zja 
zdu katolików niemieckich, który ma się odbyć 
w e  Wiedniu w  czasie od 7— 12 września 1933 r- 
na pamiątkę 250-tej rocznicy oswobodzenia 
Wiednia od nawały tureckiej. Do udziału w  
zjeździe zaproszone będą także oprócz szcze­
pów niemieckich także i narody, które brały 
udział w  oswobodzeniu Wiednia-

Jeszcze jeden wywiad z Trockim
Paryż- 21- 11- PAT  Zanim Trocki wsiadł w  

Marsyiji do samochodu, mającego go odwieźć 
do Łonu, oświadczył on jednemu z dziennika­
rzy, że podróż jego nie ma żadnych celów ta­
jemniczych. Trocki zaznaczył, że 4 lata swego 
pobytu w  Turcji poświęcił on na napisanie histo 
rji rewolucji rosyjskiej Praca ta jest już ukoń­
czona. Obecnie .udaje się Trocki do Kopenhagi, 
na Siku tok zaproszenia studentów tamtejszego 
uniwersytetu, celem wygłoszenia odczytu na 
temat „Co to jest rewolucja październikowa"- 
Trocki zastrzega się, że nie ma żadnych celów 
propagandowych, a odczyt jego będzie miał 
charakter czysto naukowy. Po wygłoszenia od 
czyt-u Trocki zamierza powrócić do Turcji-

Niesamowita „gmina słońska
Frankfurt. 21. 11. PAT W  miejscowości

Rossdorf pod Darmstadtem istnieje sekta reli­
gijna, zwana „gminą sjońską"- Członkowie tej 
Sekty widzą w innych ludziach opętanych przez 
djabła Zaszedł tam ostanio następujący wypa 
dek, przypominający praktyki średniowieczne. 
Mianowicie członkowie sekty pobili do nieprzy 
tomnosci 19-Ie-tnią córkę wdowy, cierpiącą na 
padaczkę, chcąc wypędzić z niej djabła- Przy 
ceremonii tej obecna była matka nieszczęśliwej 
ofiary, która okazywała pomoc sekciarzom. 
Spra,vą zajęły się władze prokuratorskie.

(Oczywiście wspomniana „gmina sjońska" 
nie ma nic wspólnego z sionizmem. — Red-)-

Genewa- 21. 11. PAT Po przemówieniu przed 
stawtoeła Chin Wellingtona Koo Rada Ligi 
Narodów odroczyła się do środy popołudniu-

— SKRADZIONA KURTKA. Policja krakowska a- 
reszirowala Rozenfeld Felę (lat 20), prostytutkę, 
zam. Kochanowskiego 21. którą przytrzymano z 
kurtką futrzaną koloru popielatego, pochodząca ' 
kradzieży dokonanej przed kilku miesiącami w Ka­
towicach na szkodę Elżbiety Czerbkowej, zam. w 
Katowicach na Górnym Śląsku.

u

N O W A  G W IA ZD A  N A  FIRMAM ENCIE  
. SPORTOW YM  

Nowy Jork, 21. 11. PAT. Amerykański świat 
sportowy zwrócił ostatnio uwagę na 17-le- 
tniego polskiego ucznia gimnazjum miasta 
Schanectady, Stefana Szumachowskiego, który 
w biegach osiąga fantastyczne wyniki. W  nie­
dzielę na dorocznym biegu na przełaj na dy­
stansie 4 km SzumachowsKi zajął pierwsze 
miejsce w czasie 15 min. 5 sek. Bieg odbył się 
w fatalnych warunkach atmosferycznych. —  
Czas osiągnięty przez Szumachowskiego w  ta­
kich warunkach jest doskonały.

NAD ZW YC ZAJN E  W A LN E  ZE B R AN IE  L IG I
odbyte ub. niedzieli w  W arszawie, omawiało mo­
żliwości reform y systemu rozgrywek ligowych i 
nowe projekty w  tym kierunku, jak zamknięcie 
wejścia i spadku z lig i na dwa lata, powiększe­
nie lig i do 13-tu klubów', podział klubów na 2 
giupy, powiększenie do 13-tu w  r. 1933, a do 14-tu 
w  r. 1934 z podziałem na 2 grupy i z tern, że 
przez 2 lata żaden klub nie spadnie z ligi. W nio­
sek na pozostawienie status quo (nikt nie spa­
da i nie wchodzi) upadł, taksamo wniosek na 
powiększenie do 13-tu klubów Uchwalono tylko 
dyrektywy dla zarządu ligi, jako podstawę do 
opracować się mającego materjału wspólnie z za­
rządem PZPN-u na zwyczajne walne zebranie 
ligi. Dyrektywy te są: 1) podział klubów ligo­
wych na 2 grupy bez uwarunkowania ilości klu­
bów, albo 2) ograniczenie klubów ligowych do 
10-ciu.

W Y N IK I P IŁ K A R S K IE  KRAJOW E 
M ISTRZOSTW A L IG I ŚLĄSKIEJ. IFC —Sło­

wian 3:1, Naprzód—Śląsk 2:1, AKS— 06Katowice 
2:0, Orzeł—Kolejowe P W  10:1.

M ISTRZOSTW A ŚLĄSKIEJ A -K LASY . Żyd. 
KS—Policyjny KS 5:2 

Lw ów . B iały Orzeł—Ilasmoiiea 3:2. — Łódź. 
W idzew— RKS Zagłębie 3:2. W idzew  zdobywa mi­
strzostwo robotnicze Polski. — Warszawa. Le- 
gja rez.—Polonja rez. 4:2, Drukarz—Gwiazda 3:2, 
Skra— ŻASS 9:0 — Żywiec. Soła—Czechowice
3:2, Koszarawa—Hakoah (B ielsko) 5:1. — Nowy 
Targ. KS Pocztowy (Zakopane)—Makkabi (N ow y 
Ta rg ) 3:0. — Bielsko. Czarni (Chropaczów)— 
BBSV 2:1, Leszczyński--Biała Lipnik 4:2. Sport- 
klub—BKS 2:1. — Katowice. Ruch (W . Hajduki— 
Chorzów 4:2, Pogoń (N. Bytom)— Sportfreunde 
(mistrz, kl. A  śląska Opolskiego) 3:0. — Poznań. 
W arta—Lech ja 1:1 (hokej na traw ie), Posnania 
—Pogoń 3:2 (jubileusz 25-1 ccia Posnanji).

HOKEJ LODOW Y. Paryż— Londyn 1:2 w  Pa­
ryżu, Berliner SC —LTC  Praha 1:3 w  Pradze.

NADESŁANE CZASOPISMA.
SZTU K I P IĘKN E . Zeszyt 10-:y (październik 

1932), Rocznika V III-g o  ukazał się w  handlu. W  
zeszycie tym zamieszczona jest część pierwsza 
bardzo poważnej pracy dra Mieczysława Tretera 
pt. „Teatr a Sztuki plastyczne —  uwagi o Sceno- 
gra fji polskiej". Znany ten i zasłużony badacz 
teorji sztuki plastycznej przedstawia nam roz­
wój dekoracyjnej sztuki teatralnej czyli sceno- 
grafji, od czasów najdawniejszych po dzień dzi­
siejszy, poczem daje obraz współczesnej polskiej 
scenografji, podając równocześnie liczne opinje 
artystów naszych, którzy na teni polu pracują. 
Cenny ten przyczynek do historji naszej sztuki, 
tem cenniejszy, że dotąd w  literaturze nąfzej pra­
wie nie poruszany, ozdobiony jest jedynastu re- 
piodukcjami dekoracyj scen teat-ów polskich.

Sensacyjna afera w Norwegii

Przed rokiem głośny był w  Norwegji napad, Ja* 
kiego dokonano na ministra wojny w  jego gabi* 
mcie. Toteż ostatnio wywołało olbrzymią sensa* 
cję wystąpienie przywódcy norweskiej partji ro­
botniczej, który oświadczył, iż rzekomy napad 
na ministra wojny nigdy nie miał miejsca. Na  
zdjęcir wiazimy ministra Quislinga, bohatera gło  

śnej afery

W jaki siiosdb studenci w Czernioweach 
wymusili dymlsJt dyrektora teatru 

miejskiego
Między studentami w Czernioweach a pa­

nem Fotino, dyrektorem miejskiego teatru, 
panują oddawna wrogie stosunki. Studenci 
stoją w  obronie aktorów i zarzucają dyrekto­
rowi, że zużył dla siebie pieniądze przezna­
czone na gaże dla artystów. W  dzień otwarcia 
teatru wtargnęło 400 studentów do gmachu 
teatralnego i obsadziło go. Z jaw ił się bur­
mistrz i inni dostojnicy, by skłonić studentów: 
do opuszczenia gmachu, ale studenci byli 
nieubłagani i nie ustąpili nawet, gdy zjawiła 
się żandarmerja. Z rekwizytorni teatru w y ­
dostali studenci dzwon, którym w  oknach’ 
gmachu wciąż dzwonili, urządzając jak gdyby 
symbolicznie pogrzeb dyrektora teatru. Dopie­
ro o godz. 3-ciej nad ranem studenci ustąpili, 
gdy im uroczyście przyrzeczone, że uczyni się 
zadość ich żądaniom. Dyrektor Fotino rzeczy­
wiście ustąpił, a dyrekcję teatru objęło nara- 
zie sześciu profesorów uniwersytetu.

Obrazek angielskiego wymiaru 
sprawiedliwości

W ym iar sprawiedliwości w Anglji hołduje 
oddawna zasadzie, że kara odcierpiana ma 
być ostatecznie wymazana. Prokurator nigdy 
więc nie wspomina w swej mowie o odbytej 
już karze podsądnego, gdyż uważanoby to w  
Anglji za niedopuszczalną chęć oddziaływa­
nia na sędziów i przysięgłych. Nikomu też nie 
wolno drugiemu zarzucić, że był już karany, 
chociażby mógł na to przeprowadzić dowód 
prawdy. Świadczy o tem następujący obrazek 
z ostatnich dni: W  jednym z londyńskich
biur ogłoszeniowych wybuchł spór między 
spólnikami. Jeden ze spólników wystąpił i o- 
tworzył własne biuro. Dawny jego spólnik 
wiedział o tem, że nowy konkurent podczas 
wojnv zasądzony został na 8 lat więzienia za 
spiegostwo, i postanowił z tego skorzystać, by 
podkopać jego kredyt. Doszło do rozprawy, na 
której dawny spólnik rzeczywiście wykazał 
swemu konkurentowi, że skazany został na 8 
lat więzienia, ale trybunał na podstawie je­
dnomyślnego werdyktu ławy przysięgłych 
skazał go na 15 miesięcy za oszczerstwo. Cała 
prasa angielska przyjęła ten wyrok z dużą sa­
tysfakcją.

Prócz lego zdohi zeszyt 8 całostronicowych roto- 
graw jur z obrazów polskich artystów. Kronika 
artystyczna daje obraz wyczerpujący współcze­
snego ruchu artystyesn-ego w Polsce i zagranicą. 

„Sztuki piękne" można j-renumerować w cenie 
j 17 zł. (z przesyłką) kwartalnie — zeszyt pojedyn- 
j czy z przesyłką zł. 6.20 w każdej księgarni i w 
! Administracji „Sztuk pięknych", Kraków, ul. VVoi-

cif o 10 (
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RABKA W ZIKIE
Pensjonat W  1 X** Tel.Nr. 18

f
otwarty cały rok. umozi.wia PT. Gościom. kurację so- j 
lankową we' w illi oraz przyjemny pobyi w okresie I 
zimowym. Centralne ogrzewanie, ciepła i z mna woda j 
w  pokojach. Centrum elity towarzyskie!. Kuchnia wy- ; 
kwintna rytualna pod zarządem 1 enrjka B e c k a .  
Wszelkie sporty zimowe w najbliższym sąsiedztwie 
willi. Zgłosz. do końca listopada Dietla 21. tel. 113-83 i 

później w Pabce. I

6-cio TYGODhiOWY KURS GOTOWANIA 
i ekonomicznego prowadzenia domu

'dla Pań i młodych Panien rozpocznie się dnia 21. 
bm Cena za kurs wraz z prowiantem wynosi zł. 
35. Wpisy 1 informacje w  kanceiarji szkoły za­
wodowej „Ognisko Pracy" ul. Stolarska 15/1 p., 
codziennie z wyjątkiem sobót od 11—2. Tel. 158-21.

Przet&r&i publiczne 1
19 Okręgowy Urząd Budownictwa w Przemyślu, 

ul. Mlckiew lc~a 46. ogłasza przetarg nieograniczony 
na:
.1) przeróbkę instalacji elektrycznej zewmętenej 

W 2 p. parne. w  Żurawicy — termin otwarcia ofert 
dnia 26 listopada 1932, gudiz. 9-ta;

2) elektryfikację wewnętrzną koszar 2 p. panc. w  
iżhrawicy —  termin otwarcia ofert dzi*a 26 listopada 
1932, godz. 10 

Ogólne i szczegółowe wajrumki budowli kosztory­
sy ślepe, przepisy o ofertach do nabycia, rysunki 
Zaś i obliczenia do obejrzenia w  referacie budowl. 
jlO Okręgowego Urzędu Budownictwa codziennie od 
goJiz 12— 13.

Telefon 382 ZAKOPANE Telefon 382

Pensî uainy„DW O REK" M& Ebrliiha
o 3 minuty od dworca kolejowego, wyposażony 
w  pełny, komfort otoczony lasem szpilkowym, 
daleko od kurzu, werandy (kort tenisowy, radjo 

pianino, ping pong) — wprowadza nowość:
H Za 10-dniowy pobyt z kompletnem utrzyma­

niem, opłaconą taksa kEmatyozną i drogą powro­
tną koleją lub autobusem — Zł. 90.

2) Za 2u-dniowy pobyt —  Zł. 150.
3) Za 30-dirowy pobyt — Zł. 215.
W  razae krótszego pobytu nastąpi stosunkowa 

obniżka ceny.
UW AGA: Na dworcu czekać będzie portier

z  napisem „Dwoiek“  74Ikr

PO S A D  PO S7U K U J-

ABSOLWENTKA semina 
Gum naucz, poszukuje !e 
kcyj na przedpołudnie. 
Zgłoszenia: biuro Pośre­
dnictwa Pracy. Kraków, 
Floriańska 28, I. piętro, 
-'.między godz. 3— o po 

południu. 1369kr

SPR ZED AŻ

DYWANY ręczne, kili­
my —  naprawa, czysz­
czenie, skrzy żer,, e — 
„Dywan", Kraków-Pod- 
górze. Kingi 9. Telefon 
Nr. 115-09. 1152kr

RÓŻNE

W A Ż N E  D l iA PO SIA  
KACZY PRZEDW OJEN 
NYCH PO LIS  ŻYC IO ­
W YC H  N IEM IECKICH  
Z A K Ł A D Ó W  UBEZ­
P IE C ZE Ń , YICTOR1A) 
-5TJ B ERLIN , GERMA­
N IA  ZU  STET CIN itd. 
Rejestiację przeprowa­
dza: Poradnia Ubezpie­
czeń dra Bausteir.a Kra 
ków, Tomasza 15, tele­
fon 120-46. Nieprzekra­
czalny termin rejestra­
cji upływa 30 listopa­
da br. 1290kr

R e k l a m a  

diwtgnią handlu

N ie m asz
czasu na jedzenie, 
u/l) pij* filiżanką

O vo m altyn a-n ajpo żyw nie jsza  ze  w szystkich  o d ży w e k , przytem  leKkostrawna I póbto< 
dzajęca traw ienie Innych p o k a rm ó w . —

W sypa ć O vom altynę d o  c ie p łe g o  m leka, dodać w  d o w o ln e j Ilości cu k ru , w y m lt .z a ó  

1 napój go to w y. —  K to  nie ma d o ść  cza su na spożyole  ran neg o posiłku , zd o b ę d zie  

p rze z  w ypicie  filiżanki Ovom altyny szybko I łatw o ko n ie czny do pra cy tężyznę, — , 

O vom altyna zaw iera skoncentrow ane substancje o d ży w c ze  sło du, m lu k r, ja j I kakao 

w  lekkiej I ca łk o w icie  straw nej form ie w  takim stosunku, Jaki o rga nizm ow i najbardziej 

odpow iada. —
G d y  się  spieszysz pij O vom altyn ę  I

Fabryka C hem iczno • Farm seeutyczna

Dr. A . W A N D  S R ,  S p . A kc., K R A K Ó W .

D o  nabycia w n  w szystkich aptekaoh I d ro g e rja c h . —  C e n y : puszka IBS gram. zł. 3Ł60, 

2 6 0  gram . zł. 4 .3 0 . 6 0 0  gram . zł. 7  8 0 . —

P ró b y  I b ro s zu ry  w ysyła się bezpłatnie. — v

ZE SZMATLK wyrabia 
ładne ch-odatki: R. Lang- 
sam. Kraków. Bożego 
Ciała 29, —  Filia: Dym, 
Szewska 5, w  siieui.

577g

i h j I s i M ! J i i a t a  h y
" m y d e ł k o  do zębów 

p a s t a  n a  e liksi rze

▼ W Y T T T T
ZAKŁAD SIÓSTR 

PIELĘGNIAREK — tyiki 
Kraków-Podgórze. Józe­
fińska 29 telefon 120-44. 
istn.eje od 1910 roku, — 
przełożona Anua Jakób. 
poleca do pielęgnowania 
chorych i położnic w rmei 
scu i na prowincję, grun­
townie wyszkolone Sio­
stry Pielęgniarki. Hono­
rarium zniżone 1139kr

A A A A A A A A

LOKALE

STUDENT poszukuje 
słonecznego pokoju z 
częśctowem luib całko­
wite,n wtnzymaniem ,— 
przy inteligetnej żydów 
SKi-e-i rodzinie, w pobliżu 
uniwersytetu Łazienka, tę 
lefon. — Zgłoszenia: A. 
Fischhab, Grodzka 46.

669 g

#  NASZ KONKURS Z1KOWY #
S Czytełnfkćw „K o ic to  Dziennika** « ilecfzfe na dwutygodniowy 

bezpłatny wypoczynek do Zakopanego.
Stawiamy naszym czytelnikom do dyspozycji prawo korzystania z dwutygodniowego bezpłatnego wypoczynku zimowego w  Zakopanem.
W  dirodze losowania konkursowego pięciu czytelników „Nowego Dz-enn-ika“ , na których padnie szczęśliwy traf. będzie mogło w  ciągu stycznia 

1933 i. wyjechać do Zakopanego, gdzie w  wymienionych poniżej, znanych, doskonałych peusjonatach znajda.e aupębre bezpłatnie pttae unńeszczet i* 
i pierwszorzędne utrzymanie.

Wydawnictwo naszego pasma nabyło pięć miejsc w  następujących pensjonatach:

Dwa miejsca w pensjonacie W P. Józefa Ehrłicha „Dworek”.
Jedno miejsce w  pensjonacie W P . Jadwigi Kuriandówny „Eldorado".
Jedno miejsce w  pensjonacie W P . Lustiga „świt".
ledno miejree w  pensjonac:e W P  Stdlia „Stlir*.

Wszystkie te pensjonaty są ogólnie znane jako pierwszorzędne zakłady 1 cieszą saę najlepszą reputacją.
Warunlci uczestnicyenia w  naszym konkursie są następujące:
1) Uczestniczyć w konkursie mogą wszyscy czytelnicy ,Now ego Dziennika", z wyjątkiem członków dytrek-cji, redakcji i administracji naszego pasma.

2) Jedynym warunkiem dopuszczenia do konkursu jest nadesłanie 25-ciu kuponów, które są drukowane w  naszem piśmie od 5 listopada do 15 
grudnia b. r. Kupony te, które są kolejno numerowane od 1 do 25. należy wycinać, zebrać i wszystkie razem nadesłać najdalej do dnia 20 grudnia b. i  pod 
'tid-resem: Redakcja ..Nowego Dziennika" (Konkuirs Liniowy) Kraków uj. Orzeszkowej 7. Zwracamy uwagę na to, że nie należy nam przysyłać1 pojeUyn 
czycti kuponów. lecz zbierać ’e n siebie i przesłać dopiero wszystkie łącznie w zamkniętej koperoe pod podanym codopier< adresem 3 we wspomnianym 
Powyżej terminie.

i') W  numerze naszego Dism a z dnia 28 grudnia b. r ogłosimy spis wszystkich uczestników konkurs-u i tylko te osoby będą w  konkursie brały udział
4)  Loscwan'e konkursowe odbędzie się dnia 30 grudnia b. t .  o godz. 4-tej popołudniu, w  lokalu redakcji naszego pisma, w  obecności przedstawiciel 

redakcji ‘'■wydawnictwa notariusza oraz publiczno ścr Nazwiska wylosowanych zostaną ogłoszone w numerze z dnia następnego.

IR E M  MFRATA: w Krakowi prow m.es-ęczn ZŁ fbC kwanao. ZŁ 1 ho-
w Krakowie * odnoszeń do d o n  *  »  6*20 „  „  18‘6(
Na prowincji a przesyłka pocztową m „  6*60 „  B 19’S1
ZagT8TKC8 7 Tmresyłka pocztowo m 10*00 „  «  30‘0<

„nowy D71FV>.'TK* wychodzi codz** im!* także w pr-rr- r̂ r̂tr' ' dn* s

OGlOhZtMA;  Podsuwa obŁczeó jest I muLmeti w jednym lamie. — Strotir v 
tckGie i nadestanem ma 3 łamy po 74 ml Hm. t— Strona za teks em 6 łi 
móu pc 37 militii — Najmniejsi ogłoszeni drobne Uczymy aa 10 słów.

CENY w złotych: L stroz* 1*25 — Tekst 1*3 Nadesłane 0*75. — Za tełesten 
6*25 — Drobn od słowa 0*20. Tła poswicujacych pracy 0*10. — Oram 

rV ł?'F0 — Za rastrzeżer'* atfelsca dolicza sle 2546

W ynawca; Za Spółkę Wya. „Nowy Uziennir Y óygtnuni H(>cb«'ajd. — Redaktor aczelny: Łłi Wilhelm Berkelhammer.
> aktot odpowiedzialny; Zygfryd Mosas. — Mowa Drukarnia Dziennikowa. Krakćw. Orzeszkowej 7. poa zarządem Makaynuljana Felon.


